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.Uhyli ski 
ś aułsn ud. 
'oronto

Dane io hiatorji Ai*Ckreg pomorze.
ndrzej'’ --------------------------------

1940 r.skontaktowałem sio z "Andrzej9K(,ua terenia 
loclawka.fci mowalem Go aa itgiiendanta Obwodu .‘ilooiatfek i .'owno- 
zesoie otrzymał dokładne instokcje i zadania.^ lipcu 194)r.zo- 
tal Kmdtem Inspektoratu Włocławek, 
o przelocie ł94G»4łr.na skutek Jego zagrozenia został przeniesiony 
:a wybrzerze na Inspektora Korskiego z równoczesnym pełnienie* funk­
cji zastępcy .iiamendanta odokregu polnoc. 
rzed jes;o wyjadem do Gdyni omówiłem szczegolojro jego zad; 

mu instrukcje i pkt.kontaktowe i kontakty na terenie Gdyn

sf

tnie .dałem 
.Gdańska

iartuz i Trzozewa.Orgdnizacje wywiadu i kotrwy wi adu ,*tyoz:ci w archi­
wum marynarki niemieckiej w Giyni i w poroie.Laoznosc konsp.na jego 
terenie i do komendy 0kreg»**3zef a sztabu, 
dprawa ta odbyła sie aa moim gkt*konsp*w loclawku.w zak 
niczyck ”acława Guzowskiego ul. Starodebska S#
c kwil a gdy sie "Andrzej"osadził na terenie Gdyni otrzym 

3unek-kurierka*przyslany na pkt•lacsn.szefa sztabu Okręgu 
Trójcy 3 w Bydgoszozy-Fr.Gendaszek-*
początku 1941r przyjechał "Andrzej na moj pkt.konsp. Bydgoszcz,ul 

Dolina 30-Leon i ladyslawa Tojza "jŁilin3ki" z meldunkiem 
Bałtyku oparty na wgolrzednyoh geogr. zdobyty z Glownego

.adach ogroa-

ilem jego mel- 
na ul.Sw.

Barki niemieckiej»£łoty»w Gdyni .Meldunek ten wysiałem natychmiast do
fŁ.G. w arazawie przez spec.kuriera Leona Tojze "Kiliński 
:-rzy tej okazji o^owilem z "Andrzejam" organizacje przerz 
oje.wywiadu wybrzerza z uwzględnieniem floty-ruchu-jednos 
nie itd.Dałem mu nowe kontakty na ioscierzyne i Chojnice

o zaminowaniu 
archiwum mary-

ego .
Jto» na 'Szwe* 
ek,zaopatrzę

HAROLD R. WATSON
ARCHITECT
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■.'i ad cii os e do K#G. warszawy stsec.kuriereiE^Leon Tojza "itilins
l& M l

iisobiseie zameldował "Korczakowif.fla podstawie tego aelciai

1

- 2 - fi* !  uf
o bitwia Korskiej a wybrzerza iin^li(dokładnej daty nie pixieta»)1941 
ostały uszkodzone niemieckie pancerniki Gnaizenaa i Scharnliorst i 
r^ycholowane do Gdyni* nastepnya dnia "Andrzej” przyjęciu! do Byd­
goszczy na ul .Śniadeckich. 3*s-k:.Bartel i zaaeldowal Ki 030i iscie o do* 
lladnya położeniu paeernikow«3ef sztaba Okr• natychaiast przekazał ta

ki” który 
ka lotnictwa

ołskie i Angielskie zbombardowało i zatopiło te paKeerniii w przecia 
ara dni od otrzymania tyck wiadoao3ci *Po gkutec.nym n<-ło« 
zaaeldowal ai o wynika nalotu*
az w n.iesiaca " ndrzej" cel dowal szefowi sztaba stan orgs 
erena<.r. aaglyah wypadkach natychmiast, 
czasie inspekcji frybrzerza przez szefa sztaba zostały 03 

ł$ie oprawy zwiazane z org*tereaa„wywiadu i persoaalne#z "A 
zef V laez*konsp»okrga "b lokal" bedac na wybrzerza kazdoi 
4ie z "/ndrzejea”. iea ze była wowazas oaawiaaa sprawa prz 
zwecje#i zorgaaizowaaa spea.koaorka przerzutów na iwweeje 
pare godz*po aresztowania "Aadrzeja"arżez Gestapo szef s 
tzyaal aeldanek n ul .Śniadeckich 24 n Byd/ęoszczy«ISatyahs 
ea izolacje wszystkie* •kt#’\1adri.eja”i znaae Jeaa w Bydgo

fcfa*Pr zerwał ea prace koaspiracyjna na wybrzerza do chwili wyjaśnienia
szef XI okrega ”3tanislaw"otrzyaal rozkaz dochodzenia ?r 

a aresztowania,izolacje i zabezpieczenia ładzi zasrrozonyc 
szystkie rozkazy i instrukcje i zadania otrzyaywal "Aadrz 

dd szefa Sztabu okrega *F3zysticie icelduki i sprawozdania ae|Ldowal osobis 
ie szefowi sztaba lab na pkt.konsp.szefa 3ztabu okręgu, 
aresztowania I zronie "Andrzeja aeldowaloa dc Z.G*

ie "Andrzej”

nizacyjny

owionę wszyst 
ndrzej
azowo spotyka!

1
erzatow aa

ztaba okrega 
iast zarzadzi* 
szczy i ?!o-

zyczya i zaeie 

9j”osobiscie

HAROLD R. WATSON
ARCHITECT
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?kt.konsp.z których -ndrzej" korzystał"
L e o n -  3adyslawa To Jza^Kilinak^Byigosacz ul Dolioa 3o 
^r.Gendasi-ek "Maria" Bydgoszcz al.Sw.Trojoy 3 
^•Bartlowa "Dobra" Bydgoszcz al.Sniadeekick 38 
v .Guzowski "Bartosz" ^aklady Ogrodnicze locławek ul St 
Corierki szefa sztaba do "Andrzeja" K*Bartlowa "iosia"»j 
"Jadwiga"*?. Gen daszek "Maria"® 3*Menzeeka "Karta.

pracy konsp*wyk&zal "Andrzej bardzo dobre , 
zowal siatkę wywiadu z szczególnej awagle&niecieai .aaryn 
wtyczki w archiwa* marynarki nim*
<er jonizował szkielety i kadry na Gdyni#iartuz,Gianska*P 
Pal podstawy org.przerautow na Szwecje*
Awansowany i odznaczony ®o saiertoie* 
ket.na czas wojny- 
V*M*Vkl* Krzyz Walecznych i iraarny irzyz zasługi t s

:

% k

odebska 2# 
.Marcinkowska

iki*.organi• 
ki nie«,porte

u oka i Trze ta.

Leszami•

H AROLD R. WATSON
ARCHITECT
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Sal.dane pe$8d8a£n$.‘

Jozef ChyllifeTefca ̂ lk.

.Pseudonlml:
---------- "Kamlenrt,"Wloher","Rekin","Piotr", rt

"Bolesław" , "Tadeusz", "Grom","Jan", 
"Mieczysław". Verte~

Sluzba w AK.
20.10.1939 Warszawa K.G1. Oddz.I 

1.19^0 Okręg Pomorze-Szef Sztabu 1 z-ca Kmdta O
» *

Okręgu.
19 4 4 -4 5 Komendant Okręgu Pomorze.
Odznaczenia:

Krzyz Walecznych 1.2.1944.rozkKmdta o^r
Yirtuti Mllltarl vkl.rozk.D-cy A.K. 
7.2.1945Zloty Krzyz Zasługi z Mleczami 
7.2.1942 rosk.D-oy A.K.

Podstawa-zaświadczanie weryfikacyjne L.dzc8071/01. 
K.Wer.49,Londyn,dnia 25.5.1949

%
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Poszczególne pseudonimy używałem na poszczególnych

Bydgoszcz."Kamienrtbyl tylko dla Komendy Głównej, zachowaniuPrzy takim i sposobie konspiracji uniknęlem w wie­
lu wypadkach dekonspiracJi szefa sztabu i Komet 
Okręgu.To była Jedna z przyczyn ze zdołałem praco- 
wac,walozyc i utrzymao sie na terenie Pomorza od sty»
1940 do wejeoia A,Czerwonej 1945 -dałem zręby pracy 
konsp.okręgu.

inspektoratach-wPiotrrt na Insp.Włocławek-Toruń-

12



Wyjaśnienia odnośnie fjAc.Palufeickiego "Janusa*1

II& początku 194lr skontaktowaliśmy sie z P$k. 
Palubickim na terenie forunla*jrodnicy.Ponie* 
waz byl ; oezuklwany^z&grozony-umiescllismy go 
na kwaterach izolowanyoh*Torun«Nleszawa*Walecz* 
locli wek-ókulck^Lipinskie-Lesnlczowka Dobrzyń, 
Dojecie do niego mial "Stanisław“1 "Ewa"*Dla 
bezpieczeństwa zmieniało sie kolejno kwatery, 
jfe tych kwaterach przebywał od początku 1941 
do końca 1942 i w tym czasie nie bral udziału 
w pracy konspiracyjnej.
V końcu 1043r na aoj wniosek fptk.Palubicki 
został zatwierdzony na Komendanta Okrgu.Wniosek 
ŁioJ byl osobiscle doręczony riBoi*owi*' przez
‘'Stanisława**
Ks początku 1944r v czasie odprawy w Bydgoszczy 
ne której byli "Janusz"."Stanisław" "Michał"

'•* - K.
"Rumianek i Ja stwierdziliśmy u "Janusza"
obławy wyraźnej choroby paburzenia psychicznego* 
Dr.Górski *Huialanek"przedstawll \/nlosek jobserua* 
cja 1 opieka nad "Januszeia" i odsuniecie go od 
pracy konspii^acyJneJ.Opieke lekarska przejął Dr. 
Górski "Rumianek'.*

13
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AOPonieważ stan chorobowy stale sie pogarszał 
wysiałem $fltanlslawartz meldunkiem do "Bora*■ —  ̂ *-» który przedstawił osobiście stan zdrowia rtJanusza” 
podtwierdzone świadectwem lekarski*

- rtJaauszrt został w połowie 1944 zawieszony i 
izolowany.rt8tsnlslaw wręczył mi rt3orart rozkaz 
objęcia Komendy Okręgu.®

. Stan chorobowy Pałubickiegó stale sie pogarszaj
tak w »lesleniu»1945®l947»Jak| po 1949 byl kiL*& 
krotnie w szpitalu i zakładzie psychicznym.
Tu ns emigracji misiem sprawozdanie o etanie oho* 
robowym * Janusza* od rt Stanisława \*RumiankaH 
M£iłin6kleg©rtToJzowej l innych.
Opowiadał -najrozmaitrze wymyślone historje które 
nigdy nie miały miejsca.
Powyzsze sprawozdanie przedstawiam dla wyjaśnienia 
prawdziwej historji AK.Okręg Pomorza.

14



Chyliński Józef, ps Piotr,Rekin,bawień,Wicher, / j j  IJ 4
kpt /ppłk 1 Z'ar„20.X 1904 ,w Jabłonowie Po®,, syn Antoniego i z domu
do września kpt zawodowy........ wKampania wrześniowa i "Poznań^następnie w obronie Modlina
W czasie okupacji przebywał na Pomorzu nie legalnie w kwaterach róż-iĘc nych /zob.nie pełny wykaz/
Nazwiska okupacyjnerGeorg Rein,Józef Rumiński,
N a leża ł do SZP/ZWZ / AT od XI 39 /K0Ciech9bowski/,wciągnięty przez etni sariusza^Dokładnego" J.Michałewskiego,

od stycznia /?/ 40 mianowany p.opSzef sztabu K.O.Pomorze,po areszto waniu kmdta KO m jr J,Ratajczaka - szef sztabu i z-ca kmdia KO Pom„
Odzn* «p̂  •©
Awansowany
aresztowany przez U.B<,I7„VIII.1945,xw*łitt±aaĘtx jako delegat ”AKM na 

Okręg Bydgoski, zwolniony /sprawa umorzona/z amnestii/ 7„VI ł946 r„
Adres obecny 19 Paulson Rd Toronto,OntfCanada

Źródła;korespondencia S.Z„ z J. Chyliński® 1977-9materiały dr M.Wozniaka i B,Chrzanowskiego *
fotokopie fotografii,Fersonalaosweis in blanco z fot.J.Ch. list * dn, 29„IX 44 de Z,Gadomskiej ,Kruszyny 
K.Ciechanowski,Ruch oporu ,,..Wzmianki w relacjach Mikołajskiego,Gracjana,Asa,Soból*,Iskry,Bwy,Marii

Wykaz niektórych kwater J.Ch,
-Brodnica Kominy u Borowskiego Wacława, 1944-Góraliki k/Jabłonowa o M.Fiutowskiej
-Bydgos zc z,Toj zowie-Bydgoszcz,Rynek Wełniany 5-Brodnica Kruszyny Dulscy 1944-Brodnica Niskie Brodno,Czajkowscy-Wąbrzeźno Mlewo,Dejewscy 1943-44-B&p in, Dobrzyń , Spodhiwscy-Rypin Dobrzyń Kicaanowie
-Lipno Skępe Grabowskie- Włocławek,Guzowscy
-Brodnica Opalenica Dzięgielewski'-Rypin,Długie,Pawłowski -Rypin,leśniezówka Palewodzizna

Przerzuty J.Ch.do i z GG:1939/40 ? razy,którędy
1941
1942
1 9 4 31944 przed Powstaniem po Powstaniu
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fint/im u - . r ” lL H-.M ‘V,
Józęf Chyliński,kpt / ppłk, "Kamień',' "Bolesław", "Piotr^-Andrze;",
cłi er", "Rekin*. U>żywał nazwisk ie,in,Johann Segler^ t'Je! >t j?- ,̂Ą,(
Ur-r-ddził się 20 października 1904 r„w Jabłonowie Pomorskim.
Ę^ył oficerem zawodowym. ukończenia w 1925 r, szkoły oiicerskfe^^u**^- 
W**-rcbTny?f /"‘.'V, , cO* V - V f W c . ^ ,
Mcampanii wrześbiowej walczył w randze kapitana w Armii "Poznań" i ucze­
stniczył w obronie Modlina*Oniknął niewoli„

l _ X A/̂TfT I ■ '!■< VVH'Zaprzysiężony w .Warszawie ao SZfy-w-jaazdzigrniku 1929 r. pełnił funkcją
cSZP^szefa sztabu Komendy Okręgu ZY/Z-AK Pomorze nieprzerwanie aż do a»o<ócnttiłv

■ likwidacji AKjPrzez cały okres, konspiracyjnej służby wojskowej przebywał
na terenie Okręgu,Organizował działalność sztabu przenosząc wielokrotnie
jego siedzibę z obwodu do obwodu,

- ■ \ 4 1
Aresztpwany przez władze bezpieczeństwa PRL w ^ r p n i a  1945 r'.oskarżony c 

^  przestępstwo z art.l Dekretu o Ochronie Państwa;przebywał w więzieniu
w Gdańsku .Byron™ Wojskowego Sąflu Rejonowego,, Gdańsku z 7.czerwca 1346-
postępowano zostało umorzone na podstawie amnestii.,szeał pr2ed

t-i zea ponownym

20
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Odpiso
A

Józef Chyliński 
19 Paulson Rd. 
Toronta 15 
Kanada

Toronto 2 4 . 4 . 1 9 7 2 ,

Z a ś w i a d c z e n i e

Niniejszym zaświadcBam,że ppor.Leon Tojza ps."Kiliński” ur,
7.12.19o6 w Koronowie woj.Pomorze,z rozkazu Komendy Okręgu Z,WrZ. AK
Pomorze przyjął 1X1 grupę listy narodowościowej niemieckiej w celu 
utrzymania pracowni obuwia i mieszkania jako lokalu konspiracyjnego 
dla Sztabu Komendy Okręgu AK Pomorze,

, Jako oficer łącznikowy-kurier do Komendy Głównej AK był w szeregach 
2.1.2M.S, od dnia t,3®194o do 14.5. 1945 r,a
Pomimo jego trzykrotnego aresztowania przez G-po był nieprzerwanie 
członkiem A.K,
1, początek kwietnia 1942 do końca października 1942 r,
2, n maja 1943 do; " listopada 1-943 r.
3, n marca 1944 do n października 1944 r.
Czas pobytu w areszcie i więzieniu w Bydgoszczy i Gdańsku — 22 mie- 
sięce przekazywał bardzo cenne wiadomości,które umożliwił;? bezpieczń- 
stwo pracy konspiracyjnej K,0,A,K,Pomorze,
Przekazywał! 1/ listy aresztowanych kto i jak zeznawał, prze z co alar­

mowano zagrożonych,przerzucano w inny teren.
2/ planowane obławy i łapanki
3/wszystkie wiadamoości,które ułatwiały bezpieczeństwo 
pracy konspiracyjnej w krajii,

Ppor.le.on Tojza należał do wybitnych żołnierzy A.K,

Pieczęć wyciskana 
bezbarwna:Polish Combatant 
Association

B.Szef Sztabu i Komendant Okręgu AK 
Pomorze

/-/Ppłk.J O Z L P  C H y  l i ń s k i
PS , "Kamień" "Piotr" "fticher” "Rekin"

Branch No.2o Toronto IUC, •
Stwierdzam zgodność podpisu:

B.Swiajkowski
• Sekretarz Koła
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J a z e f  C h y l i a s i i  
19 Paulssa  3 d* 
T®r®at® K6M 2H2 
Sasada................
*r*at® M6M 232

Tsrtat# 30 *1 0 . 19^

' Z A- 5 W' T  A D C 2 E B I E*

UiaieJszsBi zaświadsza*,źe Maria Maakłwaka z d*T®jza ps*3ystra- 
irr.24*9»1930r zamieszkała w Pjzaaaiu ul .Ssigeaaeg® 124-1,w ezaaie 
akapaej i  zamieszkana u l . D t l i a a  31jfcyłi w szeregach AS.Okręgu P®a®rze 
ei 1942 d® 1945r*Pelai2a fu a k e je  1'aezaiezki w sztafcie K.0»AK#P«si«rz9* 
2a wyMtaa, Odwagę i Bardz® 4®fcre wyaiki z®sta3Ta ®dzaacz®aa Bras«vrea 
tjrzyzsa Za-alagi z Mis«za»i-p®d3taffa r®zk*K*0«AZ*I*dz*223/l z daia 
24.12.1944r.

3.Szef Sztabu i X®3ieadaat Okręgu A»K«Ps2Larze»
/// <?

Patwierdzaat wiar®g#iass« tipisa i auteatyozasso popisu

24
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ylM kp*k.ln4.Antoni S8noJc. WerBza«a,dni. 1985.11.11
ps.Kortum
Warczęwa Plac Henkla 6

Oświadczenie I
y V związku z podnoszeniem przez historyków, a także przez grupę tumba ta

tów Okręgu AK Panorze faktów przekraczania kompetencji przez pika Józ 
fa Chylińskiego w latach 1944 i 1945 o ś w i d c z a m c o  następuje*
I.Płk Józef Chyliński ps.Kamień,Piotr,Rekin był ni znany osobiście 
z działalności w szeregach AK Okręgu Pomorze Jako szef sztabu i peł­
niący obowiązki komendanta okręgu*

2 .Wymieniony był jedynym poza płk Rudolfem Ostrlhansk,em oficerem sztt • 
bu KO Pomorze 9 który uczestniczył w odprawach komendantów okręgów orj i 
nlzowanych przez KG AK 1 w jego rękach skupiała się pełnia dowodzeń: s 
okręgiem*

3*Po aresztowaniu przez G-po płka R.Ostrihansky,ego,płk J.Chyliński 
przedłożył osobiście wniosek e nominowanie na komendanta okręgu Pomc « 
rze płka Jana Pałubickiego t który to wiiosek został aprobowany przez 
Dowódcę Sił Zbrojnych w Kraju*

4.Jesienią ,bąd* zimą 1943/1944r płk J.Chyliński zgłosi^ mi osobiście 
fakt stwierdzonych zaburzeń psyhicznych obserwowanych u płka J.Pału- 
bickiego,wnosząc o urlopowanie wymienionogo i akceptowanie przez KG 
przejęcia przez siebie całości spraw dowodzenia Okręgiem Pomorze
oraz łączności.Na podstawie posiadanych uprawnień aprobowałem powyż­
sze \nioaki płka J*Chylińskiego,po uzyskaniu zgody dowódcy Sił Zbroj­
nych w Kraju.
V związku z powyższym stwieidzam,że do czfusu wybuchu Powstania War­
szawskiego, kiedy to moja łączność n płk.J.fyllnskim się urwała,wymię 
niony był uprawniony do działania jako pełniący obowiązki komendami 
okręgu,co wyklucza możliwość pomawiania go przekraczanie kompetencji 
Na podstawie informacji,które dotarły do mnie już po wojnie wlemfże 
płk J.Chyliński pełnił obowiązki komendanta Okręgu AK Pomorze do 
dnia 19 stycznia 1949r.

Ąfltenł 'Sm o lca  p*. Korfom

/ płk lnż.A.Sanojca psl.Kortum / 
b.szef X Oddziału sztabu KG AK
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J .Chylłn3ki 
] 9 Paul son Rd. 
Toronto M61>1 8H2

T6r0ntD ini^ 15.8.197ar. M

/

Z A Ś W I A D C Z E N I E

Mniejszem zaświadczam ze Franciszka Gendaazek z domu 
Płochocka ur.dnia 20.9.1909" w Bydgoszczy,zamieszkała w Bydgoszczy 
ul.Świerczewskiego 3 dawniej Sw.Trójcy, była w szeregach AK.
Okrea- Pomorze od początku 1942».do 1945r.7
Pełniła funkoje kierowniczki kancelarii Szefa Sztabu Okręgu / 
ciura legalizacji.
Awansowała do stopnia sierzanta-podstatfa rozk.K.O.AK.L.Dz.222/1 
z dnia 8.12.1944r.%
Za odwasre i bardzo dobre wyniki została odznaczona Brązowym 
Krzyzem Zasługi z Mieczami-podstawa rozk.K.O.AK.L.Dz.223/1 
z dnia 24.12.I944r.

B.Szef Sztabu i Kdfcendant
/. /

Plk.Jc/ief “

• "Kamień '"'Wicher nr itekia!I"Piot r" _ / __ 1 /  ) ^
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J . C h y l i  ni k i  Dnia 1 6 . 3 . 1 9 7 8
19 P a u l so n  ^ d .
Toronto  L6L 2H2

Dotywzy w e r y f i k a c j i .

Droga Pan i  F r a n i u ( 3, j

S e r d e c z n i e  d z i ę k u j ę  Pani  za l i s t  i wiadomości  k t d r e  o t rzymałem

w p o c z a t k a c h  maja  po powroc i e  z K ek sy k a . L i a ł e m  dufce z m a r t w i e n i a  i f
k l o p o t y . Z o n a  moja  c i ę ż k o  zac ho row a ła  i oy-la p r ze z  2 m i e s i ą c e  w s z p i  

t a l u ( w e w n e t r z n e  k rwawien i e)Pozacem pyłem ba rdzo  z a j ę t y  roznemi  s p r a  

wami k t ó r e  n a l e ż a ł o  w t e r m i n a c h  z a ł a t w i c . P r a c a  przy  g o s p o d a r s t w i e

i z a l e p i a  i  p i l n a  k o r o s p o n d e n c j a  p o c h ł a n i a ł a  mi r o s z t e  c ^ a s u .  

D z i s i a j  d o n i e r o  j e s t e m  w s t a n i e  prze3- łać  Pan i  z a ś w i a d c z e n i e  o p rzy  

n a l e ż n o ś c i  do JL£.0kr9gu Pomorze.

L.usse zaznaczyc  Pan i  że l i s t  s p r a w i ł  mi duza p r zy j emność  i  bardzo
e

c h ę t n i e ( Choc iaż  s p o z n i o n e ) t o  z a ś w i a d c z e n i e  z a ł ac z a m . T y m b a r d z i e j  że 

Pani  swoja  p r a c a  i p o s i e ce n i e m  w 3La3ie o k u p a c j i  ba rdzo  Z a s ł u ż y ł a .  

Oświadczen ie  świadków odkładam do mego archiwum.

Mamy o b e c n i e  s t r a j k  o b s ł u ? i  l o t n i c z y  i  c zę śc iowo  p o c z t o w c o w i  n i e  

wiem k i e d y  Pani  t on  l i 3 t  o t r zym a .

•Łącze s e r d e c z n e  pozdrowię ; / !
c

z ycz l iw y

/ ' ^ 4Lałaczam po z d ro w ie n i a  d l a  Pan i  L . S t e n c l o w e y  i wspólni  ' znajomych.
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?e

~ti? C h y l iń sk i  
Pąulswn ?«•  

r c r t - j  L6L 2c2
l i  u  u U

21 . 9 . 1975

tyczy wrtryfik-jji .

Minietarstw^ 1)® Spraw Kombatanto .v 

\\ A A 3 u A ~h A

A l e j e  U jazdowski e  6a

W uzuj ełnienia jicjeęo pie/aa z dnia 21,0*1975 dotycząc 
dzle zostało oaylko w® opuszczone n .* z •• t i e k o: 3 o b o c i n ś 1: a - a m  
g."Janka”«"Vunda" w odDl3ie rozkaz «*r Ku*”Luuet&”Ł0*At*0kr 
dz225 / l  z dnia 1*1.1945 odznaczenia order aa Virtuti llili 
i Łdz.223,/1 z dnia 24*12*1344 odznaczeniu ILrzyzetu 7/ale«z 

^roaz^ « uzupełnienie i umieszczenie w odpisach roz 
dnia 1*1 *1345 i Lds*223/I z dnia 24*12*1944 poniżej wyzii

*.Vania-Jaxjk>. Ppor. 1922 w konsp.l94G

xazwi8k#Soto4-ol nska»SV*rsiloka Sławwuira

OfeW.AlUB
Ina (ij.Aoat, 
kcn3p*In3

ur* 12*6.1922

% X

i) weryfikaoj$ 
oka 31'a▼•*!\ra 

? ru Ptiaorze,  

iry 7 kl*« 
nj/sfc * 

a zew Ldz *225/1

śniona:

1 * W3j£ * v)l>'vT* ^
len Iiłrr,laozij

Z poważani 
O Z E !  C
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C h yl in sk i  
19 Paulson Rd 
T ironto  V.6ii 2H2 Ont. 
Canada

Dotyczy w e r y f i k a o j i

2 5 . 9 .1975

Draga Pani M ario ,
V

Svb>o

S e r d e c z n ie  d z i ę k u j ę  na H a t  k tó r y  otrzymałem od 

Pani J anu szew icz-

W sp ra n ie  "Janki” napisa łem  pismo de M in i s t e r s t w a  

De Spraw Koaibatant»w-zalacza« Pani kopjs .O  wynika proszę
/■

« n i«  pow iadania .

Zadowolony je s tem  ze  Pani w sp ó łp ra cu je  z "Zagencz;
*

kiem w tak  ważnej pracy h i s t o r y c z n e j .

Co do w e r y f i k a c j i  i  j e j  wyników poinformuje  Panią  Pan Jo

"Z"z kterem jestem  w k o n ta k c ie*
/ / J 

r o s z ę  n ap isa ć  cos  o s o b e , s w o ic h  b l i s k i c h  i  naszych  wspol

znajomych.

Z ż o łn ie r s k i m  i  AK-im pozrowieniem

J o z e f  C h y l iń s k im i  

{f / y \  ; / /  Z  
kamlaS«Wicher „Rekin •/

'A / J -

h

; ,ef

nych
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Dnia 9 czerwca 1985 r. zmarł w Toronto

śp.

ppłk Józef Chyliński
„REKIN”, „WICHER”, „BOLESŁAW”, „KAMIEŃ”, „PIOTR”

Urodzony 20 października 1904 r. w Jabłonowie Pomorskim. Oficer zawodowy Wojska Polskiego, w kampanii wrześniowej walczył 
w randze kapitana w Armii „Poznań” oraz brał udział w obronie Modlina. Zaprzysiężony 20 listopada 1939 r. do Służby Zwy­
cięstwu Polski pełnił nieprzerwanie, aż do rozwiązania Armii Krajowej w 1945 r., funkcję szefa sztabu Pomorskiego Okręgu

SZP/ZWZ/AK.
Żołnierz nieustraszony i gorący patriota.

Cześć Jego pamięci!

Towarzysze walki 
oraz członkowie Klubu Historycznego 

ZRZESZENIA KASZUBSKO-POMORSKIEGO 
Oddział w Toruniu

W sobotę 25 kwietnia 1987 r. o godz. 12.30 na cmentarzu Doły w Łodzi 
nastąpi złożenie prochów do ziemii ojczystej
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ii ił u a o  >, c i  ilfry */9
Pomorscy ^  

konspiratorzy

Ppłk JÓZEF 
CHYLIŃSKI

Józe.. Chyliński urodzi! się 20 
października 3904 r. w Jabłonowie 
Pom orskim . Ukończy! szkolą ofi­
cerską i służy! w Poznaniu. W 
1936 r. awansowany na kapitana, 
pracował w Inspektoracie Armii 
Poznań, a podczas kam panii 
wrześniowej dowodzi! batalionem . 
Walczył w obronie Modlina i u- 
dało mu się uniknąć niewoli.

Od listopada 1939 r. w SZP 
wyznaczony na szela sztabu Ko­
m endy Okręgu Pomorze, przybył 
do Torunia wraz z J. R atajcza­
kiem. Od tej pory nieprzerw anie 
do rozwiązania AK był szefem 
sztabu Okręgu Pom orskiego. Jak o  
jedyny dowódca tego szczebla, m i­
mo niezwykle ciężkich warunków, 
przetrw ał na tym  samym, ważnym 
stanowisku przez całą wojnę. 
Właściwie na nim  (wobec cztero­
kro tnych  zmian Kom endantów  O- 
kręgów) spoczywał cały czas obo­
wiązek operatyw nego kierow ania 
całą pom orską ZWZ-AK, a poważ­
ne osiągnięcia organizacyjne były 
w dużej m ierze jego zasługą. Nie 
m iał stałej kw atery , ciągle zmie­
niał miejsca pobytu i pseudoni­
my, przez co stał się n ieuchw yt­
ny d la Niemców.

Ares^^nwany został dopiero w 
sierpi 945 r. Sądzony w 1946 r. 
unik . więzienia w skutek am ne­
stii. Wobec groźby kolejnego a- 
resztowania uciekł z k ra ju  i o- 
siadł w Kanadzie. Zm arł w 1985 
r., a w 1987 r. Jego prochy spo­
częły w Łodzi. Był bez wątpienia 
najbardziej zasłużonym dla roz­
woju AK na Pom orzu żołnierzem. 
W konspiracji używał niezliczo­
nych pseudonimów, m.in. ..Ka­
m ień” , „Bolesław". „W icher” , 
„Rekin".

G R Z E G O R Z  G Ó R S K I
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CUyliński Józef ps. „Andrzej”, „Bolesław”,
„Grum”, „Jan”, „Kamień”, „Rekin” (dla KG i 
K.O), „Ludwik”, „Wicher”,’„Mieczysław”, „Piotr”,
„ptak”, „Tadeusz”, „Tomasz”, „Zbyszek”, „Zy- 
ffmunt” (dla poszczególnych terenów), przybr. 
nazw. „Georg Reim”, „Johann Segler”, „Józef 
Rumiński” (1904-1985), szef Sztabu Pomorskiego 
Okręgu ZWZ-AK, kmdt Okręgu Bydgoskiego 
DSZ.

Urodzony 20 X 1904 r. w Jabłonowie Pomor­
skim; syn ogrodnika Antoniego i Weroniki z d. Ci­
chej. Szkołę powszechną ukończył w 1917 r. w Ra­
wiczu, a w 1924 r. uzyskał maturę w gimnazjum w 
Kościerzynie. |Od 1 IX 1926 do 15 VIII 1928 r. był 
w Szkole Podchorążych Piechoty w Ostrowi Ma­
zowieckiej i Komorowie. W dniu 23 XI 1928 r. z bardzo dobrą opinią został wyzna­
czony dowódcą plutonu 3 komp. strzel. 58 Pułku Piechoty Wielkopolskiej w Pozna­
niu. W 1930 r. zdobył puchar za zajęcie drugiego miejsca w Pięcioboju Nowocze­
snym, który odbył się w DOK VII w Poznaniu. Od 15 IX 1932 do 18 VI 1933 r. 
odbył roczny kurs oficerski w Centralnym Instytucie Wychowania Fizycznego, a od 
9 IX 1933 do 19 VI 1935 r. był dowódcą 1 komp. strzel, w macierzystej jednostce; 
jednocześnie ukończył kurs dowódców kompanii piechoty w Centrum Wyszkolenia 
Piechoty w Rembertowie. Z najwyższą oceną przesunięty na dowódcę kompanii 
ckm., a po ćwiczeniach pułkowych 2 IX 1938 r. przydzielony do prac specjalnych 
w Sztabie gen. Tadeusza Kutrzeby.
| Na początku września 1939 r. organizował VI batalion strzelców do dyspozycji 

rdowódcy Armii „Poznań” i na czele 1 kompanii walczył nad Bzurą; ranny 18 
września w boju o Kiernozię k. Łowicza oraz w obronie Modlina w dniu kapitulacji 
27 września. W obozie jenieckim w Działdowie zwerbowany i zaprzysiężony przez 
mjr. Józefa Ratajczaka na członka organizacji podziemnej. Z tego też powodu, po 
honorowym zwolnieniu przez Niemców obrońców Modlina, odmówił wyjazdu za 
granicę w celu kontynuowania dalszej walki w kraju. Przebywał w Warszawie i od 
20 X 1939 do 28 II 1940 r. należał do Oddziału I — Organizacyjnego DG 
SZP-ZWZ. W dn. 20 X 1939 r. mianowany został p.o. szefa Sztabu pomorskiej 
ŚZP. W celu rozeznania sytuacji, jesienią 1939 r. pojechał do Torunia, gdzie 
nawiązał pierwsze kontakty konspiracyjne. Po powrocie do Warszawy w mieszkaniu 
Anny i Henryka Czuperskich (także zaprzysiężonego w obozie działdowskim) przy 
ul. Nowogrodzkiej nr 31 spotkał się z mjr. J. Ratajczakiem i przypuszczalnie z gen. 
Michałem Tokarzewskim — dowódcą SZP. W początkach stycznia 1940 r. wyjechał 
znowu na Pomorze i zaczął działać w Toruniu jako wysłannik KG ZWZ; zatrzymał 
się w mieszkaniu Ciesielskich przy ul. Mickiewicza 116. Zaczął organizować sieć 
łączności do Włocławka, Bydgoszczy i Grudziądza. Przełamując ogromne trudności 
(eksterminacja tzw. warstw przywódczych, wysiedlenia, terror okupacyjny) rozpo­
czął kontynuowanie nawiązanych wcześniej kontaktów z istniejącymi już organiza­
cjami konspiracyjnymi m.in. z Szarymi Szeregami (dr Anną Paszkowską), „Grun­
waldem” i Stronnictwem Narodowym (rodziną Dałkowskich, Wacławem Ciesiel­
skim, Wawrzyńcem Żbikowskim) oraz Organizacją Orła Białego. W myśl jego
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instrukcji zaczęto organizować wywiad (np. zwerbował i mianował pierwszego szefa I 
wywiadu SZP-ZWZ — por. Franciszka Włodarczyka ps. „Irena”, „Wojna”, „Maje- > 
wski”), szefów kontrwywiadu, służby kobiecej, sanitarnej, punktów kontaktowych, 
łączności i kwater dla Sztaou Okręgu. Przebywał wówczas głównie w Toruniu i w I 
Bydgoszczy. Przez niektórych współpracowników traktowany był jako komendant 
SZP na Pomorze. W lutym 1940 r. wyjechał do Warszawy i przedstawił stan orga­
nizacyjny Okręgu Pomorskiego Komendantowi Okupacji Niemieckiej płk. Stefano- * 
wi Roweckiemu, szefowi Oddziału I (Organizacyjnego) mjr. Antoniemu Sanojcy ; 
i jego zastępcy mjr. rez. Jerzemu Michałewskiemu oraz Komendantowi Okręgu 
Pomorskiego ZWZ — mjr. J. Ratajczakowi, z którym spotykał się w mieszkaniu 
H. Czuperskiego przy ul. Nowogrodzkiej. Przygotowywał jego wyjazd z Warszawy 
na Pomorze i organizował łączność z Komendy Okupacji do przyszłej Komendy 
Okręgu. W Warszawie odbył też rozmowy z mjr. Józefem Grussem — późniejszym 
szefem wywiadu ZWZ-AK na Pomorzu i z Marią Bołtuciową ps. „Marianna”, j 
W początkach marca 1940 r. powrócił na Pomorze jako oficer organizacyjny, a na­
stępnie p.o. szefa Sztabu formującej się Komendy Okręgu Pomorskiego. Kontynuo­
wał prace nad organizowaniem Sztabu Okręgu oraz struktur terenowych. Dzięki 
wpływom Wacława Ciesielskiego nawiązał kontakty z „Ojczyzną”, „Grunwaldem”, 
a także ze „Związkiem Jaszczurczym”. Opracowywał i wydawał instrukcje oraz roz- i 
kazy dla tworzących się wydziałów Komendy Okręgu. Rekomendował przy tym 
niektórych szefów wydziałów. W ciągu 1940 r. i w latach następnych doprowadzał 
do spotkań przedstawicieli konspiracyjnych organizacji, jak np.: z Tajną Organiza­
cją Wojskową „Gryf Pomorski”, Komendą Obrońców Polski, „Związkiem Jaszczur­
czym”, „Mieczem i Pługiem”, Szarymi Szeregami oraz z Polską Armią Powstania, w 
sprawie scalenia z konspiracją podległą Rządowi RP. Po aresztowaniach jesiennych
1940 r. czasowo kierował pracami Okręgu, pomimo braku formalnej nominacji na 
to stanowisko. Był wówczas faktycznym organizatorem struktur terenowych i sieci 
łączności. Zagrożony aresztowaniem zmienił szereg punktów kontaktowych i przez 
krótki czas zmuszony został do ograniczenia pracy konspiracyjnej do niezbędnego 
minimum. Wyjechał do Warszawy, gdzie nawiązał kontakt z Józefem Grussem ps. 
„Stanisław”. Ustanowił go swoim zastępcą i w lutym 1941 r. skierował do Torunia 
i Grudziądza w celu zbadania sytuacji po aresztowaniach. (Po powrocie J. Gruss 
zdał mu relację z wyjazdu). Wczerwcu 1941 r. udał się na Pomorze i razem z Grus­
sem zaczął organizować zręby nowej Komendy Okręgu i sieć terytorialną. W okre­
sie od 1940 do lata 1941 r. pełnił także funkcję komendanta Podokręgu Środkowe­
go, którego był też organizatorem. Wydał także rozkaz rozszerzenia działalności 
w inspektoratach, jak również tworzenia nowych. Jesienią 1941 r. udał się do War­
szawy na spotkanie z nowym komendantem Okręgu Pomorskiego — ppłk. Rudol­
fem Ostrihanskym ps. „Aureliusz”, który zagrożony aresztowaniem musiał opuścić 
Poznań i przez pewien czas sprawował nadzór nad Pomorzem. Po przeprowadzeniu 
rozmowy Chyliński pojechał do Bydgoszczy, gdzie zorganizował mu kwaterę u Ma­
rii Wachowskiej i u Leona Tojzy, przybr. nazw. „Kiliński”. Odbył z nim szereg od­
praw. Gdy wskutek niemożności zalegalizowania swego pobytu ppłk R. Ostrihansky 
po upływie około dwóch miesięcy musiał opuścić Bydgoszcz, Chyliński samodziel­
nie realizował zadania w myśl instrukcji Komendanta Okręgu, tym samym faktycz­
nie nim dowodząc (w tym czasie Okręg Pomorski podzielono na trzy podokręgi: 
północny, środkowy i południowy). Stan taki trwał także po aresztowaniu ppłk.

42

39



R. Ostrihansky’ego w maju 1943 r. Chyliński nadal rozbudowywał sieć organizacyjną 
kładąc nacisk na budowę systemu łączności pomiędzy podokręgami oraz z Warsza- 
wą-Od października 1943 r. był szefem Sztabu Komendy Okręgu Pomorskiego, 
którego kmdtem został ppłk Jan Pałubicki ps. „Janusz”, „Piorun” i in. Zgodnie 
z wytycznymi Kmdta Głównego AK gen. Tadeusza Komorowskiego ps. „Bór”, był 
współautorem reorganizacji Okręgu w 1943 r., kiedy to w miejsce trzech podokrę- 
gów utworzono dwa, co znalazło odbicie w meldunkach organizacyjnych KG AK 
wysyłanych z okupowanego kraju do Londynu w latach 1942-1944. Starał się też 
docierać do Prus Wschodnich i na Pomorze Zachodnie tworząc zalążki tzw. pod- 
okręgów zewnętrznych: Królewieckiego i Szczecińskiego. W latach 1942-1944 oso­
biście jeździł przez Łowicz-Kutno-Żychlin do Warszawy na odprawy Komendy 
Głównej i Komendy Obszaru Zachodniego. Kontakty te utrzymywał co 4-5 miesię­
cy. Podczas pobytu w stolicy odbywał spotkania z gen. S. Roweckim ps. „Grot”, gen. 
T. Komorowskim ps. „Bór” oraz z szefami lub przedstawicielami poszczególnych 
Oddziałów KG ZWZ-AK, jak np. Oddziału I mjr. A. Sanojcą, z którym omawiał 
sprawy organizacyjne, Oddziału II ppłk. Wacławem Berką i ppłk. Marianem Drabi­
kiem, Oddziału VI (Biuro Informacji i Propagandy) — płk. Janem Rzepeckim, jak 
również Oddziału III — Operacyjnego, V — Łączności, Kedywu i Delegatury Rzą­
du RP na Kraj). Rozmowy te odbywały się m.in. na Saskiej Kępie, przy ul. Marszał­
kowskiej, Konopnickiej, Smulikowskiego, w Alejach Jerozolimskich i przy Placu 
Trzech Krzyży. W Warszawie posiadał kwaterę na Saskiej Kępie u Kazimiery Kra­
jewskiej, która załatwiała wszelkie sprawy legalizacyjne, u Kazimiery Stawińskiej 
ps. „Weronika” w Alejach Jerozolimskich nr 70 i u Janiny Sikorskiej przybr. nazw. 
„Świerczyńska” — kierowniczki bazy pocztowej Komendy Obszaru Zachodniego.

Do najbliższych jego współpracowników na Pomorzu należeli m.in.: J. Gruss, 
Franciszek Bendig ps. „Ksawery”, Henryk Gruetzmacher ps. „Michał”, Gustaw 
Olszewski ps. „Gracjan”, Wacław Guzowski ps. „Smuga” i in. W celu usprawnienia 
pracy konspiracyjnej zorganizował kancelarię Sztabu, w której zatrudnione były 
m.in.: Jadwiga Derucka ps. „Maria”, Franciszka Gendaszek ps. „Teresa”, Włady­
sława Tojza ps. „Teresa”, Ewa Jagielska ps. „Janka”, Irena Jagielska ps. „Ewa”, 
Maria Guzowska ps. „Roma”, Janina Dulska przybr. nazw. „Malinowska”, Halina 
Melzacka ps. „Halinka”, Halina Strzelecka ps. „Zofia”, Kazimiera Bartel ps. „Ja­
dwiga”, Kazimiera Hoffmann ps. „Ciocia Irka” i wiele innych. Współpracował 
z wieloma rodzinami: Bartlów, Gendaszków, Leszczyńskich, Kudlińskich, Białych, 
Dulskich, Jagielskich, Lipskich, Spodniewskich, Zieleniewskich, Tojzów, Stenclów, 
Zakrzewskich i in. Osobiście utrzymywał łączność z niższymi szczeblami terenowy­
mi AK na Pomorzu. Najczęściej podróżował jeżdżąc na rowerze w przebraniu 
kominiarza. Korzystał z wielu kwater m.in.: w Brodnicy-Kominach (u Wacława 
Borowskiego), w Brodnicy-Opalenicy (u Dzięgielewskich), w Kruszynach Szlache­
ckich (u Dulskich), w Bydgoszczy (u Tojzów) przy ul. Dolna nr 31 oraz przy Weł­
nianym Rynku nr 5, w Wąbrzeźnie w gospodarstwie Mlewo (u Dejewskich), w Go- 
lubiu (u Nozdrzykowskich), w Toruniu (u Paszkowskich), w Rypinie-Dobrzyniu 
(u Spodniewskich i Kitzmannów), w Rypinie-Długiem (u Pawłowskich), w Lipnie- 
-Skępem (u Grabowskich), we Włocławku (u Guzowskich) i in.

Zdając sobie sprawę ze specyfiki i odmienności systemu okupacyjnego na Pomo- 
pU 1 konieczności stosowania innych metod konspiracyjnych niż w Generalnym 

u ernatorstwie (gdzie prowadzono na szeroką skalę walkę zbrojną czy partyzan-
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i licką), dużą wagę przykładał do rozbudowy sieci wywiadu i kontrwywiadu c 
oddziałów partyzanckich w zakresie niezbędnym do potrzeb Okręgu i przyszłego 
powstania, a także planowej akcji sabotażowo-dywersyjnej. Odbierał informacje 
i meldunki z terenu całego ?omorza i częściowo Prus Wschodnich (m.in. przekazał 
komendantowi Okręgu ppłk R. Ostrihansky'emu meldunek z 6 III 1942 r. dotyczą­
cy przemysłu wojennego i kolei w Elblągu i innych miastach prowincji wschodnio- 
pruskiej). Za pośrednictwem łączniczki I. Jagielskiej i H. Gruetzmachera otrzymy­
wał meldunki wywiadowcze z Wybrzeża Gdańskiego dotyczące r  ;n. stoczni i por­
tów od szefa tamtejszej sieci wywiadu por. Jana Belaua ps. „Mewi”, „Morski” oraz 
z kościoła szwedzkiego w Gdyni. Starał się też weryfikować niektóre dane uzyskane 
wcześniej, jak np. schemat pól minowych w Zatoce Gdańskiej. Z jego rozkazu I. Ja­
gielska kontaktowała się także z przedstawicielami ofensywnego wywiadu daleko­
siężnego „Lombard” KG AK m.in. inż. Alojzym Jędryczką przybr. nazw. „Pomor­
ski” i Adamem Sobolewskim ps. „Sobol”, należącymi również do „Miecza i Pługa”. 
Otrzymywał też meldunki z sieci wywiadu Okręgu prowadzącej obserwację zakła­
dów przemysłu zbrojeniowego w Toruniu, Bydgoszczy i Grudziądzu. Na podstawie 
tych danych sporządzał meldunki (wraz ze szkicami niektórych obiektów) i podpisa­
ne pseudonimem „Kamień” kierował do Komendy Obszaru Zachodniego (np. z 10 
II 1944 r. — L.dz. 9/44/21, 18 II 1944 r. — L.dz. 14/44/21). W celu uzyskania 
danych o ośrodku doświadczalnym broni „V” w Peenemiinde nawiązał kontakt z 
organizacją „Miecz i Pług” (ze starostą generalnym i komendantem wojskowym tej 
organizacji Augustynem Tragerem i Janem Kotlewskim). Meldunki wywiadowcze 
dotyczące nowej broni niemieckiej, z załączonymi rysunkami części rakiet podpi­
sywał również pseudonimem „Kamień” i przesyłał do Komendy Obszaru Zachod­
niego, która przekazywała je następnie do Warszawy (w efekcie trafiały one do 
Biura Studiów Oddziału II KG AK i nosiły daty: 29 XI 1943 r. — L.dz. 46/43-21, 
5 II 1944 r. — L.dz. 8/44/21 i 4 III 1944 r.; na podstawie tych m.in. meldunków 
Oddział II wyznaczył zadania dla „Lombardu”). Oprócz tej akcji (nazwanej w Okrę­
gu Pomorskim — „Błyskawicą”), wspólnie z Marianem Górskim ps. „Ziółko” 
zorganizował inną — o kryptonimie „Gótingen-Vułkan”, polegającą na prowadze­
niu wywiadu i dywersji (w tym i politycznej) na terenie Rzeszy: w Berlinie, 
Halle/Saałe, Dortmundzie, Essen, Hamburgu, Bremie (wcześniej utrzymywał też 
kontakt z ppor. rez. Franciszkiem Pawelą kierującym z ramienia Związku Odwetu 
KG ZWZ akcjami sabotażowymi w Berlinie; podobne akcje prowadzono też pod 
auspicjami Komendy Pomorskiego Okręgu).

Dużo uwagi poświęcał organizacji Wojskowej Służby Kobiet tworzonej jako 
Referat w Sztabie Okręgu: służbie sanitarnej, opiece oraz kontaktom z obozami 
i więzieniami. Współpracował tutaj z H. Strzelecką ps. „Angora”, Marią Nowicką 
ps. „Marlena”, Haliną Krzeszowską ps. „Ludmiła” i innymi. Stał na stanowisku 
zjednoczenia wszystkich sił wojskowych i politycznych na gruncie wałki z okupan­
tem niemieckim. Współpracował więc ze stronnictwami politycznymi działającymi 
na Pomorzu, a zwłaszcza ze Stronnictwem Narodowym. Ściśle współpracował z 
Okręgowym Delegatem Rządu RP na Kraj — Antonim Antczakiem. Spotkania ich 
miały miejsce w Warszawie oraz podczas przyjazdów A. Antczaka na Pomorze, 
m.in. w Bydgoszczy i w Toruniu. Wspólnie z kierownictwem Okręgowej Delegatury 
Franciszkiem Rochowiakiem i Bolesławem Lipskim współdziałał w tworzeniu Ad­
ministracji Zastępczej. Zaangażował się także w zorganizowanie szlaku przerzuto-
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wego z Wybrzeża Gdańskiego (z Gdyni) do Szwecji (według jego powojennej relacj 
k o m ó r k a  ta nosiła kryptonim „Viking”). Pewne osłabienie jego aktywności organi­
zacyjnej spowodowało aresztowanie szefa Wydziału V i II, ppor. rez. G. Olszew­
skiego i J. Grussa. Musiał często zmieniać miejsce swego pobytu. Jako szef Sztabu 
brał udział w opracowaniu planów powstańczych i rozkazów dla tzw. 34 Ognisk 
Walki, co miało związek z koncepcjami Odtwarzania Sił Zbrojnych Kraju. W kwie- 
tniu 1944 r .  został wezwany do Komendy Obszaru Zachodniego w Warszawie jako 
zorientowany w całokształcie prac Okręgu w tym zakresie oraz w kwestii zaawan­
sowania planów powstania powszechnego. Sporządził plan 10 zrzutowisk wytypowa­
nych do przyjęcia zrzutów, który następnie zawiózł do Warszawy. Opracował też 
rozkazy na wypadek zmiany sytuacji militarno-politycznej Trzeciej Rzeszy i wybu­
chu walki jawnej.

W dniu 3 VIII 1944 r. wziął udział w dwudniowej odprawie w Brodnicy, w której 
uczestniczyli też: dotychczasowy kmdt Okręgu — J. Pałubicki, szef II Wydziału — 
F. Bendig, szef V Wydziału — H. Gruetzmacher i mjr Franciszek Trojanowski ps. 
„Fala”, mający oficjalnie objąć funkcję kmdta Pomorskiego Okręgu AK. Jednakże 
Chyliński nie uznał tej nominacji (podpisanej przez Komendanta Głównego gen. 
T. Komorowskiego) i próbował F. Trojanowskiego odsunąć od kierowania Okrę­
giem. Decyzję swoją motywował brakiem rozeznania przez Trojanowskiego warun­
ków panujących w okresie okupacji na Pomorzu i zagrożeniem dekonspiracją. 
Krytykował jego plany Odtwarzania Sił Zbrojnych, prowadzenia notatek z adresami
i nazwiskami, chęć nadmiernego, jak na sytuację pomorską, aktywizowania walki 
zbrojnej, ostentacyjną inspekcję oddziałów partyzanckich itp. (Podobne zdanie 
raieii też inni pracownicy Komendy Okręgu i Okręgowej Delegatury Rządu). Będąc 
szefem Sztabu i zastępcą kmdta Okręgu utrzymał system dowodzenia i łączności do 
końca 1944 r. W dniu 12 IX 1944 r. uniknął śmierci w starciu z patrolem żandarme­
rii w Lubowcu (zginął wówczas szef łączności Okręgu — H. Gruetzmacher). Na po­
czątku października 1944 r. otrzymał dwa listy od F. Trojanowskiego proponujące 
wzajemna współpracę i porozumienie na zasadzie uznania jego (F. T.) nominacji na 
stanowisko kmdta Okręgu, zwłaszcza, że jak pisał, po śmierci H. Gruetzmachera, 
sytuacja w KO-Pomorze uległa pogorszeniu (nie jest znana odpowiedź Chylińskie­
go). Po upadku Powstania Warszawskiego pozostawał w kontakcie — niekiedy 
luźnym — z wysłannikami Komendy Obszaru Zachodniego: szefem Sztabu mjr. 
Kazimierzem Leskim ps. „Bradl” i oficerem do zleceń Adamem Steinbornem ps. 
„Odrowąż”, którzy między listopadem 1944 r. a lutym 1945 r. przyjeżdżali do 
Bydgoszczy. W okresie jesieni 1944 r. wydał szereg rozkazów organizacyjnych dla 
terenu. Starał się rozbudowywać działalność wywiadowczą, a także utrzymywać 
łącznoąć^z Okręgiem Poznańskim, tworzącym razem z Okręgiem Pomorskim — 
Obszar Zachodni AK. Jeszcze do końca grudnia 1944 r. nakazał I. Jagielskiej roz­
wiezienie rozkazu dotyczącego odwołania „Burzy” na Pomorzu i zachowania się 
w chwili wejścia wojsk radzieckich na Pomorze. Uważał za konieczne rozwiązanie 
partyzantki i ułatwienie młodzieży podjęcia nauki, ponieważ jego zdaniem dalsze 
przebywanie w lesie sprzyjało deprawacji. W styczniu 1945 r. oskarżony został ofi­
cjalnie o niesubordynację w raporcie F. Trojanowskiego do kmdta Obszaru Za­
chodniego płk. Jana Szczurka-Cergowskiego ps. „Sławbor”. Sprawa znalazła swój 
epilog przed Wojskowym Sądem Specjalnym, chociaż nie są znane dalsze jej szcze­
góły (w dniu 23 VI 1945 r. F. Trojanowski skierował raport do Delegata Sił Zbroj-
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nych w sprawie Chylińskiego, formułując wobec niego szereg zarzutów, które nie 
zostały do końca uzasadnione i wyjaśnione). W marcu-kwietniu 1945 r. wspólnie z 
Januszem Pałubickim podjął decyzję o utrzymaniu wydzielonych ogniw sztabowych 
w dalszej konspiracji. W końcu marca lub w początku kwietnia 1945 r. wysłał I. Ja­
gielską do Radomia do adwokata Edmunda Masiaka w sprawie instrukcji dotyczą­
cej zawiązywania się Delegatury Sił Zbrojnych. Początkowo był szefem Sztabu 
Okręgu Pomorskiego DSZ, a od 10 VI 1945 r. — kmdtem Okręgu Bydgoskiego (na 
podstawie rozkazu otrzymanego 9 VI 1945 r. podczas odprawy KG w Warszawie 
wraz z rozkazem dotyczącym reorganizacji struktury terytorialnej i kontaktami do 
Komendy Obszaru Zachodniego). Kontakty z władzami zwierzchnimi utrzymywał 
m.in. przez Alfonsa Jarockiego ps. „Roman”. Punktem kontaktowym była m.in. 
cukiernia „Miła” w Bydgoszczy. Rozwinął działalność wywiadowczą i kontrwywia­
dowczą. Był jednym z organizatorów tzw. akcji „Z” — Wojsko Żymierskiego (pro­
paganda niepodległościowa wśród żołnierzy i oficerów LWP, zwłaszcza w Bydgosz­
czy i Toruniu). Korzystał tutaj z pomocy byłych jeńców z oflagów. Kontakt z nim 
nawiązał ppor. Edward Ratyński b. oficer AK, po wojnie będący w LWP, który 
odbierał ulotki DSZ (np. nasłuchy z radia BBC).

Był poszukiwany przez władze bezpieczeństwa. Zaskoczony 24 VIII 1945 r. w 
Bydgoszczy przez sekcję UBP por. Wołkowa w lokalu konspiracyjnym w mieszkaniu 
Teresy Ruxówny (zam. Rydzkowska) przy ul. Poznańskiej nr 1, wyskoczył przez 
okno z d.ugiego piętra łamiąc rękę. Wezwana milicja mundurowa legitymując 
funkcjonariuszy UB, wstrzymała chwilowo pościg. Mimo to został pojmany i po 
ciężkim pobiciu przewieziony do więzienia karno-śledczego w Gdańsku. Tortury 
(odbite nerki) i szykany (więzienny karcer i tzw. szafa) nie złamały go. Przesłuchi­
wany był m.in. przez oficera śledczego WUBP w Gdańsku Romana Ciechocińskie­
go w dniu 26 VIII 1945 r. Aktem z 11 II 1946 r. (sporządzonym przez funkcjo­
nariusza WUBP w Gdańsku Zbigniewa Śliwickiego) oskarżony wraz z 36 więziony­
mi żołnierzami AK-DSZ o „przynależność do AK i próbę obalenia demokratyczne­
go ustroju Państwa Polskiego”, przyznał się do „winy”, ale swojej funkcji nie 
ujawnił do końca. Podczas uwięzienia i procesu nieustanną pomoc świadczyli mu 
mjr Mateusz Korniak ps. „Baca”, Marian Górski, Leon Tojza i „Kujawski” (nazw. 
nie znane). Dzięki interwencji lekarza więziennego M. Górskiego został w końcu 
marca 1946 r. przeniesiony z izolatki do szpitala więziennego, gdzie przebywał do 
zwolnienia. Bronili go Mieczysław Ettinger z Krakowa i Józef Brajczewski z Wło­
cławka (kierownik Referatu Sprawiedliwości KO-Pomorze podczas okupacji, ps. 
„Dąb”). W dniu 26 IV 1946 r. Wojskowy Sąd Okręgowy w Koszalinie oddalił spra­
wę do kompetencji WSR w Gdańsku. W procesie rozpoczętym 3 VI tegoż roku na 
terenie więzienia gdańskiego sąd odrzucił obciążające zeznania nieobecnych prowo­
katorów W dniu 7 VI 1946 r. WSR w składzie: przewodniczący ppłk Piotr Parze- 
niecki, mjr Adam Gajewski, por. Jan Hubert, uchylił areszt tymczasowy i zarządził 
natychmiastowe uwolnienie go. Następnego dnia, w wyniku rewizji prokuratora 
wojskowego z Gdańska mjr. Wiktora Suchockiego i por. Juliusza Mazurkiewicza, 
sąd utrzymał areszt do czasu rozstrzygnięcia skargi rewizyjnej przez Najwyższy Sąd 
Wojskowy w Warszawie. Na mocy decyzji tego Sądu (przewodniczący płk Jan 
Kaczorowsld, ppłk Romuald Klimowiecki i ppłk Jerzy Chrempiński) z 6 IX 1946 r. 
wyrok został uchylony, areszt utrzymany, a sprawa skierowana do ponownego roz­
patrzenia w Gdańsku w innym składzie orzekającym. Ponowna rozprawa 25 IX
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1946 r. przed WSR w Gdańsku (zespół: kpt. Marian Brzoziński, chor. Andrzej 
Borkowski) zakończyła się wyrokiem półtora roku więzienia z zaliczeniem dotych­
czasow ego aresztu. Mimo kolejnej skargi rewizyjnej prokuratury wojskowej z Gdań­
ska, Najwyższy Sąd Wojskowy (przewodniczący płk Kazimierz Drohomirecki) 17 I 
2947 r. utrzymał w mocy ostatni wyrok, co oznaczało natychmiastowa zwolnienie.
2  więzienia odebrała go 24 II tegoż roku Zofia Bartel ps. „Dobra”. Po odrzuceniu 
propozycji wstąpienia do LWP udał się na leczenie do pensjonatu w Szklarskiej Po­
rębie. Później przebywał w Bydgoszczy mając fikcyjne zameldowanie w Warszawie.

Był częściowo izolowany w środowisku akowskim i potępiony przez płk. Anto­
niego Sanocję za niesubordynację, przerosłe ambicje dowodzenia Okręgiem i nie­
udzielanie stosownego wsparcia kolejnym komendantom (R. Ostrihansky — are­
sztowany nie zdołał objąć komendy, J. Pałubicki odsunięty od dowodzenia m.in. 
w Borach Tucholskich, F. Trojanowski otwarcie bojkotowany), przy tym stale za­
grożony przez UB. W dniu 4 IX 1948 r. wydostał się nielegalnie statkiem bandery 
szwedzkiej do Goeteborga. Przerzut do Szwecji zorganizował mu L. Tojza przy po­
mocy poznanego w więzieniu mecenasa Kopickiego, którego siostrzenica Elżbieta 
Szczepańska ułatwiła przedostanie się na obcy statek (represjonowana przez UB, 
zmarła wskutek przebytych tortur). Z Bydgoszczy' przez Bory Tucholskie do Gdań­
ska pilotowała go żona L. Tojzy — Władysława, a córka Maria przewoziła doku­
menty. W Szwecji rozpoczął nowe życie jako uczeń stolarski. Stamtąd 2 XI 1948 r. 
wysłał list do Naczelnego Wodza gen. T. Komorowskiego z prośbą o rehabilitację 
w drodze Sądu Honorowego. Dnia 25 V 1949 r. zweryfikowany przez Główną 
Komisję Weryfikacyjną AK w Londynie jako szef Sztabu i kmdt Okręgu Pomorze 
w stopniu podpułkownika. W 1951 r. zamieszkał w Toronto (Kanada), podejmując 
pracę fizyczną w miejscowej fabryce mebli. W 1957 r. zakupił tam sklep spożywczy 
pod nazwą „Gryf”, przekształcony później w market. Działał w organizacji Polonii 
Kanadyjskiej i przez pewien okres czasu był jej prezesem. Był członkiem Koła b. 
Żołnierzy AK, z którego potem wycofał się. Zebrał sporo dokumentów i pamiątek 
dotyczących Armii Krajowej na Pomorzu m.in. część akt Komendy Okręgu Pomo­
rze (tzw. kolekcja J. Chylińskiego). Utrzymywał kontakt ze środowiskami komba­
tanckimi, towarzystwami kulturalnymi i badaczami dziejów konspiracji pomorskiej 
tak w kraju jak i za granicą, okazując im daleko idącą pomoc. Napisał obszerne 
wspomnienia przekazane do kraju. Chory na artretyzm (skutki przebytego więzie­
nia), często jeździł — zwłaszcza zimą — na południe USA na Florydę lub do Me­
ksyku. Zmarł w Toronto 9 VI 1985 r. Prochy jego zostały sprowadzone do kraju 
w kwietniu 1987 r. i spoczęły na cmentarzu w Łodzi.

W dniu 22 V 1942 r. awansowany przez KSZ w Kraju do stopnia mjr. służby 
stałej ze starszeństwem od 30 IV 1942 r., a 1 I 1945 r. do stopnia ppłk. służby stałej. 
Odznaczony m.in. Orderem Wojennym Virtuti Militari V kl. (1944), Krzyżem 
Walecznych (1944) i Złotym Krzyżem Zasługi z Mieczami (7 II 1945 r. — wniosek 
odznaczeniowy sporządzony przez Komendanta Obszaru Zachodniego płk.
I  Szczurka-Cergowskiego w dniu 1 1 1945 r. — L. 100/1; przy wniosku tym znajduje 
się odręczna notatka: „ob. Zenon. W związku z odznaczeniem Złotym Krzyżem 
Zasługi mjr. Kamienia, SS KO Lunety, zwracam uwagę, że przeciwko Kamieniowi 
Trojańczyk wniósł sprawę do Sądu Wojsk. Wydaje się, że w tym stanie rzeczy 
awanse i odznaczenie jest wstrzymane. Ob. Ślusarczyk prosił niegdyś, żeby Panu
o tym przypomnieć”. („Rafał”, „Zenon” — ppłk Franciszek Kamiński — szef Od-
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działu I KG AK, „Kamień” — J. Chyliński, „Trojańczyk” —• F. Trojanowski, „Lu­
neta” — krypt. Okręgu Pomorskiego, „Ślusarczyk” — płk Jan Rzepecki, „Rafał” —- 
Kazimierz Moczarski — ostatni szef BIP KG AK).

Ożeniony był z Ireną Jankowską (poznaną na balu w Poznaniu) pochodzącą 
z Poznania i pracującą tam w Banku Gospodarstwa Krajowego. (Ślub odbył się w 
sierpniu 1939 r. w Warszawie). Podczas okupacji mieszkała w Warszawie i działała 
w konspiracji prowadząc skrzynkę kontaktową dla Pomorza. Używała ps. „Steino- 
wa” i „Kamieniczna”. Przyjmowała w Warszawie informacje od kmdta Okręgu mjr. 
J. Ratajczaka, które przekazywał telefonicznie dla H. Czuperskiego (m.in. z Cie­
chocinka). Z mjr. J. Ratajczakiem widywała się w mieszkaniu Czuperskich przy ul. 
Nowogrodzkiej. Zginęła podczas Powstania Warszawskiego przysypana gruzami 
przy ul. Marszałkowskiej wraz z pięcioletnim synem Zygmuntem. Po wojnie Chyli­
ński usiłował odnaleźć to miejsce, jednak bez skutku. Po raz drugi ożenił się na 
emigracji (żona Anna z d. Tyblewska, zmarła w Toronto w 1983 r.).

Miał brata Franciszka, przedwojennego majora WP, podczas okupacji przeby­
wającego w oflagu Woldenberg (zm. w 1985 r. w Łodzi) oraz siostry — Marię (zam. 
Syga (zm. w Toruniu) i Jadwigę, zam. Wojtowicz, mieszkającą obecnie w Łodzi.

AAN, Akta KG AK, mi. 2374 (tu we wniosku odznaczeniowym kmdta Obszaru Zachod­
niego p łk .  J. Szczurka-Cergorskiego i w odręcznej notatce K. Moczarskiego figuruje 
jako mjr zaw. piech.), 2375/3; AMSt., Akta KG AK, Relacje; A  Sądu Wojew. Gdańsk, 
Akta sprawy J. Pałubickiego i towarzyszy, sygn. Sr 447/46, t. I-V; A  U O P Bydgoszcz, 
Protokół przesłuchania J. Chylińskiego (tu informacja o pobycie w Toruniu jesienią 
1939 r. i wyjeździe do Berlina w końcu 1940 r. w celu nawiązania kontaktu z Polakami 
mieszkającymi tam przed wojną); CAW, T. pers. 5835; AP AK, Akta Pom. Okr. AK., T.: 
Chyliński J., Jagielska I., Mańkowska M., Tojza L., Tojza W.; A  SPP Londyn, C h y l i ń ­
s k i  J., Wspomnienia od Powstania do wyjazdu do Szwecji, kolekcja 24/37, Zaświad­
czenie weryfikacyjne L.dz. 8071/GLK Wer. 49, Londyn 25 I 1949 (kopia w zbiorach 
K. Komorowskiego); Rei. J. Chylińskiego —  okres okupacji niemieckiej (kopia w zbio­
rach K. Komorowskiego), List Chylińskiego J. do gen. Bora-Kom orowskiego z 2 XI 
1948 (kopia w zbiorach K. Komorowskiego); SPP, Dział relacji BI; C h y 1 i ń s k i J., 
Dane do historii A rm ii Ki'ajowej. Okręg Pomorze (mps); Zbiory B. Chrzanowskiego (Rei. 
i listy Chylińskiego do B. Ch. (tu jego wzmianka o sobie jako o szefie Sztabu i komen­
dancie Okręgu), Listy K. Leskiego, M. Mańkowskiej, I. Nowak i A. Sanojcy do B. Ch., 
Rei. D. Dałkowskiej (tu potwierdzenie informacji o pobycie J. Chylińskiego w Toruniu 
jesienią 1939 r., Rei. M. Radeckiej z 1944 r. przekazana K. Komorowskiemu w Londynie 
w 1994 r.); A K  na Pomorzu...-, A K  w dok...., t. II, s. 233, 269, 427, 667, t. III, s. 63, 118- 
-120, t. VI, s. 429 (tu figuruje jako szef Sztabu i dca —  zca komendanta „Kamil”, co 
spowodowane było mylnym odszyfrowaniem w Londynie jego ps. „Kamień” w przysłanej 
depeszy z Kraju); C h r z a n o w s k i  B.,  G ą s i o r o w s k i  A., O ddział I I  A rm ii Kra­
jowej w walce z  bronią „V” na Pomorzu G dańskim  w świetle zachowanych dokum entów  
z  lat 1943-1944, Zapiski Historyczne, Toruń 1988, z. 1, s. 106-110; J a g i e s k a - N o -  
w a k o w a I., Relacja, Pomorze 1976 z l X ;  J a s z o w s k i  T., Okr. Pom. AK. Podo- 
kręg..., passim; K o m o r o w s k i  K , Leksykon... (tu J. Chyliński jako oficer organiza­
cyjny, a następnie szef Sztabu KO-Pomorze); T e n ż e ,  Arm ia foajow a na Pomorzu, [w:] 
Arm ia Kmjowa. Rozwój organizacyjny. Red. nauk. K. Komorowski, Warszawa 1995, 
passim (tu J. Chyliński jako p.o. szefa Sztabu KO-Pomorze); L e s k i  K , Życie niewłaś­
ciwie urozmaicone. Wspomnienia oficera wywiadu i kontrwywiadu A K , Warszawa 1989, 
s. 400-408; Okr. Pom. AK, dok. ...; Powojenne losy...', W o ź n i a k  M. ,  R u d o lf Ostrihan-
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, -i o q 5- 1963)  pułkownik Wojska Polskiego i Armii Krajowej, [w:] Zasł. Pomorzanie..., 
ŝ . ą2-IĄ9 ' Z  a w a c k  a E., Szkice WSK... (W e wszystkich częściowo zachowanych 
S v mentach KG, K O -Pom orze J. Chyliński figuruje jako p.o. szefa Sztabu, szef Szta- 

w r 1 9 4 4  j a k o  szef Sztabu i dowódca (zastępca komendanta), nigdy natomiast jako 
kU' \ l n i e  nominowany na stanowisko kmdta Okręgu, pomimo iż podczas braku formal- 

ej obsady funkcji komendanta faktycznie nim kierował).

B ogdan C hrzanow ski, K rzysztof K om orow sk i
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w Y  hbfJLOtDU

J Ó Z E F  C H Y L IŃ S K I (1 9 0 4 -1 9 8 5 )

ŻOŁNIERZ POLSKIEGO 
PAŃSTWA PODZIEMNEGO

ELŻBIETA SKERSKA

Był jedynym z dowódców Pomorskiego Okręgu Służby 
Zwycięstwu Polski -  Związku Walki Zbrojnej -  Armii Krajo­
wej. Za dokonania w pracy konspiracyjnej został odznaczo­
ny m. in. Orderem Wojennym Virtuti Miiitari V kl., Krzyżem 
Walecznych i Złotym Krzyżem Zasługi z Mieczami. Warto przy­
pomnieć sylwetkę tego znakomitego żołnierza polskiego pod­
ziemia z czasów niemieckiej okupacji na Pomorzu.

Józef Chyliński urodził się
2 października 1904 r. w Jabło­
nowie Pomorskim. Po maturze 
w gimnazjum w Kościerzynie 
wstąpił do szkoły oficerskiej 
w Poznaniu. Służył m.in. w szta­
bie Okręgu Korpusu nr VII 
pod dowództwem gen. Tade­
usza Kutrzeby, a w 1938 r., 
w stopniu kapitana, był ofice­
rem do zadań specjalnych. 
We wrześniu 1939 r. jako do­
wódca kompanii walczył m.in. 
w obronie Modlina, a po kapi­
tulacji tw ierdzy przebyw ał 
w obozie jenieckim w Dział­
dowie. Tutaj został zwerbo­
wany i zaprzysiężony przez 
mjr. Józefa Ratajczaka na żoł­
nierza organizacji konspira­
cyjnej. Po zwolnieniu obrońców 
Modlina przez Niemców w paź­
dzierniku 1939 r. przybył 
do Warszawy. Tam powierzo­
no mu obowiązki szefa sztabu 
podziemnej organizacji woj­
skowej Służby Zwycięstwu Pol-

cji konspiracyjnych, takich jak: 
Tajna Organizacja Wojskowa 
„Gryf Pom orski”, kom enda  
Obrońców Polski, „Związek 
Jaszczurczy”, „Miecz i Pług”, 
Szare Szeregi oraz Polska Ar­
mia Powstania w sprawie sca­
lenia z konspiracją podległą Rzą­
dowi RP Gdy jesienią 1940 r. 
został aresztowany Józef Ra­
tajczak (rozstrzelany 28 maja 
1942 r. podczas zbiorowej eg­
zekucji koło Magdalenki), Chy­
liński kierował konspiracją po­
morską, mimo braku formalnej 
nominacji na komendanta. Tak­
że i w latach następnych, wo­
bec aresztowań kolejnych ko­
m endantów  Pom orskiego  
Okręgu Związku Walki Zbroj­
nej, przemianowanego w lutym 
1942 r. na Armię Krajową, 
na nim spoczywał obowiązek 
kierow ania konspiracją. 
Od października 1943 r. był 
szefem Sztabu Komendy Okrę­
gu Pomorskiego AK, którego

prowadzeniu wywiadu i dy­
wersji (w tym politycznej) na te­
renie Rzeszy.

Józef Chyliński przeżył oso­
bistą tragedię -  jego żona i pię­
cioletni synek zginęli w czasie 
powstania warszawskiego.

Po formalnym rozwiązaniu 
Armii Krajowej 19 stycznia 
1945 r. nadal pozostał w kon­
spiracji, podejmując wspólnie 
z Janem Pałubickim decyzję
o utrzymaniu wydzielonych 
ogniw sztabowych. Początko­
wo był szefem Sztabu Okrę­
gu Pomorskiego Delegatury 
Sił Zbrojnych (D SZ), a od 
9 czerwca -  komendantem. 
Poszukiwany przez władze  
bezpieczeństwa, nie uniknął 
aresztow ania. Zaskoczony  
przez UB 24 sierpnia 1945 r. 
w lokalu konspiracyjnym  
przy ul. Poznańskiej 1 w Byd­
goszczy, wyskoczył przez okno 
z drugiego piętra, łamiąc so­
bie rękę. Został jednak wkrót-

Józef Chyliński
Fotografia z Fundacji 

Archiwum Pomorskiego

G ŁO S Z  TO R U N IA
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skewej-Stażbyl^cięśtwuPot- 
_skLna Pomorzu. SZR powoła­
na przez gen. Tokarzew- 
skiego-Karaszewicza na mocy 
pełnomocnictwa udzielonego 
przez W odza N aczelnego  
w przededniu kapitulacji sto­
licy, w styczniu 1940 r. zosta­
ła przekształcona w Związek 
Walki Zbrojnej z komendan­
tem na okupację niemiecką -  
płk. Stefanem „Grotem”-Ro- 
weckim. Komendantem Okrę­
gu SZP-ZWZ Pomorze został 
mjr Józef Ratajczak. Józef Chy­
liński (ps. „Kamień”) przybył 
do Torunia na początku stycz­
nia 1940 r. i zamieszkał przy 
ul. Mickiewicza 116. Przełamu­
jąc trudności (trwała akcja prze­
siedleńcza i likwidacja tzw. 
warstw przywódczych), rozpo­
czął organizowanie łącznoś­
ci konspiracyjnej do Włocław­
ka, Bydgoszczy i Grudziądza. 
Kontynuował wcześniej nawią­
zane kontakty z istniejącymi 
już związkami konspiracyjny­
mi, m.in. Szarymi Szeregami, 
„Grunwaldem”, Stronnictwem 
Narodowym oraz organizacją 
Orła Białego. Powoływał rów­
nież szefów wywiadu, kontr­
wywiadu, wojskowej służby 
kobiet i służby sanitarnej. 
Od marca 1940 r., już pod no­
wym pseudonimem „Grom”, 
organizował sztab Okręgu oraz 
struktury terenowe. W ciągu 
tego roku i w latach następ­
nych doprowadził do spotkań 
Kom endy Okręgu ZWZ-AK  
z przedstawicielami organiza-

§u  Pomorskiego AK, którego 
komendantem został płk Jan 
Pałubicki ps. „Janusz”.

W latach 1942-44 co 4-5  
miesięcy jeździł do Warsza­
wy na spotkania najpierw  
z gen. Stefanem „Grotem”-Ro- 
weckim, a po jego areszto­
waniu w czerwcu 1943 r. 
z gen. Tadeuszem „Borem”- 
-Komorowskim, a także z człon- 
kami Delegatury Rządu RP 
na Kraj. W Warszawie miesz­
kała jego żona Irena (z d. Jan­
kowska) ps. „Steinowa”, „Ka- 
mieniczna”, która prowadziła 
skrzynJ<§J<gntaktową dla Po- 
morzavfren& przywoziła mel­
dunki wywiadowcze z Wybrze­
ża Gdańskiego dla szefa sztabu 
i z jego polecenia kontakto­
wała $ię z przedstawicielami 
ofensywnego wywiadu daleko­
siężnego kryptonim „Lombard” 
Komeindy Głównej AK oraz 
z wywiadem „Miecza i Pługa”. 
Józef Chyliński przesyłał mel­
dunki wywiadowcze z obser­
wacji zakładów zbrojeniowych 
oraz ośrodka doświadczalne­
go broni „V” w Peenemunde 
ze szkicami, podpisując je ps. 
„Kamień”! do Komendy O b­
szaru Zachodniego, który prze­
kazywał je do Biura Studiów 
Oddziału II Komendy Głównej 
AK. Wspólnie z Marianem Gór­
skim ps. „Wencel”, szefem wy­
wiadu Kedywu i propagandy 
Komendy Pomorskiego Okrę­
gu ZWZ-AK, zorganizow ał 
akcję o kryptonimie „Gotin- 
gen-Vulkan”, polegającą na

i- »_4i uy iu yu  piyu a, iai i iicjo OU"
bie rękę. Został jednak wkrót­
ce ujęty i po ciężkim przesłu­
chaniu przewieziony do wię­
zienia w Gdańsku, aresztowa­
ny i oskarżony o „przynależ­
ność do AK i próbę obalenia 
demokratycznego ustrojUPa/ń- 
stwa Polskiego”. j W

Z więzienia został zwolnio­
ny 24 lutego 1947 r. Odrzucił 
propozycję wstąpienia do Lu­
dowego Wojska Polskiego 
i 4 września 1948 r. nielegal­
nie przedostał się do Szwe­
cji. 25 maja 1949 r. został zwe­
ryfikow any przez G łówną  
Komisję W eryfikacyjną AK 
w Londynie jako szef sztabu
i komendant Okręgu Pomo­
rze w stopniu podpułkownika. 
Od 1951 r. zamieszkał w To­
ronto w Kanadzie, gdzie zmarł 
9 czerwca 1985 r. W kwiet­
niu 1987 r. jego prochy spo­
częły na cmentarzu w Łodzi. 
H anna Dulska ps. „ Iskra” 
(obecnie Nowicka), miesz­
kanka wsi Kruszyny Szlachec­
kie koło Brodnicy, gdzie  
na konspiracyjnej kwaterze 
często przebywał, wspomi­
na: „Jego obecność w na­
szym domu wnosiła wiele mło- 
dzieńczej brawury, ducha  
patriotyzmu i nadziei na lep­
sze czasy”.

Artykuł został napisany 
w oparciu o dokumenty i opra­
cowania znajdujące się w Fun­
dacji Archiwum Pomorskie Ar­
mii Krajowej w Toruniu.
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Mapa pochodzi z 1944 roku i znajdują się na niej autentyczne notatki dowódcy 
Inspektoratu Brodnica T. Fiutowskiego. Mapa pochodzi ze zbiorów Fundacji „Ar­

chiwum Muzeum Pomorskie Arm ii Krajowej i Wojskowej Służby Polek” w Toruniu.

Armia KrajowaUr Golubiu-Dobrzyniu
Żołnierze Armii Krajowej byli kominiarzami..Tajna radiostacja w kościele. Anonimowe 
donosy Polaków. Broń ukryta na cmentarzu.

Pierwsze komórki ZWZ 
w Dobrzyniu i w okolicznych 
miejscowościach Płonne i So­
kołowo powstały w 1940 roku.
Założyli je członkowie Komen­
dy Okręgu Pomorze kpt. Józef 
Gruss, ps. „Stanisław” -  Szef Od­
działu II (Wywiad), por. Gustaw 
Ignacy Olszewski, ps. „Gracjan”
-  Szef Oddziału V (Łączność),
Józef Olszewski, „Andrzej”. Na­
stępnie pojawili się por. Henryk 
Griitzmacher, ps. „Michał” -  Szef 
Oddziału V i Komendant Pod- 
okręgu Północnego (Morskie­
go) oraz kpt. Józef Chyliński, ps.
„Wicher” -  Szef Sztabu Komendy 
Okręgu. Założyli w mieście stałą 
kwaterę i punkt kontaktowy dla 
oficerów sztabu Komendy Okrę­
gu. Mieściła się ona w mieszkaniu 
Lucjana, ps. „As”, „Czarny” i He­
leny, ps. „Halszka” Żołobińskich 
przy ulicy Kościelnej 16 (w czasie 
okupacji Lindenstrasse), obecnie 
Kościuszki.

Lucjan Żołobiński został 
zaprzysiężony do ZWZ wiosną
1940 roku przez ppor. rez. Edwar- 

l/da Dołkowskiego, mieszkającego
w miejscowości Grudza (pow. lip- 
nowski) nieopodal Dobrzynia n/
Drwęcą. Zorganizował on z pole­
cenia J. Chylińskiego na początku
1941 roku w powiecie rypińskim, 
specjalną komórkę łączności 
i kwaterunku związanej z od­
działem łączności konspiracyjnej 
Sztabu Komendy Okręgu Pomo­
rze.

Członkowie komórki byli 
zatrudnieni jako wiejscy komi­
niarze, pracujący od 1942 roku 
w zakładzie Niemca -  Teodora 
Schneidera. Dzięki temu mieli 
możliwość bez problemowego po­
ruszania się po terenie powiatu, 
a w szczególności gmin: Chrostko­

wo, Płonne, Sokołowo. W krótkim 
czasie zorganizowano kwatery 
konspiracyjne i punkty kontakto­
we bezpośrednio zastrzeżone dla 
J. Chylińskiego m.in. w Golubiu, 
Dobrzynia n/Drwęcą oraz Biał- 
kowie. Dodatkowo L. Żołobiński 
i T. Spodniewski byli łącznikami 
i kurierami będącymi w dyspo­
zycji Sztabu Komendy Okręgu 
Pomorze na trasach do Brodnicy, 
Torunia i Bydgoszczy.

W miejscowości Białkowo nie­
opodal Dobrzynia, w majątku pań­
stwa Kitzmann, założona została z 
inicjatywy Żołobińskiego kolejna 
komórka ZWZ-AK. Przyjęła ona 
konspiracyjną nazwę „Łomianki” i 
„Karmazyny”. Zofia Kitzmann, ps. 
„Wanda”, „Łomiańska” prowadziła 
kwaterę przerzutową dla członków 
sztabu Komendy Okręgu Pomorze 
była również referentką Wojskowej 
Służby Kobiet na Obwód Rypin. 
Natomiast jej mąż Zdzisław, ps. 
„Rola”, „Drwęcki”, „Łomiański”, z 
polecenia Szefa Sztabu Komendy 
Okręgu podpisał wniosek o przy­
jęcie niemieckiej listy narodowo­

ściowej (DVL), w ten sposób został 
Bauerfuhrerem na rejon dobrzyń­
ski. Dzięki temu ich działalność 
konspiracyjna nie wzbudzała zain­
teresowania władz okupacyjnych.

W domu przy ulicy Kościel­
nej toczyła się główna działalność 
ZWZ-AK. Mieszkała tu, oprócz 
Żołobińskich, także rodzina Dzię- 
gielewskich, która cała należała do 
konspiracja (Kazimierz i Jadwiga 
oraz ich dzieci: Krystyna, Adam 
i Stanisław). K. Dzięgielewski, ps. 
„Żywy” zastępca komendanta pla­
cówki AK w Dobrzyniu, w 1942 
roku przyjął przysięgę konspira­
cyjną nowych mieszkańców tego 
domu, mianowicie Mieczysławy, 
ps. „Ciocia Mięcia” i Haliny, ps. 
„Hala” Wróblewskich.

Bardzo ważny był także na­
słuch radiowy. Pierwszą tajną 
radiostację w Dobrzyniu umiesz­
czono w wieży miejscowego ko­
ścioła. Brał w tym udział Włady­
sław Śmigielski. Punkt ten istniał 
do 1941 roku, kiedy to radiostacje 
przeniesiono do mieszkania Dzię- 
gielewskich przy ulicy Kościuszki

Kreis Strasburg/Westpr.
i M-t 100 000

52



16. Nasłuchem zajmował się tam 
Kazimierz Dzięgielewski

Do WSK należała także Jani­
na Sobczak, ps. „Janka”, która pra­
cowała w magistracie połączonych 
miast. Dostarczała Janowi Graj- 
kowskiemu karty żywnościowe, 
podróżne oraz odzieżowe, a także 
przepustki umożliwiające prze­
kraczanie Drwęcy i dokumenty 
meldunkowe. Zajmowała się tak­
że niszczeniem anonimowych 
donosów przychodzących na Po­
laków. Uratowała życie rodzinie 
żydowskiej -  Halinie i Stefanowi 
Prumom. J. Cyrklaff przekazywa­
ła tajne meldunki ukrywając je 
w kostkach masła.

W mieszkaniu państwa Dzię- 
gielewskich odbywały się szkolenia 
wojskowe dla męskich członków 
AK, które prowadził K. Dzięgie­
lewski i Z. Langowski. Przeszkole­
ni zostali m.in. Stanisław i Adam 
Dzięgielewscy, Roman Langowski 
i Stanisław Suszyński. Placówka w 
Dobrzyniu posiadała także pewną 
ilość broni, która była ukryta na 
miejscowym cmentarzu, a także 
na kwaterach prywatnych.

Działalność Rejonu AK w 
Dobrzyniu n/Drwęcą polegała 
na sprawnym działaniu punktów
i skrzynek kontaktowych oraz 
kwater konspiracyjnych. Jednym 
z ważniejszych kurierów, którzy 
przenosili meldunki do Rypina 
był Stanisław Suszyński, ps. „Ju­
nior”, siostrzeniec L. Żołobińskie- 
go. Zajmował się on także „pilo­
towaniem” członków Komendy

Okręgu na poszczególne kwatery 
w Obwodzie „Borowiki”.

Głównym celem było przy­
gotowanie i przeprowadzanie w 
nadarzającej się okazji powszech­
nego powstania. Poszczególnym ' 
okręgom, rejonom i placówkom 
wyznaczono indywidualne za­
dania. Według rozkazu z lipca
1944 wydanego przez Komendę 
Okręgu Pomorze, Rejon AK w 
Dobrzyniu miał zająć się opano­
waniem miast Golubia i Dobrzy­
nia. Następnie nawiązać łączność 
bojową z komendą okręgu oraz 
sąsiednimi obwodami. Po opa­
nowaniu wyznaczonych terenów 
oddziały powstańcze miały zgru­
pować się w lasach w okolicach 
Wrock. Plany te nie zostały zre­
alizowane ze względu brak do­
statecznej liczby żołnierzy AK na 
tym obszarze oraz szybkim opa­
nowaniem terenu przez Armię 
Czerwoną w wyniku ofensywy 
styczniowej 1945 roku.

Wyzwolenie było tragiczne 
dla członków AK, gdyż część z 
nich została aresztowana przez 
NKWD i zesłana wgłąb Rosji.

Szymon Wiśniewski
Tekst artykułu powstał na 

podstawie kilku opracowań, m.in.: 
M. Krajewski, W cieniu wojny i 
okupacji. Ziemia Dobrzyńska w 
latach 1939-1945, Rypin 1995; T. 
Jaszowski, Okręg Pomorski Armii 
Krajowej Podokręg Południowo- 
Wschodni, Toruń 1996; E. Zawac- 
ka, Szkice z dziejów Wojskowej 
Służby Kobiet, Toruń 1992.
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DODATEK 
DO GAZETY 
POMORSKIEJ

Środa,
21 maja 2008 r. regionalny

Historie przez życie pisane

Golubska konspiracja
Każde miasto ma swoje 
tajemnice i związane z nimi 
ciekawe miejsca. Również 
w Golubiu-Dobrzyniu znajdują 
się interesujące domy, 
w których wiele się działo. 
Właśnie takim miejscem jest 
kamienica znajdująca się 
w Golubiu przy ulicy Chopina 
10. Tam w latach 1943-1945 
znajdowało się biuro Szefa 
Sztabu Komendy Okręgu 
Związku Walki Zbrojnej Armii 
Krajowej Pomorze.

Pierwsze struktury ZWZ - AK 
powstały w naszym mieście już 
w 1940 roku. Wówczas Szef 
Sztabu Komendy Okręgu Po­
morze kpt. Józef Chyliński, ps. 
„Wicher” oraz szef wywiadu tej­
że komendy kpt. Józef Gruss 
nawiązali kontakt z mieszkań­
cem Dobrzynia Lucjanem 
Żołobiń-skim. To właśnie on 
wciągnął, w krótkim czasie, 
do konspiracji m.in. Jana 
Grajkowskiego, który przyjął 
pseudonim „Tadeusz" i „T 42”.

Na podstawie jego relacji 
możemy przedstawić strukturę 
biura J. Chylińskiego, które 
mieściła się w mieszkaniu mat­
ki Jana, Marii Grajkowskiej, ps. 
„Matka Tadka". Powstało ono 
w 1943 roku i funkcjonowało 
do końca okupacji. Struktura 
biura przedstawiała się nastę­
pująco. J. Chylińskiemu podle­
gał bezpośrednio Jan Graj- , 
kowski, który był kierownikiem 
biura. Jemu natomiast podlegał 

/  sekretariat prowadzony przez 
v  Halinę Lubińską, ps. „Hala”, 

która przepisywała meldunki 
konspiracyjne i rozkazy na ma­
szynie do pisania.

Z sekretariatem były zaś po­
łączone niezależne od siebie 
następujące działy: zaopatrze­
nia, finansowy, wywiadowczy 
i kontrwywiadowczy oraz łącz­
ności. W biurze mieściła się 
także radiostacja nadawczo- 
odbiorcza. Bezpieczeństwo 
pracy biura zapewniała ochro­
na niezwiązana z sekretaria­
tem ani żadnym działem. Pod­
legała ona J. Grajkowskiemu. 
Należeli do niej trzej krawcy 

\l z Golubia: Łęgowski, Jawo- 
rudzki, Pietruszyński oraz Jó­
zef Sobczak.

Osoby „zatrudnione” w biurze, 
kontakt z Chylińskim utrzymywa­
ły wyłącznie przez Graj­
kowskiego. Oprócz niego kon­
takt z Szefem Sztabu miała jesz­
cze H. Lubińska. Łączność 
zewnętrzną zapewniała skrzyn­
ka konspiracyjna obsługiwana 
przez M. Grajkowską, z którą 
stykali się łącznicy z Podokręgu 
Południowego, który obejmował 
swoim zasięgiem południowy 
obszar przedwojennego woje­
wództwa pomorskiego. Kurierzy 
nie byli zorientowani w istnieniu 
i działalności biura. Przekazywa­
li m.in. pieniądze na jego utrzy­
manie, które pochodziły z War­
szawy, a do Golubia trafiały po­
przez sieć łączności z Sierpca. 
Aby uniknąć dekonspiracji, w ra­
zie zatrzymania przez niemiecką 
policję, pieniądze ukrywano 
w proszkach do prania.

Jednym z kontaktów konspira­
cyjnych biura była skrzynka kon­
taktowa w sklepie mleczarskim 
mieszczącym się na golubskim 
rynku, obsługiwana przez za­
trudnioną tam Jadwigę Cyrklaff, 
ps. „Tekla”. Z skrzynki tej korzy­
stali również kurierzy Inspektora-
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Z ulicą Chopina wiąże się wiele ciekawych historii. Tu w kamienicy nr 10 w latach 1943-1945 znajdowało się biuro Sze­
fa Sztabu Komendy Okręgu Związku Walki Zbrojnej Armii Krajowej Pomorze.

W czasch wojny w tej kamienicy mieścił się sklep mleczarski, a w nim konspi­
racyjna skrzynka obsługiwana przez zatrudnioną tam Jadwigę Cyrklaff, ps. „Te­
kla”.

W budynku NSDAP znajdującym się przy ulicy Mostowej 1 przechowywane były niemieckie plany umocnień, które bu­
dowano wzdłuż Drwęcy (pozostałości po nich znajduję się m.in. w miejscowości Bocheniec przy drodze do Radomina). 
Grupa golubskich akowców, pod kierunkiem „Tadeusza”, włamała się do tego budynku i skopiowała plany, które na­
stępnie zostały przekazane „Wichrowi”. Za ten czyn Jan Grajkowski został odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 
z Mieczami. ^  . u

tu Brodnica. Łączność pomiędzy 
skrzynką w sklepje, a biurem 
utrzymywał tylko jeden łącznik 
Pietruszyński. Tajne meldunki 
przekazywano ukrywając je 
w kostkach masła.

W mieszkaniu Grajkowska 
ukrywała również broń zdobytą 
przez oddział partyzancki In­
spektoratu Brodnica o kryptoni­
mie „Sprężyny", która następnie 
została przerzucona akowcom 
w Borach Tucholskich.

Należy wspomnieć o tym, iż 
tak naprawdę to cała rodzina 
Grajkowskich należała do Armii 
Krajowej. Rodzeństwo Jana He­
lena, ps. „Danka” oraz Kazi­
mierz, ps. „Kazek” pełnili funkcje 
łączników do zadań specjalnych. 
Ponadto bracia należeli do 1941 
roku do specjalnej sieci łącznoś­
ci, kierowanej przez wspomnia­
nego Lucjana Żołobińskiego, 
a podległej bezpośrednio 
pod Komendę Okręgu ZWZ AK 
Pomorze.

To właśnie akowcom z Go­
lubia udała się w 1944 roku zdo­
być niemieckie plany umocnień, 
które budowano wzdłuż Drwęcy 
(pozostałości po nich znajduję 
się m.in. w miejscowości 
Bocheniec przy drodze 
do Radomina). Plany te były 
przechowywane w budynku 
NSDAP znajdującym się 
przy ulicy Mostowej 1. Grupa 
akowców, pod kierunkiem „Tade­
usza”, włamała się do tego bu­
dynku i skopiowała plany, które 
następnie zostały przekazane 
„Wichrowi”. Za ten czyn Jan 
Grajkowski został odznaczony

Srebrnym Krzyżem Zasługi 
z Mieczami.

Po zakończeniu wojny cała 
dokumentacja biura została za­
kopana przez Marię Grajkowską 
i do dziś nie odnaleziona. Zwią­
zane to było z tym, iż Jan 
Grajkowski został w kilka godzin 
po wyzwoleniu miasta przez Ar­
mię Czerwoną, w nocy z 23 
na 24 stycznia 1945 roku aresz­
towany przez NKWD i wywiezio­
ny w głąb Rosji. Mimo tego uda­
ło mu się szczęśliwie wrócić 
do Polski jeszcze tego samego 
roku.

W Golubiu-Dobrzyniu w cza­
sie II wojny światowej wiele się 
działo. Może nie były to bitwy 
czy starcia z okupantem, jednak 
miejscowi członkowie konspiracji 
nie próżnowali, czego przykła­
dem może być akcja zdobycia 
planów.

Zbieraniem informacji na te­
mat działalności ZWZ AK na te­
renie Pomorza, w tym naszego 
miasta, zajmuje się działająca 
już od wielu lat Fundacja Archi­
wum i Muzeum Pomorskie Armii 
Krajowej i Wojskowej Służby Po­
lek w Toruniu i to właśnie dzięki 
jej zbiorom udało się w części 
odtworzyć dzieje domu przy uli­
cy Chopina i mieszkającej w nim 
rodziny Grajkowskich.

Nasze miasto kryje jeszcze 
wiele ciekawych miejsc, które 
tylko czekają na swojego od­
krywcę. Miejmy nadzieję, że 
wkrótce poznamy inne historie 
z Golubia Dobrzynia.

TEKST I FOT.
SZYMON WIŚNIEWSKI
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Nabywam się Jadw iga W ojtowicz. 
Urodziłam się w  Jabłonow ie na P om o­
rzu. Chodziłam do niem ieckiej szkoły. 
Innej nie było. W domu m ów iło się  
i m yślało po polsku. Po roku 1914 ojciec  
powtarzał: Zobaczycie, że tutaj przyj­
dzie Polska. Po w ojnie w yszłam  za 
mąż. Mąż był urzędnikiem pocztow ym , 
pochodził z Kartuz. Po urodzeniu có­
rek przenieśliśm y się do Ozorkowa. 
R od^ce osiedli w  Grodzisku M azow iec­
ki'- V czerwcu 1939 roku przyjecha­
łam  do. nich na w akacje. Tu zastała  
m nie wojna.

Po w kroczeniu N iem ców  zaczęły s ię  
rabunki. Sąsiadka prosiła, żebym  z nią  
poszła do starostw a na skargę. U kradli 
jej kury i św inie. Obiecałam  pomóc. 
Poszłyśm y do Landrata. N azyw ał się, 
dokładnie już n ie pam iętam , bodajże 
Ł afonten, Podobno był spokrew niony z 
francuską arystokracją. W yłożyłam  ża­
le sąsiadki, ku m ojem u zdziw ieniu od­
niósł się do nas życzliw ie. Zadzwonił 
do w ładz w ojskow ych. Z dziw ił się, 
skąd znam tak dobrze niem iecki. Za­
proponował, żebym  została jego  tłu ­
maczką. Poprosiłam o czas do nam y­
słu. Ojciec powiedział: i,,Możesz się  
przydać”. Lafontena szybko odw ołali.

Zostałam ur/.ędniezką w  starostw ie. 
Przyjm ow ałam  skargi Polaków , zała­
tw iałam  kartki żyw nościow e. W bu­
dynku starostw a m ieścił się  w ydziai 
zdrowia i przychodnia lekarska dla  
urzędników. K ierow nikiem  w ydzia łu  
zdrowia był Jan K ierlańczyk. Zaprzy- 
jn: * '.my się. W ypytyw ał m nie o róż- 
r.‘- , rnit-ekie zarządzenia. D om yślałam  
sit;, ?.<; /na jak ieś kontakty z podzie- 
mltrrri. Dopiero później dow iedziałam  
się. żo był członkiem  sztabu Kom endy  
Obwodu ZWZ.

Wiosną 1940 roku utworzono w  Gro­
dzisku p laców kę kripo. Zatrudniono w  
niej polskich w yw iadow ców . Zajm ow a­
li się tropieniem  przestępstw  krym inal­
nych. W kripo działała kom órka S i-  
cherheitspołizei. K ierow ał nią S S -  
Untersturm bahnfuhrer K lip fel. K ierlań­
czyk zapytał, czy zgodzę się zostać se ­
kretarką K lipfela. N ie ta ił, że będę  
pracowała dla konspiracji. Zgodziłam  
się. Przyjęto m nie bez kłopotu. K ier­
lańczyk m iał sw oje dojście do kripo. 
Siedziałam  w jednym  pokoju z K lip fe- 
lem. Później, gdy grodziskie SD roz­
budowało się i przydzielono kilku g e ­
stapowców, urzędow ałam  w  pokoju  
przechodnim, przylegającym  do gab i­
netu K lipfela. Każdy, kto się do niego  
zgłaszał, m usiał przejść koło mnie.

Zostałam zaprzysiężona w  AK. P rzy­
sięgę odbierał K ierlańczyk. P rzyjęłam  
pseudonim „Jasna”. M iałam m eldow ać
o w szystkich poczynaniach gestapo. J e ­
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den z pierw szych m eldunków  dotyczył 
zakładników . D ow iedziałam  się, że 
K lip fel trzym a w  sw oim  biurku listę  
dw udziestu paru osób w yznaczonych  
na zakładników . B y li na niej urzędni­
cy, lekarze, n auczyciele , kupcy. N aj­
bardziej szanow ani ob yw atele G rodzi-, 
ska. Po południu, k iedy K lip fel w y ­
szedł na obiad, dopasow ałam  klucz do 
jego biurka. Szybko zrobiłam  odpis i 
z kartką w  rękaw ie sukienki udałam  
się do przychodni lekarsk iej. L istę c-d- - 
dałam  K ierlańczykow i. D zięki kontak­
tom  A K  z kripo i strażnikam i w ięzien ­
nym i udało się tych  ludzi uratow ać. 
W ym ieniono ich na przestępców  kry­
m inalnych.

Ś ledziłam  za anonim am i. Przychodzi­
ło ich sporo. Pam iętam , jak w płynął 
donos: „Gestapo jest ślepe, pod w a ­
szym  nosem  w  przychodni w  staro­
stw ie pracuje Żyd, dr Jerzy Frejlich.” 
Z dołaliśm y go w  porę ostrzec. Żyje do 
dzisiaj. Często donosy b y ły  podykto­
w ane chęcią zem sty . Oskarżono pew ­
nego gospodarza spod Grodziska o po­
siadanie broni. W czasie rew izji w  sto­
dole znaleziono karabin. Przyprowadzo­
no go do gestapo. B ył to  stary, scho- ' 
row any człow iek. Groziło m u w ysłanie  
do W arszaw y —  Sondergericht i roz­
strzelanie. U siłow ałam  w ytłum aczyć  
K lip felow i, że to n iem ożliw e, by czło­
w iek  w  podeszłym  w iek u  narażał się  
na tak ie ryzyko. Zgodził się  przepro­
w adzić śledztw o. Okazało się, że broń 
podrzucił syn. W ysłał anonim , by prze­
jąć gospodarstw o.

T łum aczyłam  na niem iecki protokoły  
przesłuchań. R obiłam  z nich odpisy -dla 
K ierlańczyka. K iedyś zostałam  zasko­
czona przy tej robocie. Przepisyw ałam  
w łaśn ie  akta, gdy do pokoju w szed ł 
gestapow iec A rm an. L edw o zdążyłam  
schow ać papiery do biurka. W szu fla­
dzie przechow yw ałam  różne drobiazgi: 
spinacze, papier, k ieliszk i. A rm an w i­
docznie czegoś potrzebow ał, bo pod­
szedł do biurka i chciał otw orzyć szu­
fladę.

— N iech  pan n ie  otwiera!
— Dlaczego? —  zdziw ił się  ' i  dalej 

m ocow ał się z szufladą.
— N iech  pan będzie dżentelm enem , 

jestem  kobietą, przechow uję tam róż­
ne rzeczy, których m ężczyzna oglądać 
nie pow inien.

Z aw ahał się n a  ch w ilę  i m achnął rę­
ką. M ogło m nie to  drogo kosztow ać. 
A rm an dżentelm enem  nie był. W idzia­
łam , jak  b ił na przesłuchaniu. Brał 
człow ieka za w ło sy  i uderzał głow ą o 
piec...

U dało m i s ię  zdobyć ich zaufanie. 
B yłam  potrzebna: raz w ystarałam  się
o słon inę, k iedy  indziej o m asło czy

spirytus. N a urlop do V ater!andu w y ­
jeżdżali obładow ani w ik tuałam i.

Jacy byli? Szef K lip fel. Po czterdzie­
stce, zaw sze w  m undurze z trupią cza ­
szką na czapce i rom bem  z liter - u 
SD na lew ym  rękaw ie, B roim y  
nik z M annheim , który ć:'.ię'cl f-Tr.lsro- 
w i zyskał nad ludźm i w i ■ » życia i 
śm ierci. W grodziskim  gestapo  ćak-y '.U 
się od frontu. Tępy, bezw zg lęd n ie  p: :- 
strzegający rozkazów . P e łen  buty. ;- 
m iętam , jak jes ien ią  1941 r. zw ołał od­
praw ę pracow ników  kripo. „Już tj lk o  
kilka dni dzieli nas od chw ili, gdy f la ­
ga ze sw astyką zaw iśn ie  nad K rem ­
lem ”. Później przydzielono mu do po­
m ocy trzech gestapow ców : Arrnana, 
Grunbecka i D ick stein a . Pr;;yy.- ;hali z 
frontu  w schodniego, bodajże a R osto­
w a. W szyscy m łodsi od. K lip fe la . - 
m an — w ysok i przystojny brunet, 
natyczny h itlerow iec. G riinbeck i Ii ■ 
stein  b yli in te ligen tn iejsi, bardziej c; - 
niczni. K iedyś w  p rzyp ływ ie szczerości 
Griinbeck m i s ię  zw ierzył: „G eneral­
na G ubernia to  jeden obóz koncen tra­
cyjn y”. B yło to już po przełom ie sta -  
łingradzkim . D ickstein  n iepokoił się o 
losy  sw ojej rodziny w  R zeszy, bał się  
bom bardowań. W niczym  to oczyw iście  
nie zm ieniało ich stosunku do P olaków . 
M ów ili -nie krępując się: „Polacy to 
naród bandytów , podludzie. Ż yozi —  
zaraza, którą należy raz na zawrsze z li­
k w id ow ać”. T ypow i m ordercy zza biur­
ka. Raczej un ikali brudnej roboty. Raz 
ty lko  K lip fe l asystow ał przy egzekucji 
zakładników . Brudną robotę robili za 
nich żandarmi z schupo w  G rodzisku, w  
E rw inow ie czy C hodakow ie. P od słu ­
chałam  k iedyś rozm ow ę telefoniczną. 
D zw oniła żandarm eria ' z Chodakowa. 
Z atrzym ali człow ieka z bronią w  ręku. 
C hciałam  być obecna przy przesłu cn a- 
niu. N ie w iadom o, czy w  trak cie  bada­
n ia  nie padną nazw iska. P ojechali >::ny 
do C hodakow a w  trójkę: Gr i  < i, 
tłum acz-volksdeutsch  i ja. W prow acso- 
no człow ieka. W łaściw ie strzęp r:.io~ 
w ieka. B y ł zm asakrow any. Z mdurmi 
b ili go pejczam i i żelaznym : prętam i. 
G riinbeck zadaw ał pytania. T łum aczy­
łam . T rw ało to bardzo dłu ro. N ie "a- 
dło ani jedno nazw isko, nikc.ro nie w y ­
dał. Trudno w yrazić, co w ted y  czułam . 
Tam ten człow iek  patrzył mi w  oczy, 
m yślał, że jestem  szm atą, że zaorzeda- 
łam  się hitlerow com . N ie i^ogłam  mu  
naw et pow iedzieć słow a otuchy. Obok  
siedział vo lksdeutsch  m ów iący  po pol­
sku.

Tłum aczem  grodziskiej żar.rar. - rrh  
b ył vo lksd eu tsc’ri, n iejak i ^K azim ierz  
W ałche. Sadysta i m orderca. B yłam  
św iadkiem , jak przyprow adzono do  ̂ge­
stapo Ż ydów kę z m ałym  dzieckiem .
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_ W alche był przy tym  obecny. Zwrócił 
się do K lipfela: „Oddajcie mi ją”. W y­
prowadził kobietę z dzieckiem , w rócił 
po kilkunastu m inutach i zaczął opo­
wiadać: „W yprowadziłem ich w  pole, 
kazałem uciekać, a później — najpierw  
dziecko, następnie kobietę. Śm iesznie  
krzyczała...” N aw et K lipfel skrzyw ił 
się z niesmakiem .

Walchego dosięgła kara. D ostał w y ­
rok z AK. Zastrzelili go w  biały dzień 
przy kiosku z wodą sodową.

„Moi” gestapowcy w oleli się n ie  a fi­
szować. Przechodziłam  kiedyś z Arm a- 
nem i Dicksteir.em koło zakładu fo to ­
graficznego w  Brw inow ie. Zapropono­
wałam  w spólne zdjęcie pam iątkowe. 
Odbitkę chciałam przekazać K ierlań- 
czykowi. N iestety, stanowczo odmó­
w ili.

Przez cały ten czas kontaktow ałam  
się tylko z K ierlańczykiem . Przychod­
nia lekarska dla urzędników  starostwa  
m ieściła się w  tym  sam ym  budynku. 
Na co ja w tedy nie chorowałam ! Za­
palenie nerwu kulszowego, ból gardła, 
ból ucha... K lipfel bardzo m i w spół­
czuł: „Niech pani tego n ie  zaniedbuje, 
proszę iść do lekarza”.

Zupc-łnie niespodziew anie nastąpiła  
katastrofa. Rano przyjechali gestapow ­
cy z T,;-’.rszawy, i z pracownikam i gro­
dzi, d gestapo rozpoczęli rew izje i  
aresztowania. Była to najw iększa w sy ­
pa w  grodziskim podziem iu. Do dziś 
nieznane są jej przyczyny. N ici w iodły  
do W arszawy. A resztow ano w tedy  
m. in. majora „A leksandra” K orze­
niowskiego, członka sztabu kom endy  
obwodu, odpow iedzialnego za w yw iad
i kontrwywiad, doktora Jerzego Szpa- 
kowskiego — lekarza, u którego w  szpi­
talu w ięziennym  m ieściła  s ię  A K -ow - 
ska drukarnia, gdzie w ydaw ano kon­
spiracyjną „Kronikę Tygodniow ą”. Sa- ■ 

, mą drukarnię udało się  w  . ostatniej 
chwili zdem ontować i zakopać.

Przyszli też po Jana Kierlańczyka. 
W yprowadzili go z domu w raz z k il-  
kunastolenim  synem  L echosław em . Pod 
bramą czekał samochód.' K ierlańczyk  
rzucił się z gołym i rękam i na gesta­
powców. Zastrzelili ich — jego i syna
— na m iejscu. B yło to 21 sierpnia 43 r.

Przeżywałam  w tedy najcięższe chw i­
le w  życiu. K lipfel chw alił się, że w p a­
dły w  ich ręce grube ryby z ruchu opo­
ru. Patrzyłam  na drzwi do jego gabi- 
netu ekałam , że w yjdzie któryś z 
nich . aw ołają mnie... B yłam  odcięta  
od organizacji. D om yślałam  się, że 
wśród w yw iadow ców  z kripo są  ludzie 
zy/iązani z podziem iem, ale n ie  zna- 
l.im nazw bk. /.n-sztą, kto by ze m ną  
nawiązał kontakt bez rozkazu? B a­
liśmy s ię  prowokacji. C hw ilam i w y ­
dawało m i -się, że jeżeli naw et ocaleję, 
nikt nie będzie m ógł zaśw iadczyć, że 
nie jestem  zdrajcą.

Po kilku dniach przyszedł do m nie  
do domu Roman W ykusz z kom endy  
obwodu. M iał polecenie naw iązania  
kontaktu. Zostałam pow tórnie zaprzy­
siężona. Teraz W ykusz odbierał ode 
mnie m eldunki. Oprócz niego utrzy­
m ywałam kontakt z Jedw abnym , ko­
mendantem policji granatow ej, pracu- 
jącym dla AK, i z „Adam em ”. B ył to  
pseudonim W ładysław a Lichm iry, pro­
wadzącego w  sztabie obwodu AK „B a­
żant” w yw iad i kontrw yw iad. Punkt 
kontaktowy w w ydziale zdrow ia był 
spalony. Spotykałam  się z m oim i prze­
łożonymi w m ieście. Tak było  najbez-

* A Ł Ą & f c W K
pieczniej. Jechałam  na rowerze. N a­
przeciw ko m n ie  w yjeżdżał W ykusz, 
kiedy m ija liśm y się, oddaw ałam  m u  
m ateriał. L ichm ira byw ał u m nie w  
domu, sp otyk aliśm y się w  altanie w  
ogrodzie. K ontakty z Jedw abnym  —

' kom endantem  policji — nie budziły  
podejrzeń.

K ilka s łów  o spraw ie Marczaka. Mar­
czak przyszedł jeszcze do ZWZ bodajże 
z K onfederacji Narodu. Był n ieźle zo­
r ientow any w  spraw ach konspiracyj­
nych. Znał nazw iska i kontakty. W 
B rw inow ie został przypadkowo areszto­
w any przez żandarm erię. Początkow o  
sypał ze strachu, później stał się kon­
fidentem . ’ H itlerow cy strzegli go jak  
oka w  głow ie. Tego człow ieka chyba 
kule się  n ie  im ały. T yle r a z y  robiono 
na n iego zasadzkę, zaw sze się  .jakoś 
w yw in ą ł. P am iętam  jego w izyty  u 
K lipfela . W ysoki, z charakterystyczną  
bródką. Z am ykał s ię  w  gabinecie z sze­
fem  gestapo. Przekazał mu listę  23 
A K -ow ców  z Grodziska. B yły  tam  n a ­
zw iska czołow ych . osobistości podzie­
m ia. D ow iedziałam  się, że nazajutrz o 
4 rano h itlerow cy rozpoczną areszto­
w ania. N atych m iast zaw iadom iłam  
Ł ichm irę. N ie było  naw et czasu na 
przestrzeganie zasad konspiracji. L ich­
mira przep isyw ał nazw iska od razu na 
ulicy, 'kartkę opierał na płocie. U rucho-  ̂
m iono sieć alarm ową. W szyscy zostali 
ostrzeżeni w e  w łaściw ym  czasie. Zdą­
żyli s ię  ukryć. R ew izje trafiły  w  próż­
nię. G estapow cy aresztow ali jedynie  
H oppego. C hociaż uprzedzony, nie m iał 
sił uciekać. B ył już raz aresztow any
i ciężko pobity. Sam  Marczak uniknął 
niestety  w ykonania  w yroku. Gestapo 
w ysła ło  go posp ieszn ie do szkoły p o li­
cyjnej w  R zeszy. Ślad po nim zaginął.

Spraw a M arczaka skom plikow ała  
m oją sytuację. N iem cy zaczęli podej­
rzewać, że ktoś Stojący blisko gestapo  
prow adzi podw ójną grę. Na domiar z łe ­
go w spółpracow ał z nim i K urt Fobe, 
syn  n iem ieck iego kolonisty z Grodziska. 
F anatyczny h itlerow iec św ietn ie znają­
cy m iejscow e stosunki. To on zw rócił 
uw agę K lip fe low i, że zbytnio m i do­
w ierza. P ew n ego  dnia Arm an pow ie­
dział: „Pani, Frau W ojtowicz, należy  
do podziem ia”. Spojrzałam  m u bezczel­
nie w  oczy i odpow iedziałam : „Oczy­
w iście, pan o ty m  nie w iedzia ł?” A r­
m an sp eszy ł się i obrócił w szystko  w  
żart.

P rzy najbliższym  spotkaniu z W yku­
szem  poprosiłam , by dali m i fikcyjn e  
cistrzeżenie. Otiizym ałam  je: „Jeżeli 

będziesz dalej w ysłu g iw ała  s ię  N iem ­
com, czeka c ię  los zdrajcy”. U dając 
w zburzen ie pokazałam  ostrzeżenie 
K lip felow i.

— B oję się, n ie chcę dalej pracować.
— Zrobiło to  n a  n im  wrażenie. Zapropo­
now ał, że w y śle  m nie z listem  poleca­
jącym  do pracy w  k atow ick im  gestapo. • 
Przez p ew ien  czas gestapow cy odpro­
w adzali m n ie  do dom u. W stydziłam  
się  spojrzeń rodaków .

P o otrzym aniu ostrzeżenia K lip fel 
zaproponow ał mi podpisanie volkslisty: 
„Urodziła s ię  pani na Pom orzu, św ie t­
nie w łada  n iem ieckim , niech pani po­
m yśli, ijakie się  otw ierają perspekty­
w y ”. O biecał in terw encję u sam ego  
G reisera. Stanow czo odm ów iłam . „Je­
żeli podpiszę, sam i będziecie uważać, 
że zrobiłam  to dla koryta. N ie chcecie

chyba takich  N iem ców ?” T rafiło
przekonania.

W tym  czasie próbow ałam  ratow ać  
ludzi na w łasną rękę. P rzyszła  do m nie  
kiedyś żona pana P ęk a lsk i: ,o  (po w oj­
n ie był starostą w  Grodzisku).

— N iech pani coś zrobi, aresztow ali 
m ęża pod zarzutem  sprzyjania kom u­
nistom .

Zwróciłam  się co  K lip fela .
— Słyszałam , że aresztow aliście  P ę ­

kalskiego. O śm ieszacie się. To człow iek  
pom ylony, w szyscy  w  G rodzisku o tym  
w iedzą, a w y  go podejrzew acie o ko­
munizm.

W ysłałam  gryps do w iez ien ie : „P pris  
P ękalsk i, niech pan w  ś l e d z t w i e  u 
w ariata”. Z atelefonow ałam  
zw ierzchników  w  spółdzieln i „R olr.is”, 
by mu w ydali opinię, że  jest r iep o cz y -  
ta ln y  i nie ma zielonego pojęcia o p o li­
tyce. Poskutkow ało. P ęk a lsk i został 
zw olniony.

P odobnie postępow ałam  po areszto­
w aniu  doktora Fiderkiew iczu, znansgo  
działacza kom unistycznego. Też popro­
szono m nie w ted y  o in terw encję. F ider- 
kiew icz siedział w  w ięzien iu  w  W arsza­
w ie. R ozm aw iałam  o nim  z D ick ste i- 
nem, usiłow ałam  podrażnić jego „am ­
bicję zaw odow ą”. „Jak to, gestapo z 
W arszaw y będzie się w trącało  w  spra­
w y na w aszym  teren ie?” F iderkiew icza  
-osobiście n ie  znałam , a le  poręczyłam  za 
niego: „Starszy człow iek , n ie  in teresu ­
jący się polityką”. D ickstein  obiecał 
in terw eniow ać. N ie w iem , n iestety , 
czy to pomogło.

W 1944 roku zaczął m i się pa lić  grunt 
pod nogam i. Przy ul. K oronkow ej w  
G rodzisku m ieścił się zakład „Sztanc- 
m et”. W yrabiali tam  ga lan terię  m eta ­
low ą. W porozum ieniu z k ierow nikiem  
zakładu, Janem  Z alew skim , AK rozpo­
częła w  „Sztanem ecie” produkcję s te ­
nów, w zorow anych na broni zrzutow ej. 
P ew nego dnia przyszli do „Sztancm e- 
tu ” w  jak iejś spraw ie dwaj urzędnicy  
niem ieccy. Przypadkow o natknęli sie  
na robotnika, który w łaśn ie  sk ładał 
stena. Z adzw onili do gestapo. R obotn i­
ka aresztowano. P rzesłuch iw ał go 
G runbeek. C złow iek ten  załam ał się w  
śledztw ie i zaczął sypać. P rzekazałam  
inform acje. Ludzi udało się ostrzec. 
W cześniej jeszcze w yn iesiono  steny.

B yłam  spalona. N iem cy zorientow ali 
się, że ty iko ja -  m ogłam  ostrzuo. 
Zaczęło się robić gorąco. Męża z cór­
kam i w ysła łam  z Grodziska. N a k il­
ka dni przed w ybuchem  pow stan ia  u- 
ciekłam  sam a. U kryw ałam  się na w si 
pod Grodziskiem . N iem cy przyszli po 
m nie do domu. G rozili bronią rodzicom . 
O jciec tłum aczył, że w yjechałam  za 
m ężem  i dziećm i do Sanoka. Sanok był 
już w tedy  za lin ią  frontu . D ali w reszcie  
spokój poszukiw aniom , po -oowstaniu  
m ieli w ażn iejsze spraw y na głow ie. Pod  
G rodziskiem  przetrw ałam  do w y zw o le ­
nia.

Po w ojn ie  zam ieszkałam  w  Łodzi. 
Pracow ałam  w  przedszkolu, później b y ­
łam  księgow ą w  zak ładzie opiekuńczym  
dla dzieci głuchych. Teraz jestem  na 
em eryturze. Mam 66 lat. Otrzym ałam  
M edal T ysiąclecia  za pracę społeczną. 
Innych odznaczeń n ie  posiadam . Co 
czw artek oglądam  w  te lew izji „Staw kę  
w ięk szą  niż życie”. Bardzo zajm ujące. 
T ylko dlaczego, gdy kapitan  K łoss idzie 
na konspiracyjne spotkanie, ogląda się  
za siebie? To bardzo n ieostrożnie.

Z anotow ał STEFA N  MAROD1’
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jJan. do historii AK Okręg Pomorze.

o d  p  1  a\
\ 21.9.1977

Jos.ef Ohylirjski -, .
19 Pan l a  on Rd. j/l
Toronto ;T6i’I 2H2 
O a n a d s l

3zanox-my Panie Doktorze.

W załączeniu przesyłam Panu materiał do historii AK Okręgu Po­
morze dla wy,oz y s i ani a go p̂ /zez .uydguSj.i.ie io./Łiizys uwo Naukowe.

Pracę tą oparłem na posiadanym archiwum i na własnej pamięci.
Są tu pewne luki, których niestety nie da się uzupełnić na skutek 
ubytku i rozproszenia ludzi, zniszczonych dokumentów i braku dokład­
nych sprawozdań i osobistych kontaktów.

Po upływie przeszło 30 lat od zakończenia wojny zóchycie wiado­
mości i materiału z czasów okupacji jest dla mnie tu w Kanadzie 
bardzo turdne.

Spotyka się teraz bardzo dużo ludzi, którzy nie wykazali żad­
nych wyników w konspiracji. Są cacy, którzy by i i skoraproni t owani 
i tacy, którzy nie należeli do szeregów AK. Ci właśnie otaraja sio 
dawać uiadoiaouoi nieprawdziwe i błędne. Każda v/iadomoc'ć i sprawozdani 
podane przez n eh należy dokładnie sprav/dzić i dopiero wykorzystać 
w pracy.

Proszę o potwierdzenie mego listu.

Załączam wyrazy szacunku
/-/ podpis nieczytelny 
•Józef Chylióski 

"Kamień" - '‘Wicher" -"Rekin"
P.S. Po wydaniu książkiproszę o przysłanie mi.
Zał.s A,B,C,D,E,P i fotografia.

59



Załącznik A. 2
I

Y

Dane do hiatorii AK Okręgu Pomorze

Na wstępie pragnę naświetlić sytuacją na Pomorzu do 1939 roku. 
Ludność Pomorza stanowili w 89% Polacy, w 9,8% Niemcy i w 0,4% inne 
narodowości.

Najbardziej wpływową organizacją mniejszości niemieckiej była 
organizacja o charakterze politycznym - oficjalne zrzeszenie niemiec­
kich parlamentarzystów "Deutsche Vereinigung in Sejm und Senat”. 
Rozwijała ona działalność konspiracyjną i kontrolowała wszystkie le­
galne organizacje niemieckie. Kierownictwo tych organizacji skupiało 
się w centralnym biurze sejmowym, skąd przekazywano zebrane Informacje 
do niemieckich konsulatów i bezpośrednio do Berlina. Organizacja pro­
wadziła zdecydowaną propagandę reakcyjną i nacjonalistycsną. Po dojściu 
Hitlera do władzy k rozpoczęła się intensywna hitleryzacja wszystkich 
niemieckich organizacji.

Deutsche Yereinigung przyjęło program NSDAP i utrzymywało poufny 
kontakt z Berlinem. Od 1938 roku przystąpiono do montowania sieci 
szpiegowsko - dywersyjnej na terenie Polski, a w szczególności na tere­
nie Pomorza i w Poznańskiem i utworzono hitlerowską organizację para­
militarną Selbstschutz. Szeroko rozbudowano wywiad gromadzący infor­
macje o życiu społeczno - politycznym społeczeństwa polskiego, które 
ułatwiły później okupantowi hitlerowskiemu działanie przeciwko polskie­
mu ruchowi oporu.

Jeszcze przed wybuchem wojny w 1939 roku kierownictwo III Rzeszy 
przygotowało cywilny i wojskowy aparat okupacyjnjr przy wydatnej pomocy 
organizacji niemieckich, działających na terenie Polski, a także spisy 
wszystkich polskich organizacji społeczno - politycznych oraz nazwisk 
ich działaczy, zwłaszcza na Pomorzu i w Poznańskim. Po zajęciu Pomorza 
przez Niemców przystąpiono do natychmiastowego wykonania z góry przy­
gotowanego planu. Nastąpił okrutny terror w stosunku do ludności 
polskiej. Fala krwawego terroru była wynikiem samosądów miejscowych 
Niemców - wywlekali Polaków z mieszkań i bez sądu rozstrzeliwali lub 
katowali na śmierć. Tępiono inteligencję, nauczycieli, duchowieństwo, 
aktywistów przedwojennych organizacji społecznych i politycznych, 
a w szczególności członków Polskiego Związku Zachodniego. Miejscem ma­
sowej rzezi była w szczególności Bydgoszcz, gdzie wymordowano w 1939 ro­
ku i w 1940 roku ponad 12 000 Polaków. Nastąpiło według z góry przygoto­
wanego planu masowe wysiedlanie Polaków, a na ich miejsce osiedlano 
Niemców. Na mocy dekretu Hitlera z 8.10,1939 r Pomorze zostało wcielone 
do III Rzeszy i weszło w skład utworzonego Reichsgau Danzig-Westpreussen 
W takiej sytuacji rozpocząłem pracę konspiracyjną i organizację 3ztabu
Okręgu i terenu. Trzeba jeszcze podkreślić, że większość Polaków w tej 
sytuacji nie załamała się i okazywała chęć do walŁi z okupantem.60



Urodziłem się 20 X 1904 roku w Jabłonowie woj.pomorskie.
Po uzyskaniu matury wstąpiłem do Szkoły Podchorążych w Warszawie 
w 1925 roku. Po skończeniu szkoły oficerskiej w 1923 roku otrzymałem 
przydział do 58 pp Wlkp. /4 pułk Strzelców Wielkopolskich/ w Poznaniu. 
Po skończeniu różnych kursów / Rembertów, CIOT - Warszawa/, awansowa­
łem do stopnia kapitana w 1936 roku. W 1933 roku zostałem przydzielony 
do Sztabu Inspektora Armii, gen,Kutrzeby, do specjalnych prac tereno­
wych i pracowałem na tyra stanowisku do momentu wybuchu wojny.

W czasie Kampanii Wrześniowej dowodziłem 6 Baonem Strzelców 
w składzie: trzy kompanie strzeleckie, kompania ckm, kompania ppanc., 
kompania tankietek, pluton łączności i pluton saperów. Walczyłem na 
osi Szubin - Skulsk - Kiernozia - Modlin. Osłaniałem odwrót oddziałów 
polskich na linii Bzury i jako ostatni oddział przebiliśmy się przez 
Puszczę Kampinoską do Modlina, gdzie walczyłem aż do kapitulacji 
twierdzy. W październiku 1939 roku znalazłem 3ię na terenie Warszawy.
20 X 1939 roka podczas spotkania z gen.Roweckim "Rakoniem" zostałem 
mianowany szefem sztabu i zastępcą Komendanta Okręgu ZWZ Pomorze. 
Komendantem Okręgu został mianowany ppłk.Józef Ratajczak "Karolczak". 
Ja przyjąłem pseudonim "Kamień". Przystąpiłem natychmiast do organizo­
wania kontaktów tak na terenie Warszgwy jak i na terenie Pomorza. 
Zmontowałem sieć konspiracyjnej łączności do Włosławka, Torunia, 
Bydgoszczy i Grudziądza.

W początkach stycznia 1940 roku wyjechałem na teren Pomorsa, gdzi< 
zacząłem nawiązywać kontakty i organizować pracę konspiracyjną. 
Napotkałem na wielkie trudności, ponieważ przeprowadzana była właśnie 
akcja wysiedleńcza i bardzo dużo kontaktów było spalonych. Przy zacho­
waniu ostrożności i cierpliwości nawiązałem kontakty i zacząłem mon­
tować i organizować sztab Okręgu na terenie Torunia i Bydgoszczy. 
Nawiązałem kontakt z organizacją "Grunwald" /Mańkowski i Schneider/
i Szarymi Szeregami /dr Paszkowska i Zofia Strzelecka w Toruniu/.
W Bydgoszczy nawiązałem kontakt z Pr.Hoffmanem /byłym kierownikiem 
warsztatów kolejowych/, z T,Żbikowskim ze Stronnictwa Narodowego /SN/, 
z ppor.Jasińskim, Leonem Tojza i drem M.Górskim.

Po skontaktowaniu się z Wacławem Ciesielskim z SN wyznaczyłem go 
na szefa Oddziału I - organizacyjnego i personalnego Okręgu.
Ciesielski "Roman" był bardzo dobrze zorientowany i miał bardzo duże 
znajomości i kontakty na terenie Pomorza. .Dałem mu instrukcje i zadani? 
jego działu.

Zofia Strzelecka z Torunia organizowała Wojskową Służbę Kobiet, 
mającą za zadania w pierwszej fazie organizację kwater konspiracyjnych61



dla sztabu Okręgu, łączność konspiracyjną, punkty kontaktowe, kurierki 
dla sztabu, wywiad. Dr Paszkowska organizowała służbę sanitarną.

W lutym 1940 roku zameldował się kpt.Józef Gruss "Stanisław" 
i jako szef Oddziału II Okręgu rozpoczął organizować wywiad i kontrwy­
wiad w myśl instrukcji i zadań otrzymanych, od szefa sztabu. W Bydgosz­
czy po otrzymaniu instrukcji od szefa sztabu rozpoczęto prace konspi­
racyjne - nawiązywanie kontaktów, organizacja wywiadu i kontrwywiadu, 
punktów kontaktowych i łączności konspiracyjnej. Szereg działaczy, ży­
jących dotychczas na stopie okupacyjnej legalności, przeszło do podzie­
mia i rozpoczęło działalność na nowych terenach.

W 1941 roku zakończyła się organizacja Okręgu; podzielony on 
został na następujące podokręgi:
1 - podokręg północny ps."Bursztyn" - komendant kpt."Andrzej",
2 - - " - środkowy ps."Mosty" - komendant mjr."Piotr",
3 - - " _ południowy ps."Globus" - komendant kpt."Stanisław".

W końcu 1942 roku Komendant Główny ZWZ wyznaczył nowego Komendanta 
Okręgu płk.R.Ostrykańskiego "Aureliusza", poprzednio Komendanta Okręgu 
Poznańskiego. W maju 1943 roku został on aresztowany przez policję gra­
niczną w Nowym Dworze koło Modlina. Jego obowiązki przejąłem jako szef 
sztabu i w dalszym ciągn kierowałem pracą konspiracyjną w Okręgu.

Praca nasza sięgnęła również daleko poza Okręg, a miało to miejsce 
na skutek specjalnych okoliczności. Podjęliśmy bowiem akcję opatrzoną 
kryptonimem "Gdtingen - Tulkan", która obejmowała wywiad i dywersję na 
terenach Rzeszy. Drugą taką akcją była akcja "Błyskawica" dotycząca 
rozpracowania ośrodka doświadczalnego produkcji rakiet V-1 i V-2 
w Penemflnde. Obydwie akcje kierowane były przez szefa sztabu Okręgu prz; 
współpracy szefa Oddziału II "Stanisława'' oraz szefa Kedywu i Akcji "N" 
"Rumianka". ¥ akcjach tych brało udział wiele osób rośnych narodowości. 
Pierwsza z tych akcji przyczyniła się do dokonania wielu zniszczeń 
w przemyśle niemieckim, druga natomiast do zbombardowania ośrodka 
w Penenrftnde przez aliantów i znacznego opóźnienia użycia rakiet.

W listopadzie 1943 roku na wniosek szefa 3ztabu Okręgu został mia­
nowany nowy Komendant Okręgu w osobie płk. Pałubickiego "Janusza".
Jednak na skutek jego długotrwałej choroby zostałem w początkach 
1944 roku mianowany Komendantem Okręgu i kierowałem Okręgiem aż do 
zakończenia wojny.

Uwagi: W czasie mojej pracy konspiracyjnej w Okręgu przechodziłem okre­
sy aresztowań i wsyp. Byłem rozszyfrowany przez Gestapo, poszukiwany 
i nawet wyznaczono nagrodę za moją głowę. W Gestapo utarło się powie­
dzenie: "Er kommt und verschwindet wie ein Nebel" /wg. relacji Fr.Gen- 
daszka/.

Aby betpiecznie pracować, zmieniałem kwatery konspiracyjne, doku­62



menty, wygląd. Od początku 1944 roki; podróżowałem tylko rowerem w prze­
braniu kominiarza /znali tylko moje punkty kominiarskie w Toruniu, 
1'obrzyniu, Brodnicy, Grudziądzu i Bydgoszczy, g.l.zie sie przebierałem, 
aby przeprowadzić kontrolę w terenie i odprawy/. Każdy mój ruch był 
przemyślany, droga z góry planowana. Nikt nie znał noich osobistych 
kwater i zawsze miałem wiadomości o obławach, ruchach Ja-dkommando 
i policji. Dzięki bezpiecznej i planowej pracy z zachowaniem zasad 
konspiracyjnych, byłem od początku pracy konspiracyjnej ar do korca 
wojny w Okręgu ?omors3ct.1. Zachowałem w pamięci wszystkich .10ich orze- 
łożonych, współpracowników i podwładnych, którzy oddali ,‘ycie w walce 
z okupantem hitlerowskim i którzy walczyli 5 wolność naszej Polski.
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Załącznik C.
— 6

Komenda Okręgu AK Pomorze
Komendanci Okręgu:

mjr.Józef Ratajczak "Karolczak" - w X 1940 r aresztowany, 
mjr.Józef Chyliński "Kamień" - od XI 1940 do XII 1942 
płk.R.Ostryhański "Aureliusz" - od XII 1942 do V 1943 /areszt./, 
mjr.J.Chyliński "Kamień" "Piotr" - od V do X 1943 r, 
ppłk.J.Pałubicki "Janusz" - od XI 1943 do III 1944 R /chory/, 
ppłk.J.Chyliński "Kamie"£ "Wicher", "Rekin", "Piotr" do 1945 r.

Szef Sztabu i z-ca Komendanta Okręgu:
mjr,J.Chyliński "Kamień" etc. 1940 - 1945

Oddział I - Bersonalny i organizacyjny
por,Wacław Ciesielski "Roman" w X 1940 aresztowany, 
por.Tadeusz Dulski "Dołęga" do J945 

Oddział II - Wywiad i kontrwywiad
kpt.Józef Gruss "Stanisław" w 1944 r aresztowany, 
por.M,Górski "Wencel" "Józef" do 1945 

Oddział III - Operacyjno - szkoleniowy 
' płk.J,Hauzer "Otto" do 1944 
kpt.Fiałkowski "Stanisław" 1944 - 1945 

Oddział IY - Kwatermistrzowsko' - finansowy 
kpt.J.Rogowski "Kazimierz" do 1945 

Oddział 7 - Łączność konspiracyjna
por.H.Grycmacher "Michał" 1942 
ppor.G.Olszewski "Gracjan" 1944 aresztowany 
por.H.Grycmacher "Michał" 1944 poległ w walce 
por.A.Dobrowolski "Radius" "Leszek" 1945 

Kedyw - dywersja
por,inż,Paszkowski "Kopernik" 1941 - 
por.J.Plutowski "Myśliwy" 1943 
por,M,Górski "Rumianek" 1945 

WSK 4 Wojskowa Służba Kobiet"
H,Strzelecka "Zofia" 1942 aresztowana
H,Sopoćko "Zofia" 1945 
A,Gadomska "Wanda" 1945
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Akcja "N"

Kolej

Rolnictwo

dr M.Górski "Norbert" 1945

Fr,Hoffman "Ruch" 1942 aresztowany 
J,Centnarowski "Pokap" 1945

1942 aresztowanypor.J.Stencel "Rola" "Kocieba11 
Z.Kicman "Drwęcki" 1945 

Okręgowy Sąd Wydział Sprawiedliwości 
J.Brieczewski "Dąb"
W.Żbikowski "Wala" 1945

BIP
K.Hoffman "Irena”
Z.Ruxówna "Myszka"
S.Plotka "Janka"

Duszpasterstwo
ks.Średziński "Stypułkowski"

Do specjalnych zleceń szefa sztabu 
ppor.L.Tojza "Kiliński"

Łączność konspiracyjna sztabu - kurierki:
A.Dulska "Iskra"
A.Dulska "Danka"
K.Bartel "Jadwiga"
I.Jagielska "Ewa"
M,Biała "Magda"
H.leszczyńska "Janka"
M,Sypniewska "Teresa"

Kancelaria Sztabu:
Fr.Gendaszek "Teresa"
W.Tojza "Teresa"
E.Jagielska "Janka"
M.Guzowska "Roma"
J.Dulska "Malinowska"
Z.Kicman "Wanda"
I.Kowalczyk "Mira"
W.Deja "Wujek"
W.Zielińska "Jadwiga"
S*Stencel "Mewa"

Sztab Wosjkowej Służby Kobiet:
I - personalny - I.Jankowska "Józia"
II - wywiad - H.Karczewska "Wanda"
V - Łączność konspiracyjna - M.Biała "Magda"

Bydgoszcz
Bydgoszcz
Toruń
Włocławek
Brodnica - Bobrowo
Golub-Dobrzyń
Chełmża
Kowalewo
Grudziądz
Gdynia

65



8

Sanitarny - dr Paszkowska "Renia" 
Obozy - Z.Bartel "Dobra”

W.Zielińska "Janina" 
Opieka - L.Zakrzewska "Roma"

i
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Okręg AK Pomorze - organizacja terenu ,u :s s a s ~ a s s ;s ;s z :a a s 3 8 s !± z s ;s t :

Kryptonimy Okręgu: "Riech" "Saki" "Tartak" "Pomnik".

W pierwszej fazie podzielono Okręg na 3 podokręgi: 
podokręg północny "Bursztyn" "Mosiądz", 
podokręg południowy nMosty" "Porfir", 
podokręg południowo-wschodni "Globus".

w sierpniu 1942 roku zreorganizowano Okręg i utworzono 4 podokręgi 
podokiręg północny "Bursztyn" ."Mosiądz", 
podokręg południowy "Mosty" "Globus" "Porfir", 
podokręg północno-wschodni Królewiec "Zamek", 
podokręg północno-zachodni Szczecin "Tratwa".

Podokręg Północy "Bursztyn" "Mosiądz"
Komendanci Podokręgu:

kpt.T.Wojciechowski "Lis" "Mewa" i 
por.J.Olszewski-Zdanowftz "Andrzej" do 1942 
por.H.Grycmacher "Marta" do 1944 
por.M,Ciechanowski "Witold" do 1945

Inspektorat Gdynia "Rak" "Bawełna" 
por,Ciszewski "Piorun" 
ppor.J,Jarzembowski "Okoń" do 1942 
por,W,Borkowski "Jan" do 1943 
por.A.Jarocki "Juhas"
J,Królikowski "Mat" do 1945 

Obwód Gdynia Port "Kotwica" "Brąz" 
ppor.K.Jacynowicz "Leśnik" 
ppor.W.JJublewski "Jan" 
por.B.Jacewicz "Sternik" do 1945 

Obwód Puck "Ster" "Bizmut"
ppor.W.Kozioł "Leon" &
ppor.J.Kaszubowski "Witold"

Obwód Wejherowo "Pomost"
ppor.A.Skwierawski "Stanisław" 
por.3,Domagała "Lech" do 1945 

Obwód Kartuzy "Wieża" "Benzol" 
ppor.R.Bigus "Zbyszek" 
ppor,Z.Landowski "Rota" 
ppor,J.Ertmański "Antoni" 
ppor, J.Lemańczyk "Kaszub" do 1945 67
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Inspektorat Tczew "Kładka" "Cement" 
ppor.J.Jaworski "Celnik" 
por,Al.Jarocki "Juhas" "Antoni" do 1944 
ppor.J.Szalewski "Sobol" do 1944 
pehor.Miaskowski "Adam" "Sokół” do 1945 

Obwód Tczew "Przęsło” "Cyna" 
pchor.T.Kozicki "Jan" 
st.sierż,J.Lesikowski "Antoni" 
sierż.A.Bruśki "Drwal" do 1945 

Obwód Kościerzyna "Klon" "Chlorek” 
ppor.J.Rogala "Roman" 
ppor.T.Krzyżanowski "Włodzio" 
pchor.S.Kiedrowski "Kazik" do 1945 

Obwód Starogard "Jabłoń" "Chrom" 
ppor.L.Kiedrowicz "Stanisław” 
ppor.J.Gierszewski "Jan"

Inspektorat Chojnice "Borówki" "Srebro" 
kpt.J.Trzebiatowski "Tomasz"
A.Niedzielski "Stefan" "Orzeł"

*

mjr.Zygmunt Spęgalski "Sęp" do 1945 
Obwód Chojnice "Dąb" "Siarka" 

ppor.Z.Jaworski "Zdun" 
ppor.T.Wróblewski "Kruk" 
pdr.B.Szczęsny "Jan" do 1945 

Obwód Sępolno "Brzoza" "Salmiak" 
por.Gus "Dan"
ppor.J.Kiersowski "Witold" 
por.A.Chojnacki "Stanisław" do 1945 

Inspektorat Gdańsk "Żagiel" "Eter"
J.Kolankowski "Nogat"
S.Rutkowski "Rubak"

Obwód Gdańsk Port "Wiosło" "Etyl"
Bruno Mieskowski "Edwin"
Brzeski "Gustaw"

Obwód Malbork "Maszt"
łrfeymrryyarrg st.mat J.Radke "Roman" 

Inspektorat Tuchola "Sosna" "Szelak" 
por.GuS3 "Dan" 
ppor.Kędzierski "Lis"
M.Otuliński "leśnik" do 1945 

Obwód Tuchola "Grab" ,
por.Jarecki "Jan” 
ppor.A.Krasowski "Lech" do 1945 68



Obwód Świecie "Świerk" "Wapień" 
ppor.J*Sekorski "Orlicz" 
ppor,S,Jabłoński "Stanisław" do 1945 

Inspektorat Bydgoszcz "Tratwa" "Miedź" 
por.Z.Szatkowski "Wiesław" 
por.A.Szultz "Michał" do 1945 

Bydgoszcz Garnizon "Spichlerz" "Mika”
ppor.Jasiński "Kuno" /po aresztowaniu 3ypał - wyrok wyk.1945/ 
kpt.Hoffman "Henryk" do 1942 
por.L,Bartkowiak "Bolek" 
ppor.Bichstadt "Jacek" "Mikrus" do 1945 

Obwód Bydgoszcz "Przystań" "Mangan" ^
ppor.B.Sonnenfeld "Lech"
J.Bartel "Wacław" do 1945 

Obwód Wyrzysk "Polana" "Minia" 
por.SzarkowsldL "Sobol"
J,Opaliński "Biały" do 1945 

Obwód Szubin "Łąki" "Pokost" 
por.Jarosiewicz "Bolesław" 
por.Sierocki "Józef" do 1945

Uwaga ! Stopnie, nazwiska i pseudonimy podano: komendantów podokręgów, 
inspektoratów i obwodów - powiatów.

Podokręg południowo-wschodni "Mosty","Głobus", "Porfir"
Komendanci:

mjr.T,Sokołowski "Jerzy" 
mjr.J.Orłowski "Orzeł" 
por,inż,Paluszkiewicz "Żbik"

Inspektorat Toruń "Gospodarstwo", "Żywica" 
kpt.Legowski "Mikołaj" 
por.Pietkiewicz "Witold" do 1945 

Toruń Garnizon "Tarcza", "Żelazo" 
kpt.Stankiewicz "Paweł" do 1945 

Obwód Toruń "Łuk", "Żelatyna" 
por.Ciszewski "Jan" 
por,Stawiński "Bolesław" 
por.Kaźmierski "Mikołaj" do 1945 

Obwód Inowrocław "Wody", "Potas" 
por.Krzyżanowski "Kazimierz" 
por.Łozwiński "Cichy" 
ppor.K.Kazianowski "Rufin"
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Inspektorat Włocławek "Ogrody”, “Acetylen" 
por.J.Dunikowski "Sokół” 
por.A.Marchlewski ”Piotr” do 1945 

Obwód Włocławek "Astry”, "Anilina” 
por.J.Zieliński "Grab" 
ppor.W.Guzowski "Metek” 
por.P.Bzowski "Wacław” do 1945 

Obwód Lipno "Burak”, "Ałun" 
ppor.Dolkowski "Znicz" 
por.J.Sadowski "Zagończyk" 
por.Jasiński "Żółty" 
por.Wolnik "Wichura"

Obwód Nieszawa "Jary", "Antymon" 
por.Wolniewicz "Jasny" 
por.Drozdowski "Jagła" 
ppor.Rudnicki "Rudy Andrzej" do 1945 

Inspektorat Brodnica "Browar", "Fosfor" 
lept.T.Fiutowski "Bach" 
kpt. B . Laskowski "Jeleń" 
por.J.Wróblewski "Karol" do 1945 

Obwód Brodnica "Maliny", "Fibra" 
por.Sowiński "Loga" 
por.Lipiński "Sprężyna" do 1945 

Obwód Rypin "Borowiki”, ”Argon" 
por.Wolniewicz "Jasny" 
por.J.Borczański "Bolesław" 
ppor.T.Wojciechowski "Tomasz" do 1945 

Obwód Nowe Miasto "Jagody", "Fenel” 
ppor.Z.Baranowski "Bolesław^ 
ppor.A.Siciński ”3tan" 
ppor.S.Kórnicki "Roman”

Inspektorat Grudziądz "Warsztat", "Wodór" 
lept .Szarkowski "Szary" 
por.J.Sierosławski "Grad" 
por.Sobczak "Sokół” 
po».Neuman "Mróz" do 1945

Grudziądz Garnizon "Topór", "Wosk"
ć)/~ppor.Rszczynala "Kazik" 

ppor.E.Ziółkowski "Zenin” 
por.Dejewski "Dolny” do 1945 
St.Glapik "Czarny"

Obwód Grudziądz "Piła”, ”Wosk"
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ppor.Stankiewicz "Rybak"
ppor.Lewandowski "Dolny" 
ppor.Wawrzynkowski "Wacław" do 1945 
St.Kamiński "Kania"
Stefan Kisiel "Szary"

Obwód Wąbrzeźno "Wąwóz", "Węgiel" 
por.Cłiełmicki "Tadeusz" 
ppor,Dutkiewicz "Grot" 
ppor.Kudliński "Karol" do 1945

-  1 3  -

Sztaby w podokręgach: szef I organizacyjny i personalny,
szef II wywiad i kontrwywiad,
szef V łączność konspiracyjna i techniczna,
szef WSK - Wojskowa Służba Kobiet.

Obwód Piła w Inspektoracie Bydgoszcz, krypt."Paproć":
L,Wyrzykowski "Piłat"
K.Schneider "Kurt"

Podokręg północno-wschodni Królewiec "Zamek"
Komendanci:

J.Zielke "Marek"
L.Kiedrowicz "Zimny"

Królewiec Port "Kotwica"
Gawroński "Chełm"

Inspektorat Olsztyn "Okno" 
por,Gadomski "Karp"

Podokręg północno-zachodni Szczecin "Tratwa", "Mewa"
Komendanci:

Gutkowski "Gustaw"
Schmied "Kowal"

Inspektorat Szczecin Port "Barka"
J.Schmied "Kowal"

Szczecin Garnizon "Przystań" 
st.mat B.Batke "Ster"

Obwód Stargard "Starka"
"Stanisław"

Obwód Koazalin "Korona"
"Kazimierz"
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Prace konspiracyjne w podołcręgach Królewiec "Zamek” i Szczecin 
"Mewa" rozpoczęły się w początkach 1942 roku. W grudniu 1944 roku 
otrzymałem 03tatni meldunek od komendantów podokręgów "Zamek" i "Mewa 
Wg meldunku sytuacja w podokręgu "Zamek" przedstawiała się następu­
jąco : sztab dzielił się na trzy oddziały / I - organizacyj$ry,
II - wywiad i kontrwywiad, III - łączność konspiracyjna/. Oddział II 
prowadził głównie wywiad morski - ruch floty na Bałtyku, ruch w por­
tach /przeładunek/, stocznie : budowa statków, okrętów, naprawy; 
przerzuty jednostek wojskowych na wschód i ze wschodu.
Kadry: 1 - komenda portu, 2 - ruch i służba w porcie, 3 - magazyny 
i sprzęt, 4 - stocznie, 5- - poszczególne przystanie, 6 - kadry dla 
obsługi statków i okręgów /rybacy, Mazurzy, marynarze/, 7 - admini­
stracja i służba bezpieczeństwa.
Zorganizowano dojście do obozów pradry i przymusowych robotników rol­
nych, do fabryk, warsztatów, stoczni i portu. Kadrę rekrutowano 
spośród robotników przymusowych zatrudnionych zwłaszcza w porcie. 
Nawiązano kontakt i łączność konspiracyjną z obozami jeńców w Neu- 
brandenburg i Woldenberg - przerzucano tam prasę i wytyczne. Podjęto 
w myśl instrukcji nr 3 i dodatkowych instrukcji szefa sztabu Okręgu 
organizację i szkolenie kadr w obozach dla potrzeb organizacji. 
Zorganizowano także przerzuty ludzi zagrożonych na tereny leśne 
i w Bory Tucholskie. Taki stan organizacyjny istniał w podokręgu 
"Zamek" aż do momentu wkroczenia Armii Czerwonej.

t y  f a l
W
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Oddziały^partyzanckie

Bory Tucholskie
Grupa St.Gussa "Dana”, stan 80 - 100 osób.

Lasy Osiek
Grupa por.Al.Bruskiego "Graba" , stan 100 - 120 osób.

Lasy KoŚcierskie
Grupa J.Szalewskiego "Sobola", stan 50 - 70 osób.

Lasy Brodnickie
Grupa por. "Sprężyny", stan 30 - 50 osób.

W pierwszej fasie organizowano oddziały / uzbrojenie, ekwipunek, 
wyżywienie/. Przyjmowano ludzi zagrożonych i spalonych. Or-ganizowano 
silny wywiad i kontrwywiad.
Jedna z większych walk grupy "Graba" rozegrała się 27 X 1944 roku 
w czasie przebijania się grupy prsez okrążenie. Akcja ta zakończyła 
się pomyślnie.
Grupa "Dana" przeprowadziła szereg udanych akcji - prowadziła dy­
wersję.
Grupa "Sobola" stoczyła największą walkę obronną 26 V 1944 roku 
pod Lubianą. Dobre wyniki osiągnęła w dywersji.
Oddziały te przetrwały do momentu wkroczenia Armii Czerwonej i brały 
udział w likwidacji okupanta.
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%

Inspektorat S^d/goazcz^

Na wszystkich szczeblach i odcinkach były tu zorganizowane zawiązki 
oddziałów. Wywiad i kontrwywiad były dobrze postawione, co umożliwiało 
bezpieczną pracę konspiracyjną. Szeroko prowadzono akcję dywersyjną 
i sabotażową. Inspektorat posiadał bardzo dobrych żołnierzy, którzy si< 
wybili w pracy konspiracyjnej: dr M.Górski "Rumianek", I.Tojza "Ki­
liński”, Pr.Hoffman "Ruch", W.Tojza "Teresa", Trager "Sęk", '//.Żbi­
kowski "Wacław", H.Sitarek "Orlik", J.Eichskadt "Jacek" "Mikrus", 
Fr.Srabowski "Ben", por.Szatkowski "Wiesław", kpt.Hoffman "Henryk", 
Sonnenfeld "Lech”, A.Szultz "Michał", Raszówna "Janka", Z.Bartlo- 
wa "Goebelsowa", K.Bartlowa "Zocha", M.Marcinkowska "Jadzia", Fr.Gen- 
daszek "Teresa" i inni.
Działalność AK w Okręgu: praca organizacyjna w zakresie tworzenia 
kadr oddziałów i przygotowywania planowego powstania, szeroko rozwi­
nięta działalność wywiadowcza, planowa akcja dywersyjno - sabotażowa, 
bieżąca działalność bojowa i działalność propagandowa.

Działalność wywiadu w Okręgu i poza nim dawała dobre efekty.
W 1941 roku po bitwie morskiej w Kanale, zawinęły do portu w Gdyni 
uszkodzone krążowniki ,:Scharnhorst" i "Gneisenau1'. Komendant Inspekto­
ratu Gdynia, "Andrzej", zameldował osobiście szefowi sztabu Okręgu 
w Bydgoszczy o dokładnym położeniu tych krążowników w porcie gdyńskim. 
Szef sztabu wysłał natychmiast ten meldunek przez specjalnego kuriera 
"Kilińskiego" do Komendy Głównej do Warszawy. W przeciągu dwóch dni 
krążowniki zostały zatopione przez lotnictwo alianckie.

W 1942 roku otrzymałem wiadomość, że Niemcy przygotowują nową 
broń. Wraz ze "Stanisławem" zorganizowaliśmy akcję "Błyskawica".
Trager "Sęk" z Bydgoszczy, którego syn był w oddziale ochronnym 
w Peenemfinde, otrzymał instrukcje i zadanie rozpoznania ośrodka i no­
wej broni. Po trzech miesiącach mieliśmy dokładne sprawozdanie o bu­
dowie i działaniu tej broni. Po przekazaniu tych wiadomości lotnictwo 
alianckie zbombardowało Peenemtode i opóźniło użycie rakiet V1 i V-2.

Przy współpracy "Rumianka" zorganizowałem także akcję "Gflttingen- 
Vulkan", tzn. wywiad i dywersja na terenie Reichu.

W 1945 roku w czasie ofensywy Armii Czerwonej przekazywaliśmy 
dokładne dane o rozlokowaniu oddziałów niemieckich, przez co uniknę­
liśmy zniszczenia Torunia, Bydgoszczy, Grudziądza i innych miast na 
Pomorzu.

Kedyw przeprowadzał akcje sabotażowe i dywersyjne według z góry 
przygotowanego planu. Inspektoraty prowadziły akcję sabotażowo - dy­
wersyjną we własnym zakresie,

W Bydgoszczy w warsztatach kolejowych przeprowadzano sabotaż przez74



cały okres okupacji. Podobnie w m a g a z y n a c h  amunicyjnych na Osowej Górze 
gdzie akcją kierowali: sierż.Sztabrawa i Al.Falkowski. ¥ magazynach 
amunicyjnych i fabryce w Łęgnowie sabotażem kierowali J.Tylmański 
i Fr.Karczewski.
Sabotaż prowadzono także w fabrykach Grudziądza oraz na lotnisku 
i węźle kolejowym w Toruniu, a także w porcie gdyńskim.
Na torach kolejowych Berlin - Szczecin - Prusy '//schodnie wysadzano szy­
ny i niszczono tabor kolejowjry
Akcja zbrojna była prowadzona przez oddziały leśne na niewielką skalę, 
ponieważ Okręg odczuwał brak ludzi, sprzętu, uzbrojenia, zaopatrzenia, 
a ponadto warunki terenowe nie sprzyjały istnieniu większych grup 
partyzanckich.
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Brukwicki Tadeusz-Armia Krajowa na Pomorzu.

str.252-Cz.W4od.arek przedstawia sie jako kierowca 
ppłk.Chylińskiego a jeszcze później jako oficer 
do specjalnych spraw KO AK Pomorze.W jego relacja 
dawane fakty nie sa niczym potwierdzone.Po 5 lata 
od śmierci ppłk.Chylinskiegimiał byc zwolniony f 

. od przysięgi,ujawnić wszystkie ważne szczegóły-1% 1 > 
Rekin po zakonczeniu dziełan wojennych miał CiM^O , 
prowadził zawsze sam.Kilka razy jadać w teren 
podwiozł mnie do Torunia.Raz wraz z Rena Rux 
i jej kuzynka Stefania Płotka pojechlismy z Reki>uć^ 
do księdza pod Bydgoszczą.Nigdy nie widziałam by 
Rekin miał kierowce,bardzo lubiał prowadzić auto.
We wszystkich listach do mnie Rekin prosi by 
udzielać jak najwiecej informacji osobom zwracaja — 
cym sie do mnie w sprawach konspiracji.?/ jednym 
z listów pisze nawet,bym cokolwiek wiem przekazałóu 
p.doc.Zawackiej,dr.B.Chrzanowskiemu i innym.
Jedynym człowiekiem,któremu nie odpowiedziałam 
na list był,p.Witold Francuziak.Podawał sie za 
płk.AK,z-ce mjr.Grussa ps.Stanisław.Jak mógł płk. 
podlegać majorowi czy jak wówczas Stanisław był 
kapitanowi.Z-ca Stanisława był Ksawery ^Fr.Bendig 
Poza tym było w jego liście tyle bredni i to zupeł­
nie nie odpowiadajacych prawazie.
Ma zakonczenie prosił bym mu przysłała wszystkie 
książki o prezydentach na emigracji jak również 
datek na budowę pomnika AK.A było to w tym czasie 
kiedy w Toruniu odsłaniano tablice w kościele 
BMP,tymczasem on napisał,ze nic sie nie robi nad 
upamiętnieniem wysiłku Pomorzan.
PPłk.Chyliński nigay nie używał obstawy,wszedzie 
chodził czy jezdził bez ochrony,czasem zdarzyło 
sie,ze ktos go pilotował jak to miało miejsce 
po śmierci Michała,ze z Gizynka do Golubia je­
chał w przebraniu kominiarza wraz z Asem (Zoło- 
binski)i Tadkiem J.Grajkowski.Czasem jak szedł 
na odprawę w Brodnicy,Golubiu czy Bydgoszczy, 
wówczas ja szłam z nim ale nie jako ochrona 
tylko by mniej zwracac uwagę,zawsze samotny mezcz/- 
zna był wiecej podejrzahy niz idaca para.
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a ę>

Chyliński - ,, Rekin* * płk WP

W składzie grupy osób z Komendy Okręgu miał być pilotowany"przez łączniczkę „Ryski**, je sienią 1944- roku.Płk Chyliński i kpt Gruetzmacher noco­
wali u Pawła ITówobranowa, następnie udali się rowerami do Rypiha, przez Iąki*e. Pod Kamieni­cą, w potyczce z patrolem żandarmerii niemie­
ckiej poległ kpt Gruetzmacher, zaś płk Chyli­ński ranił jednego z żandarmów i zdołał ujść„

Rei. Władysław Drzewiecki, Skępe.
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*4
kpt. CHYLIŃSKI JOZEF p."Wicher", "Rekin" KO AK 

Szef Sztabu KO AK Pomorze.
Stemplewska Maria zam.Ostrowska ps."Faazyna" - 
łączniczka na trasie Brodnica-Osiek-Rypin. 
Docierała z rozkazami do Brodnicy m.in. dla 
"Wiclira".
Po wojnie wyemigrował do Kanady lub USA.

T.: stemplewska-Ostrowska Maria, Inap. Brodnica,
K- 4 15, I, i/1V , 3.

MG r '9 4
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ps."Rekin” AK

W domu Marii Lidii Zakrzewskiej ps."Orchidea-Roma" 
była kwatera Często zatrzymywał się tam na noc 
"Rekin"> kiedy miał odprawy w Brodnicy.

T.; Zakrzewska Maria Lidia, Insp. Brodnica, E-£T9,
k. I, i/7.

M G r '94
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(CHYLIŃSKI JOZEF) ps."Wicher" AK

Waleria Wróblewska ps."Róża" z Brodnicy była ku­
rierką "wichra" z Brodnicy do punktów w Grudziądzu: 
i) w mieszkaniu Neumanna (na ul. Lipowej), £) w 
mieszkaniu przy ul. Podgórnej, II piętro, nr nie 
zapamiętany "a" i "b" (hasło: "Czy goście przyje­
chali?"; odp"Oczekuj ę ich.'*), w Rypinie do "Dęba" 
po śmierci "Michała" oraz w Toruniu (wywiad kole­
jowy) w mieszkaniu "Szarotki" (Marii Canty-Bury) w 
willi za Viehrmarkt (Rynkiem Zwierzęcym).

T.: Wróblewska Waleria, Insp. Brodnica, K-E8I, k. 
I , i / 3 , 2 v . , 3 v .
MGr'94
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płk CHYLIŃSKI JOZEF

Uoc£m'ccu-
Z  »

p s ."Wi ch e r " AK

Szef Sztabu KO AK.
Maria Lidia Zakrzewska ps."Orchidea-Roma" miała 
częste kontakty z Chylińskim i wspominała o nim w 
rozmowach z siostrą Leokadią Zofią Zakrzewską 
ps."Chryzantema", którego ta nie znała osobiście, 
lecz spotykała go kilkakrotnie w II połowie 1944r. 
na zebraniach u sióstr Zieleniewskich jako 
konspiratora o ps."Wicher". W spotkaniach tych 
uczestniczyli także: kurierka "Ewa" (Irena 
Jagielska), por. Fiutowski i jego żona z d.Graf, 
"Orchidea-Roma", Jarzębowski.
T.: Zakrzewska Leokadia Zofia, Insp. Brodnica, I,
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CHYLIŃSKI JOZEF KO AK

Ps . "Wicłier", "Biały"
Korzystał z kwatery w mieszkaniu Heleny 
Zołobińskiej w Dobrzyniu n/Drwęcą ul. Kościelna 16 
(Lindenstrasse 16).

T.: Zołobińska Helena, Insp. Brodnica, K-333, I, 
1 / 1  •

M G r ’94
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Pomorze
ZWZ AK

Chyliński Józef, kpt*/mjr 
ps. "Rekin"
* Szef Sztabu i Następca komendanta Okręgu 
Pomorskiego ZWZ. Działał Już od ko.aca 1939r.
Od maja 1945r. Komendant Okręgu Bydgoskiego 
Delegatury Sił Zbrojnych, po ppłk. Janie 
Pałubickim.
Autor relacji.

Mat. z ^onfer., "Armia Krajowa na Pomorzu",
str. 12, 13, 25, 26, 38, 41, 

127,
K.Wojt./94.
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C iw ]
' Zl List"Ttekina do Ewy z dnia 2o-ll-1975

Jak przyjechałem ao Kanady to poszedłem do Koła AK w Toronto 
i o dziwo widzę Sikorę,który mnie zamykał w celi w wiezie­
niu w Gdańsku jako Ubek.Zrobiłem raban i jak sie zapytałem 
kto go wprowadził do Koła AK i czy został sprawdzony 
wskazano mi Krasuckiego.Po rozmowie z Krasuckim otrzymałem 
odpowiedz,ze on za niego gwarantuje i bedzie członkiem 
Koła.Prezesem Koła jest j ć x b  De Łopato,który mi oświadczył 
ze juz w 1939r był aresztowany przez Gestapo,wówczas 
oświadczyłem,ze mn#£w tym towarzystwie nie bedzie.
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61

kpt.(mjr) CHYLIŃSKI JOZEF KO ZWZ

Mianowany szefem Sztabu i Z-cą Kmdta Pom. Okr. 
ZWZ - 20.X.1939r. Przystąpił on do montowania sieci 
łączności konspiracyjnej w kierunku Włocławka 
-Torunia -Bydgoszczy -Grudziądza. W pocz. stycznia 
19 40r. wyjechał na Pomorze. Przełamując bariery 
międzyorganizacyjne nawiązał kontakt z Sz Sz, 
"Grunwaldem", Organizacją Orła Białego i SN.
Na odprawie sztabu w Bydgoszczy przyjęto ustalenia 
organizowania poszczególnych służb konspiracyjnych 
na Pomorzu, po czym Chyliński wyjechał do Warszawy w 
lutym 19 40r. i przedstawił tam stan organizacyjny 
Okręgu Kmdtowi Okupacji.Niemieckiej S.Roweckiemu i

Od jesieni 1940r., tj. od momentu aresztowania kmdta 
Okr. Pom. ZWZ Józefa Ratajczaka do objęcia tego 
stanowiska przez Ruydolfa Ostrihanskiego w końcu 
194ir., pełnił obowiązki kmdta Okręgu Pom.

Zr.: B .Chrzanowski, Konspiracja rządu RP w regionie 
nadbałtyckim ( 1939-1945) , [w:] Walka podziemna ... > 
s. 128-129
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kpt.(mjr, ppłk) CHYLIŃSKI JOZEF KO AK

Szef Sztabu KO ZZWZ-AK Pom.
Przejął obowiązki kmdta Okr. Pom. ZWZ-AK po 
aresztowaniu kmdta okręgu Rudolfa Ostrlhanskiego 
13.V. i 943r.

Zr.: B .Chrzanowski, Konspiracja rządu RP w regionie
nadbałtyckim (1939-1945), [w:] Walka podziemna...,
s . 129, 13 1.
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mjr (ppłk) J,CHYLIŃSKI KO AK

W niektórych relacjach stwierdza sig; że w pewnych 
okresach. obowiązki Kmdta Okr Pom, pełnił szef 
sztabu J,Chyliński, Zwykle działo sig tak po are­
sztowaniu dotychczasowego kmdta (X,i940r,- 
-XII,i 94 ir, , V-X,i943r,), Najwięcej kontrowersji 
budzi saprawa pełnienia przez niego obowiązków 
kmdta także w ostatnim okresie okupacji, Na pod­
stawie dotychczasowych badań stwierdzić można jed­
nak, że kmdtem okr, był w tym czasie 
płk J.Pałubicki.
A.Casiorowski, ZSF-2WZ-AK na Pomorzu, Stan badań i 
postulaty badawcze, [w:] Walka podziemna,.,, s,99- 
- 1 0 0 ,
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CHYLIHSKI JOZEF KO AK

Jako pierwszy zamieścił informacje o podjęciu 
nowych. prac organizacyjnych w i94£r. w celu 
stworzenia zawiązków dwóch, podokregów: Podokręgu 
Królewiec "Zamek" i Podokręgu "Tratwa", "Mewa",

Chyliński sporządził po wojnie niekompletną 
wersje obsady personalnej Okr, Pom., głównie na 
podstawie relacji i własnej pamięci. Materiały te 
dały pewną podstawę wyjściową do dalszych badań,

A.Sąsiorowski, ZSP-ZWZ-AK na Pomorzu, Stan badań i 
postulaty badawcze, [w:] Walka podziemna,,,, a,9&, 
9 9  ,

MGr 195 4
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CHYLIŃSKI JOZEF

Ko w  
G

KO AK

Szef Sztabu Okr, Pom, SSP mianowany w Warszawie 
£0,X,iS39r, Przystąpił wtedy do montowania sieci 
łączności, Z Warszawy na Pomorze wyjechał dopiero 
na początku stycznia i940r. Nawiązał wówczas 
współprace z istniejącymi tutaj organizacjami, 
szukającymi kontaktu z Warszawą, Informacje o 
okresie formowania SZP-ZWZ na Pomorzu zawarł w 
swej obszernej relacji. Uczynił to jednak bardzo 
ogólnikowo.

A,Gąsiorowski, ZSP-ZWZ-AK na Pomorzu, 3tan badań i 
postulaty badawcze, [w:] Walka podziemna,,., s ,97. 
MGr 199 4
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W ramach interwencji na oświadczenie Walerii 
Wróblewskiej ps."Róża" z Brodnicy, która powiadomi­
ła go o bardzo nieostrożnym zachowaniu się "Fali" 
(Franciszka Trojanowskiego) przybyłego z Warszawy i 
przebywającego czasowo w Brodnicy, przybył do Bro­
dnicy na rozmowy z "Falą". "Fala" odwołany został 
do GG.

CHYLIŃSKI JOZEF AK

T.: Wróblewska Waleria, Insp. Brodnica, K-281, k.I,
1/3.

M G r "94
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(CHYLIŃSKI JOZEF) p s ."Wi cher "

K O

n
AK

Z-ca d-cy Okr. Pom. AK od 1941r. . Przed nim 
stanowisko to piastował "Stanisław" (Józef Gruss?), 
ewentualnie "Agnieszka".

T.: Wróblewska Waleria, Insp. Brodnica, K-£8i, k.I,
i/i, £, £/ i v .

M G r '94
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t e

(CHYLIŃSKI JOZEF) ps."Wicher" AK

Był w posiadaniu prasy konspiracyjnej .

MGr'9 4

T.: Wróblewska Waleria, Insp. Brodnica, K-28I, k
I, i/£v .
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{CHYLIŃSKI JOZEF) pa."Wicher KO AK

Szef Sztabu KO AK Pom.
Ha kwaterze AK u Apolonii A .Zie1ińskiej 
zamieszkał ej w Stalmierzu igra, Chrostkowo, 
pow, Rypin), "As" vel "Czarny" (szef Komórki 
Łączności i Kwaterunku KO ZWZ-AK Pomorze (?)) 
kontaktował sie z "Wichurą" (kmdt Ofow, AK Lipno) w 
i9 43r. oraz z "Wichrem” w 19 44r.

T,: Zielińska Apolonia A., Insp. Brodnica, K-6i£, 
I ,  i / Z .

H < 3 r ‘ 9  4
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CHYLISSKI JOZEF KO AK

Jakoby Szczęsny (?) Bernard wicewojewoda gdański 
otrzymał relacje o Laskowskim przypuszczalnie 
autorstwa Chylińskiego.

Chyliński bywał u Laskowskiego w Brodnicy 
(ul. Hal 1 era) .

T.: Laskowski Bolesław, Insp. Brodnica, H-56, 
V/i1,ł3.

MG r '94
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2r. : B . Chrzanowski ., Konspiracja rządu RP w regionie 
nadbałtyckim (1939-1945), [w:] Walka podziemna...,
s.  m
MGr'1994
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Komorowski K.-Leksykon ,
str.41-. • .Chyliński stanał przed Sadem V/ojsk. 
Prawda jest,ze Pala złozył jakieś oskarżenie 
,było to w związku ze sprzeciwem Rekina wobec 
pomysłow Pali o wystąpienie na Pomorzu z walka 
zbrojna.Natomiast w styczniu 1945^ Rekin przebywał 
w Kruszynach u Dulskich.Był to okras masowych are­
sztowań w związku z wsypa pokrzydowska.Nawet kilka 
dni przebywał w bunkrze u Abrahama (st. Fijałkow­
ski),nigdzie nie wyjeżdżał,wiec gdzie sie odbył

181



Ho 41i  
/ O J

Szef Sztabu KO ZWZ-AK Pom. w następujący sposób 
scharakteryzował bieżącą walkę Okręgu: "Okręg 
Pomorze nia nadawał się na większe akcje zbrojne z 
powodu braku łudzi, sprzętu, uzbrojenia, 
zaopatrzenia i braku większych kompleksów leśnych".

CHYLIŃSKI JOZEF KO AK

Zr.: B .Chrzanowski, Konspiracja rządu RP w regionie 
nadbałtyckim (1939-1945), [w:] Walka podziemna..., 
s . 134.
MGr‘1994
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Chyliński J ( i . m . n . )

B r o d n i c a 
x x x jć1̂^>4ł$k x x x

AK m 9_

Stanisław Dzięgie1ewski nie znał jego stanowiska. 
Poznali się w latach 1942-1943, przez Józefa Grussa 
W/g Kazimierza Antoszewskiego to on w kwietmiu 
1944r. mianował K. Antoszewskiego komendantem 
inspektoratu Brodnica. W maju 1944r. miał krótko 
kwaterę w Kominkach, a potem w Kruszynach u 
T. Dulskiego. W VIII.1944r. w Brodnicy brał 
udział w spotkaniu z pułkownikiem (NN) z Warszawy 
razem z Aleksandrem Neumanem - przedstawicielem 
Grudziądza. Sprawa dotyczyła organizacji grupy, 
która miała iść na pomoc walczącej Warszawie.
Z uwagi na brak broni koncepcji tej nie przyjęto.

Zob. tom 23 - Stutthof, nr.174, St. Dzięgielewski 
K.Woj .
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i< o
Włocławek
AK ii.iyMCHYLIŃSKI J. (i.m.n.)

- w marcu 1941r. zaprzysięgał Ludwikę i Józefa 
Feliksa Stenclów, których poznał u Guzowskich. 
Ludwika Stencel była jego łączniczką w kontaktach 
z H. Grtltzmacherem i J. Grussem. Bywał w Falborzu.

Zob . tom 23 - Stutthof, nr.104, L. Stencel 
K . Woj .
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Chyliński (i.m.n.)

Obszar 44i
Zachodni
AK

- stykał się z nim kpt. Kazimierz Leski, szef 
sztabu. W październiku 1944r. rozmowy dotyczyły 
techniki działania, odtworzenia łączności 
(po aresztowaniach), orientacji co do stanu 
posiadania .

Zob. tom 23 - Stutthof, nr . 123, K. Leski 
K.Woj .
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List Rekina do Pwy z dnia 2o-ll-1978

Odnośnie Rybitwy,cokolwiek Janusz otrzymywał z terenu 
to wszystko zatrzymał Schulz.Wszystko powinno przyjść do 
mnie szefa sztabu,bo ja wszystko planowałem ,przygotowywałerr 
instrukcje i wytyczne.
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Chyliński Józef, ps. „Kamień”, „Piotr” , „Wicher” , ppłk. Szef Sztabu 
ZWZ-AK. Od 1940 roku komendant Okręgu AK Pomorze. Odznaczony 
Krzyżem Orderu Virtuti Militań IV klasy, trzykrotnie Krzyżem Walecz­
nych, Złotym i Srebrnym Krzyżem Zasługi z Mieczami, Krzyżem AK 
i in. Prawdopodobnie jako jedyny komendant nadał odznaczenia i stop­
nie wojskowe wszystkim, w liczbie 448, walczącym w Okręgu Pomorze 
AK.
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J .Chyliński Dane do historji AK.Ckr.Poisorze 10.1 *75 WIą I T i
19 Paulson Rd. U  x  \  a  l - L -M6M 2H2 i
Canada ^  Uv̂  Z ̂

Szanow** P a n i ,

List Pani •trzymała* w przeddzień aego wyjazdu d* Meksyk* i aa ktô ry 
zaraz odpisują..Serdeezaie dzięlcuje za życzenia świąteczne i noworoczne. 
Jest to dla inaie *iła niespodzianka że je3t kto3,kto ęowazaie zabiera si<f 
do pisania historji WSK AK.Okręgu Po*orze.Gczywisfcie że ja będę starął 
sie poafe Pani we wszystki* es jest związane ze służbą,praca i^walka Wojs­
kowej Służby Kobiet na Okręgu Po*orski*łAk. i w w 4Polsce<,J 
P8 powrocie z Eeksyka tj» około 20 K^ijtiia beda *oglr da«' Pani a)®rg.
WSK AK.na okręg Po*orski,b) opis ogolny działalności W£K#
‘.msze tu zaznaczye z'e WSK dała ogro*ny wkład pracy i^tsiagneła b.dobre 
wyniki w pracy konspiracyjne j .Trzeba tu t>odkreslie ze??ctere były aresz­
towane przez G-po i osadzone w wlezieniach czy oboźaeli konc.trzy*ały sie 
b .dzielnie ,dotrzy*ały przysięgi i tajanisy wojskowej.
Jeste* w posiadaniu książki ̂ oCiechanowskiego,łRuch Oporu na Po*orzu Gd." 
Jest w niej b,duż» błedow i pisana raezje/propagandowo i u*iejsza wi&ład 
i walkę Ak.3rak za3adniezo właściwej historji i oparta na pewnej grapie 
ludzi i archiwach TJb i zaznaniach aresztowanych kto're były przeważnie 
inne niz rzeczywiste??*
Krytykę tej ksażki pisze Mgr«M.Wozniak~61~727 Poznan,ul»Inzynierska 1B*6 
z który* jeste* w stały* kontakcie.Pr#sze sie zwrócić do Nieg* i powołać 
sie na. **ie.Sadze z*e będzie «ósrł daa Pani nazwiska i adresy b.Człokin
WSŹ AK.
Leon Tojza-"Kilinski”-60-366 Paznan ,ul .szamotulska 16 * 4#,bedzie aógi ? 
Far i b. dużo pode.Już pisałe* do Mego o Pani- 

< Sztauferowa była dla na3 niepewna-podejrzana-karierowiez,3ekratarka 
"Słowik owskie ?o łłkt ory był na usłuCach G-po i na * o ey, wyroku 7*33 .zlikwi- 
dowanyVSzaufograła przedawszyetki* a*bicja osabist^zadna władzy* 

j  H.Stabrowska w  KG.AK« wybitna,zginała jako bochaterkai 
Podaje czesc nazwisk byłych AK-czin: q
W, To j za ,E« Polska ,Z<;Bartl owa ,KlęBart Iowa -Gdynia ,i?r .Sen daszek ,'A .Jagielska 
A*«Dulska-Wowicka "Iskra Poznan.B.Dulska Faznan>C.Ciesielaka-61-579 
Poz*an ,ul Prze*ysława 23aM9,T,Ruxowną-Gdyr»ia,Z.Easzowna ,L«Szteaclowa7 
PlotkaSt o,HoSzewczykowa-03-4 75 Waeszawa,ul*B.Brechta 17a»43,H*Sadowska 
Warszawa-Brsdno,ulChodeeka 15 *64,
Podaje tak jak ^arieta*-. ,pseud»ni.ay po sprawdzeniu uzupełnio.Resztę. sazwi. 
odszuka* w f oIk arefeiwu* po powrocie z Meksyka.W *i^dzy czasie uaze sie 
Pani przydać ten spis i wykorzystać" przy nawiązywaniu Kantiktow.Proszą'’ 
sic. powalać na *nie.Awanse i odznaczania uzupełnia*

Przesyła* chociaż spożniane nie *jjiaj serdeczne zyezenia nowo­
roczne i żyeze Pani b. pomyślnych wyniłciw w ̂ oracy i pisaniu historji 
WSK.AK.dla upa*iętnienia tych wszystkich którzy walczyli i ginęli w /al­
ce z okupanta* o wołuo^ć naszej Poł3Ki«

4e wyrazy szacunku i poważania
f  /  r/ 7  f

s - i  a a
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. ( j h y«C|hyliBakl 
19 Paulsoa Rdo 
Toionto K6K 2H2 
Cai da

Dnia 15 iiaja 1976,

Dotyczy historji AK< 
WSI.«Okr * P«n *r z a *

s

Szanowna 1 Droga Panio

so

z y

p#

W ^ o c i ł e * końce* kwietnia z Mejcsyka gizie brała* kipiele 
*ój cieźki aafcfcetyz* »Po powrooiefjak zwykle/ zastaje* 

spraw biezaoych i ter*iaowy«h ktrfre nalazało zaraz
na
duio
b°ia.1ety r*zne*i sprawa*! (naprawy-dodatkowe urządzenia prześiwpozarowe-

siarczane 
stody poczty i 
załs twić »j93tea

itiffjNie umiej 
ri H m dis Pan! 
no$ci 1 8  ̂ aaiw

korzysta* z każdej wolnej chwili dla sko*ple 
do historji WSK.AK.Poaorze oZda je sobie spraw# 
poszukiwaniu *at«historyczaego i odszukaaiu 

i zWdełePo zakończeniu wojny Polsca przechodziła ̂ kresj 
naitepowaly rożne z*ia»y na skutek togo boduzo *at«i zrodeł 
zostało zaiszczonychoPozate* po 3# laljach duź# ludzi ubyło 

a sa rozproszeni po krają i eały* swiesiesWiek i cieźkie

owania mater- 
jakie t*rud- 

^łasciwych o- 
których 

histerycznych 
Ci oo jeszcz 

przejścia spo
wodowały rożne choaoby i utrata ?a*i««l*Ja spotyka* tu aa eiiigracji roż­
ny ih ludzi którzy byli w AK lab przyszywają sie do przynalei

sprawdzeniu Ci ostatni 
nołści do szeregów AK.

nie *og(| dać dokładnych danych o

Jednak przy uporay* i  c i e r p l i w e *  poszukiwaniu » a t  . n a t r a f i a  
we osoby i  ćrVdła z k tórych  *oźaa k o r z y s t a ć  n ie  * n i e j  należ; '

.a łą c z e n iu  p rzesyca*  Pani * a t * r j a ł  h i s t« d o  w yk orzystan ia  
Poraje  nazwizka i p s o k o b ie t  k t ó r e  pa*iet%* i  odszukała* w dokusentach  

Sobocińska "Ryska"~§5-44f  Wesoła k/War . u l  « S ta fz y a s k ie g o
oasp .A laa

k o

osze4

P a p  
k oCz 
w a
cz j r
* yCo
r z y  
abfr  
z e  
Czhr 
Dryjrałowa«-

z n $ j d ;

dzie Pani ta* 
e Pani spis 
jakiekolwi ek

/  rwykorzystać *it .który przesiała* Mgr ..Wozniakowi 
b*̂ uz'o nazwisk kobiet z W3K<> /

Sadowski posiada kopje wykazu odznaczen *v 
jied WSK z Okr.Pomorze. ,
korzysta Pani ze zrodeł "k+ore Pani pudała*?Jesfli *a Pan . 

bpliwosci czy wyjaśnienia zawsze słuz^ Pani pauoca^aega b;rc niescisłośc/ 
poprawki oproszę o poinfo eiLOwanie omie o stanie £ani prapy«Czy nie było 

wskazany* aby* migi całość przejrzał przed padanie* do d 
do lista z gridnia 1975-bedac w keksyku spotkane* *oAeh 
sie wybierali na wakacje do* Połałi i Rosj i oProsiła* ich 
wstąpili do Pani oWidziała* ich-Carow-w ty* r»ku w Keksy 
niezastali Pani„

archi w u* .M 
K*dtka WSK Alua .-Sobocińska-Wars!i Slawoaira-Kier..laczn
adres zna "RYSKa"

m /  ł  ■oźe *i Pani przysiąc odpis działalności Srus38 napisank przez red.

nosoi Ak* 
ck przynależą

n ie  na w łasc i*  
sprawdzano 

w Paai p r a c y < 
a e -
l l

:uku

tui
cioł kto- 
w S^otac 

posiedzieli

Do Polski' chwilowo sie niewybiera*«Roźne sprawy niepozwalajja *i aawyjazd 
do Kraju,jest to całkowicie, nie zalezne ole *nie.
'2ycz^ jaknajleprzych wyników ar Pani prao t

S 7

serdoczpe pozdrowienia

"Kasii/n-Wicher-Rekin
1

/
Ps.Proszę o potwierdzenie niniejszego łiatu.*2 S  HAROLD R. WATSON

' ' ARCHITECT
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Droga i Szanowna Pani,

Otrzymane* z Polski dwa listy Pani i maszynopis Drygałowejsza 
które Pani dziękuje.Rola®ja Brygałowej dotyczy wyłącznie Grussa a za- 
wa*ere ogólne dane o terenie sa niedokładne i niea^cisle« f
Ja bardzo często TByye* poza Torontem ale w najbłizszej przyszlosci nie 
rai. wy jazdow *wieo kede *żgl poświeci® wiece j czasu na korepoadenoje *
Ma* okazje terał dac tani pewne wyjaśnienia i informacje których w lis 
cie do Polski pisać nie mogeo ,
TnT ostatni* czasie wysłała* listę* polecone® do Głównego Biura Histo­
rycznego i Zarządu Głow*ego AK do Londynu materiał historyczny AKoOkr» 
Po*orza oraz listy odznaczonych a proOa wysunie zaświadczeń dla odzaa 
czonych V ?Kci* Polski według podanych adresow9Zwi&zane z ty* koszta ja 
pokrywa* o Jak Pani wiadomo zaświadczenie takie jest? podstawę uzyskania 
wiekjfzej eaeryttrty ̂ Dotychczas nie otrzy*a3^e* żadnej odpowiedzi o 
Co do przrzutrfw Gdynia-Szwacjas8pe"A*drzajn rozpocza2T*ontowanie osi 
na SzwecjeoKastepnie "MIchałw-Gryc*acher organizował przerzuty i xl%2r 
kontakty aa Kpt<>statkow Szwtfi^icn0Była to oddzielną kosorka krpt» 
"Viking" w której były przewaznie kokiety„-"Mewa"D?ala"^Gondola"e"Rafia 
nazwisk nie pa*ieta*„wie* ze pochodziły z Gdyni„Pucka*Wejherowa,Gdańska 
Była to komorka głęboko zakonspirowana „dojście odg.orae»
Na początku 1944 przewidywało* okapasje Polski przez Rosje i w związku 
z tym przestawiło* bbaspiracją, na okupacje Rlsyjsk^oPo wejściu ar*ji 
czerwonej na tereny Po*orza umieszczaliśmy naszych ludzi i obsadzaliśmy 
według zgory przygotowaego planu na poszczególnych urz^dach:*ilicjitpo 
licji.gminy,starostwa /województwa„kolaJ„uoczty itd<, ,
Dzia-T rolnictwa Okręgu przygotował" ot3aie peszczególnych raajatkow <fpu8z. 
czoaych i poniemiecirich w celu zabezpieczenia zbioro"w(mjigazynJw9inwenta 
rza żywegoo*ateriału i maszyn rolniczych oraz zabudowańrAkcja ta była p 
przeprowadzona w 75$ i uratowano w 70$ *ają£ki i gospodarstwa®Jedynie 
majątki zajęte przez armie czerwonawe iala sie uratować ponieważ celo­
wo niszczono i palono*.- f 
Uleliśmy wszedzie wtyczki przez co dało sie uratować' botuzo naszyeh 
ludzi od aresztowania i likwidac ji .Okres styczeń 1945-1950 był okresem 
likwidacji AK«przez EKWD i UBoKazdy starał sie zabezpieczyć przed aresz 
towaniem„pozbywać sie cennego materiału historycznego(palii)i^przersuca 
sie na inny teren i ni^£ nie chciał sie przyznać do przynależności do 
AE o Straciliśmy najcenniejszy ma ar lał* historyczny.
WIB dobrze zorganizowany został przez BKTD i U3°stepniewe likwidowany 
Kpt Kiedzianowski który po aresztowaniu przeszedł całkowicie ̂ na aluźbe 
UBoi pilnie pomagałT przy likwidacji naszych azerego^Rownieąź szef lac~ 
Konsp«ob3zaru inzePiaaecki ps o"Szcze3ny"pracowal dla UKWD i UB.przeka- 
zywal i dekoaspirowal zola»AK*Przyprowadź ił UKTO na Pkt "Stanisława w 3 
Bydgo szezy"szef II okręgu- i tu został- aresztowany.Jestem w posiadaniu 
dokumentow e oświadczenie GrussaoW 194 9 r Piasecki znal&giir sie w Ludwig 
burg w M.e*czech zachęskad wyemigrował do Kanady*Po jego z delionspiro- 
wania przezmnie znikł cPod̂ obao jast w USA p Rzek o* o byJL> prses Londyn z. w®- 
ryfikowany??s-Miedzianowski jak i Piasecki majona sumieniu likwidacje 
dziesiątki AK-cow przez^ NOD,Podaje tu jaskrawe momenty z tego właśnie 
okresu „a jest ich b oduz*o-ktofe spowodowały atraty dowodów naszej prac1’
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- 2 -  ,  
kasjiracyjnej i walki z akapantea hitlarawskia ,ktare naleźaleky uaies- 
cle" w histarji AK*Okręgu Paaarzeo 

Okres 1945-5® apawadewał ealJcawite zafaaaawaaie zbieranie aateriaiu i 
dawedew dc histarji AZcOkre*a fratrze.o Ja kyłTaa w słupnia 1945 aras^awa 
»y przez BKXD i UBoW BydgaszszyBskazaBy i pa pierwszysk wykeraekfZfal- 
szawaayeh1 f )aa aacy aaaestji zasta-JTeji zwalaiaay z ta za bylaa da likwi 
dacji-eiche j oPrzrzaciłTsa sl^ da 3zweeji i w 195#r wyeaigr awał&a da K&- 
nadyoStaralrea si^ nawiazywae kaatakty z kczalaeAk i dzisiaj aege du-«e 
spraw zaiktwi^ jak weryfikaeje„adzaatzenia i zaieranię satoiisto 
Pasi Janisa Dulska z daaa Gadaaska„aatka Basi i Aaay Nawlekaj sky2ra k* 
adwazaa i afiarnŝ  i praoawała z wialkia zapa2fea w kaaspirae jl ?3yłra 
wzaraa-^atki palki oCalry daa kyl addaay dla praey kenspiraoyjaej z hak~ 
aia, Gadeasks^9$ „Dulski*„Basia 1 Aaaa aa azalaoSaa ich kyl zaazyfrawaay 
"fclaliay^ialiaewsey” i tya wiedział tyłka wStaaislawnszef II akrgu i 
szaf £aoza keasp akregu "Miska*'*
Tadeusz Dulski 8pe a»eaztawaniu Stenola kyl szefea ralaietwa Okręgu? 
Zestal aresztawaay przez BJLKD pa wejs^eia araji Czerwaaej da Brodnicyę
i siad pa aiazagiEaleNia aag/faa #a|adu pewadu Jega aresztewania-przy­
puszcza* ze aia^jafiegas wraga kaat&aista s1

Jesteii k.ciekawy ca Pani zastapś, w Laadyaie?
Czy natrafiła Paul aa dakuneaty ktare Psuai szuka 

<. a kardza ehe^tnie slu?,£ Pani cauaoa^ i oakalwiek jest niejasnege w aiare 
aaich aaźliwasei pastaraa sie dae PSuai wyjaŝ aieaisao
2yeze Paul dakrych wyai^ew w praay i asią^niecia jak--na jwi ̂ «e j 3eislyc<-
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J . C h y l i ń s k i  2 .1 1 .7 7
19 P a u l s o n  Rd.
Tofconto M6M 2H2

Dane do h i s t . A K .
Ckreg Pomorze

Szanowna i  Droga P a n i /

S e r d e c z n i e  d z i ę k u j e  P a n i  za l i s t  i  wiadomości  k t ó r e  j a k  P a n i  
wiadomo mnie zawsza bardzo i n t e r e s u  j ą .  Wi 3m i  zd«ija s o b i e  sprawę ze  p r a  
ca  Pan i  j e s t  olbrzymiem i  t rudnem p r z e d s i e w z ie c i e m  s z c z e g ó l n i e  j e ś l i  
c h o d ź i /^ z b ie r a n i e  m a t e r i a ł u  i  p i s a n i e  h i s t ó r j i ^ w  t e j  s y t u a c j i . O k r e s  bez 
p o r e d n i o  po w o jn ie  był  d l a  naa i  d l a  h i s t o r y k a  bardzo  n i e p r z y c h y l n y  na 

I s k u t e k  wędrówki i  p r z e s i e d l a n i e  l u d z i , e m i g r a c j i , i z o l a c j i  i  u b y t k u . ^
I § a rd z o  duzo dokumentow z o s t a ł o  z n i s z c z o n y c h  a o k re s  30 l a t  od zakończę  

n i a  w o j n y j e s t  d l a  h i s t o r y k a  bardzo  u t r u d n i o n y  i  z b i e r a n i e  dokumentow 
m a t e r i a ł u  i  o d sz u k a n ie  l u d z i  k t ó r z y  b r a l i  czynny u d z i a ł  w s z e r e g a c h  AK 
a ktojrych spowodu wieku c z ę s t o ' 7z a i f o d z i . J a  mam t e  same t r u d n o ś c i  w d o d a t ­
ku j e s t e m  poza Krajem i  n*4 maść m ożnośc i  o d s z u k a n ia  l u d z i  i  dokumentow 
k t ó r e  na^pewno sa  g d z i e ś  z a m e l i n o w a n e . J e ś l i  j a  n a t r a f i ę  na j a k i e k o l w i e k  
z ro 'd ła  czy l u d z i  z AK.Pomorze p r z e k a z e  P a n i  i c h  a d r e s y ,  

lr Sprawa B łk .B u d k o w s k ie g o - o s o b i s c i e  go n i e  znam i  n i e  sp o ty k a łe m  s i e  w p ra  
cy ko n sp  .Według tyc„h r e l a c j i  k t ó r e  o trzym ałem  je3 tem  p rz e k o n a n y  ze Bo 
u t r u d n i a  w e r y f i k a c y j n a  i  p i s a n i e  h i s t o r j i  AK.Pomorze.Kie siem d la c z e g o  
j e s t  up rzed zo n y  i  wrogo n a s t a w io n y  do Okrego Pomorze«Hie n a l e ż y  k o r z y ­
s t a ć  z j e g o  i n f o r m a c j i .
W opracowaniu  d z ie jó w  "Zagrody"  może duzo ponoć P a n i  b y ły  s z e f  p e r s o n a l  
ny a p ó ź n i e j  I I  s z e f  s z t a b u  Komendy Głównej A K .P łk .A oSanojca  P lacH en k la  
6 m IG 01-576 W arszaw a .P ro sz ę  s i ę  powołać na " K a m ie n ia " .
P o d a je  Pani  u z u p e ł n i e n i a  - d a n e - o s ó b  wymienione w o s t a t n i m  l i ś c i e ;  

y  A.Gadomska "Wanda" archiwum s z t a b u  , n i e  z y j e , b a b k a  B a rb a ry  i  Anny 
D u ls k ie j -H o w ic k a  z P o z n a n ia .  

v K ra jew ska  K a z . " H a l i n a "  do s p e c . z l e c o s z e f a  s z t a b u  i  ł a c z . d o  KG«.
^ b ł d z i e l n a  i  o f ia r n a ,o d z n „ K r z y z e m  W a le c z n y c h .03-973 Warsaawa u l  B r u k s e l  

ska  26 m 9.
.YKarszewska H"Wanda" Obw.Lipno 

S ta w iń sk a  K az ."W eron ika"w yw .i  l e $ .  d l a  s z t a b u  okręgu na t e r e n i e  Warszavvj 
w c z a s i e  o k u p a c j i  zam.na  A l e j a c h  J e r o z o l i m s k i c h  r ś s a  v i s  dworca głównego 
odznaczona  Krzyżem W alecznych .  M e  ż y j e .  

v/Kicman Z O f"W ąnda"kanc .sze fa  s z t a f tu - g o s p o d a r s tw o  pod D o b rz y n ie  n Drwęca 
n i e  mam wiadomości od w e j ś c i a  AC.na Pomorze,  

y .^M arc inkow ska  M aria  " H a g a -K az ia" s iaczno sz tabu  . S i o s t r a  K . B a r t e l . M i e  ż y j e .  
yRaszówna Z ."Myszka"  B i?  i n s p . B y d g o s z c z .
^ K u k l iń s k a  H ."A la"  I n s p .B y d g o s z c z  - k u r i e r k a . I n f . " E w a ” J .
✓ P lo tk a  S . " J a n k a "  BiP Okręgu można odszukać  p r z e z  Kuxówne lu b  K . B a r t e l  

z Gdyni .
vZiel  i r iska  W. "Jan i n a  " K u r i e r k a  Włocławek-Kutn o .

'P a w l ik o w s k a  M«"Mewa"-Gdynia.
Tyle  co d z i s i a j  pam ią tam .P rzy p uszczam  ze "Swa" może dac  duzo i n f o r m a c j i  
ponieważ b y ł a  k u r i e r k a  s z t a b u  okręgu i  p o r u s z a ł a  s i e  po całym t e r e n i e .
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/ rSęde m i a ł  okazją przesiać Pari relacje "Drygaiowe j" przez kogoś 
który wraca do Polski i  kWry był w AK.Ckr.Pomorze.
Osoba ta bedzie bardzo pomocna >v zbieraniu mat.histoi przekaze Pani 
osobiscie moje wyjaśnienia i naświetlenia na te sprawy.
W ostatnich dniach otrzymałeś; od P*Mrozinskiego opracowaną historję 
Szarych Szeregów Okr.Pomorze.Jego adres:Bydgoski Zakład Optyczny 
Byds-oszcz I Aleja 1 Maja 11 Tel.2-19-51,
Sadz^,ze bedzie mógł dać Pani matodo Pani pracy.

 ̂ Nie pamiętam czy podałem Pani adres Inz.Kpt.AK*J«Wielkopolan- 
12-611 Warszawa ul .Krasickiego 45 A .
Zbiera i kompletuje mat.do historji AK.Pomorze.
Zarys dyspozycji jest b a rd z o  doDrze ujęty i opracowanie historji 
na podstawie tego bedzie dobre.

_ / * ✓Zycze Pani jaknajpomyslniętfzych wyniiow n Pani pracy i osiągnięcia
wydania historji "Zagrody" i WSK.Okregu Pomorze®
Od 15 stycznia do końca kwietnia będę na kuracji w Meksyku*

/ K y v% o A
f * '—: <L

-— A
X o  Y r
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Dnia 15.9.1981

Droga Pani Elżbieto,
r-

Dawno nie miałem od Pani wiadomości.
Posadzam ze na skutek strajku pocztowcow który trwał 
przeszło dwa miesiące duzo poczty zginęło.Pozatem 
stwierdzono sabotarz-w Montrealu spaliło sie pare sam< 
chodow ciężarowych z poczta a tu w Toronto ,po.czta byli 
porozrzucana po rożnych smietnikach-przowaznio ra­
chunki.Na skutek strajku było duzo strat,zamieszania 
i bałaganu.Jeszczo teraz sa duze zaległości.Ja dopier< 
terag otrzymuje listy opoznione z Europy 1 Polski.
W TK otrzymuje regularnie-korzysta cale grono moich 
znaJomych.DziekuJe Jesaaze raz za pisma.
W tych dniach otrzymałem od Płk. HKORTUMfcrt-DzleJo
V nowsze-3-0Na pewno Pani to ma.
Hie wiem co Pani otrzymała z mego materiału historzycs 
nego ktprjgo było sporo.Podałem Pani personalna obsa­
dę Komendy 0kreguo-Czy otrzymała Pani wyjaśnienia od­
nośnie Pplk.Palubickiego ** Janusza"-?- 
Czy skorzystała Pani 2 Sadowskiego który mieszka 
w WarszawiefCzy Tojzowa skontaktowała sie z Pania?
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M im
Czy korzysta Pani z zrodel Dr.Chrzanówskigo? 
Proszę mnie z orientować jak dalece posunęła s 
sie praca Pani,
Ja na ogol czuje sie niezłe.Jak zwykle jestem 
bardzo zajęty może to dobrze w mojej samotnoś­
ci.
. I c  ? on :o : . s x  ; r - : i

Kończąc przesyłem bardzo ser# jznłe
i-.- /- t r o  <*• '/./.p. j** :?• ^ ;"•« '*7 r •■2*

pozdrowienia
O -IS 3

r v
> . ? i ' ~  s

P„S.Z napieclem siedzimy wydarzenia w Kraju.
Staramy Wam pomoc przez nasza Polonie która 
wysyła Wam zywnosc.Fzad Kanadyjski i- USA 

. stara sie Wam pomoc Jednak wasz *sasiad 
bardzo przeszkadza.

- 7--T o. O* 3.- :v2 v:o
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D n i a  7 . 1 2 . 1 9 8 2  t y l ł
r , . . r .  ' ■;. . . •' '5 *

I "  "  -r “

YLfrję>

0 .-A J oś X ̂ - .!<"> ■ rDroga Pani Elżbieto,,, . i. - r •_< ' '2 i ' - r° - - ■
- .r .r v b o -r - i c . : " b f  Bnl:rin< I l .u-- • o ‘ r "Serdecznie dziękuję za przesiane zyczenia i wiadomości które_ •, I ly  I lo x x - * - *

dzisiaj otrzymalem0Poniewaz zalezy ml zê by pani ten list otrzy-
t r, ,̂TO X • T I !  Itr '"I r ,r n •mala wiec przesyłam Pani czesc wiadomości<Jle&zte wyśle bezposre-

. . r ’’ - • O ' ' O "-O ' r O 0  “  * '  ~
/ j/’ dnlo do Torunia i do '*EwyM-

<j5> -.i- - ‘ 1 -
V-' ą> W zalaczeniu przesyłam fotograf je Kpt. Sadowskiego ,,Zagonczyk"-5 ^  - or0 ' • o- ;r - '■ ■ ’1- ■■■ '■ °r* x

Kmdt.Ob.Lipno z prozba o załatwienie odrecznę legitymacji odzna*=
czenia orderem VM Vkl/^ i zabranie i przekazanierJemu-J.S.

■ : - r  J!Cf«5o28 ' : " <">r<nr> ~
03«427 Warszawa ul.Stalowa 4 Zalad Elektrom.Jemu bardzo zalezy

. ,. s. . t o  r̂ O nI " O .1 r o ' -L — *

na legitymacj z Londynu.Jest bardzo czynny w zbieraniu mat.hist.
*

AK Pomorze. , , ... o
1 •- n 1 1 - r O ' ' -. - rr O - • ■— • -— — ------- ----------

Dnia 25.5*1976 wysiałem listem poleczonym do “Zarzad Główny Byłych_  ̂ ..o' ' r - 1 •
ZolnierzyfA K 240 King St«.;London 6 . , n o

r _ir..., « Gf- --r i ' * - *

1) mat hist.AK Okręg Pomorze« r„ . , (1 „  ̂ _° ■ -rj _t' • 'x r>oiv ■ n o • j-
- o  ■ r. , o -

2) wykaz osob odznaczonych do wer£fikacJi-nie otrzymałem potwierdź
r \  - „ r \ '  i  1 x !u

Proszę o skontaktowanie sie z Dr.\Joznlakiem-6ł-7£7 Poznan ul.Inzy
- ' „ o A i i  o 1 * 0nierska IB m 6-te1.22-26-08„Zbiera i opracowuje hist.AK Okręg. ,, j , • to •: T  . ■ 'n ’r v '

' ̂ .Pomorze i współpracuje z Dr.Chrzanowskim ul.Gruwaldzka^67/7 Sopot
r \  . ■' . O i  ' 0 * •który przygotowuje wydanie hlstorji AK.Okręg Pomorze.-.In '■ Ir: o - - - .

W pazdzieriku była w Toronto Pani Ewa Korczyńska z wizytKu kuzyna
o Ti przywiozła mi od Dr .Wozniaka mat.hist.do przejrzenia i, poprawek. 
Duzo spraw wyjaśniłem na miejscu reszte przesłałem Jej do Detroit

. i r - ** - Aj- r : '[  O /•: -L f! - u«  . ' O  x .do Jej brata skad wracała 8 listopada^ do poznania.Zna Pania z cza-
ł o

SOW okupacji.  ̂ a t. . ■-„ >£ r f o  ' o1'. ■ o■ o i-i- 1 ' - • A•
' x T X n ‘ ■ ■ ̂ i
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-3 Pkt.Konsp.szefa sztabu Okregu-kancelar ja~byl/?' u PP.Dulskich ^  1 

w Kruszynach "Maliny'* pod Brodnica od poie 1941 do 1945*Dostęp 
miał tylko ,ł3tanislaw'łszef II okręgu i kurierka "Ewa"-szefa szta­
bu.Cala rodzina^Dulskich była oddana 6 czynna w pracy konsp.
Por0 Miar .Tadeusz Dulski"Dolega"pelnil funksje szefa I a po arestow 
waniu Stencla objal jego funkcje szefa rolnictw i zaopatrzenia

o Okreguf do 1945.Dokonały organizator odznaczony "krzyzem Walecznycl
• '' o i  X n- Oi Zrebrnym Krzyzem Zasługi z Mleczarnio-

f ' * o *'■* O
- 1 Anna Dulska "iskra" prowadziła achiwum-odznaczona Krzyzem Waleczk 

nych-b.odważna-. H t c/c -4U.e £  —

Barbara Dulska "Danka"rejonowa kurierka szefa sztabu okręgu-̂v _ ^
n i l  O i . -♦bardzo'odwaznaao b.dużej inicjatywie odznaczona 

Krzyzem Walecznych,,
&  Por rez.Zdzisław Klcman "Rola""-£ominski" z rozkazu Kmdt.Okręgu 

przyjął Volksdeuch4 1 byl Bauerfuhrer na rejo^Dobrzyń-szef wyw,
 ̂ o r ^gosp.Pkt konsp.szefa sztabu-kanc.'rKarmazyny"- 1941-45.

✓ — . O p J ‘ ° ' ~Kazia Hofmanowa "Ciocia"kurierka szefa sztabu na Reich -odznaczo-
. .. „ - n - o r t : x ? o o o ^  :na Srebrym Krzyzem Zasługi z Mieczami" 1940-1945.

V -•vl» - ; n - J o: O 0Zofja Bartlowa^Dobra^Pkt kohsp.sztabu Okręgu "Goebels"1940-45,
- ^  * Q «* » — -wybitnie zasluzona w pracy konsp.Odznaczona Krzyzem Walecznych,,

t . £ n ' •. ■ X
^  Schulfcz nie był Kmdt Podokregu PÓln.Podaje sie Jako szef szt^_u 

okregu.Wybitny intrygant-samozwanmiec«warohol.-
O- O' O-Je3łi zajdzie potrzeba wyjaśnienia i poprawek zawsze jestem do

u o .  n  idyspozycji.
Zycze Pani doskonałych wyników w p>acy historycznej AK. i osia-

r O. 3 r t o  •• r ”, * O
gniecla zamierzonego celu.

x f r ■' ’r "o •• o
Zycze Pani szczesliwego powrotu do Kraju i lacze serdeczne

pozdrowienia\/^
/ ' s e c . ' \c m u
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J .  C h y l i ń s k i  Dnis 1 0 .1 0  „1983 'IV
19 P a u l s o n  Rd.
T o eo n to ,  MóM 2H2

Dotyczy h i s t o r i i

jd J a /* ^Orogi panie Doktorze,-- M  ^  ,
/ t / J  if' r- ^ ^ w - ]

S e r d e c z n i e  d z i ę k u j ę  za o s t a t n i  l i s t ( 2 7 <(8 . )  i  zarazem  p r z e p r a s z a m  

ze d o p i e r o  t e r a z  o d p i s u j e  .Byłem d l u z s z y  c z a s  poza T oron to  i  po powroe*
i

c i e  z a s t a ł e m  s t o s y " p o c z t y  i  P a n i k i  l i s t .

Od D r .C h rzan o w sk ieg o  d o s t a ł e m  l i s t  w k tórym p r o s i  o o w y j a ś n i e n i a  zwia. 

zane z h i s t o r j a  i  Jego  p r a c a . N a  pewno Pan b e d z i e  mogl dac  Jemu duzo 

wskazówek i  w y tycznych  i  u z u p e ł n i ć  wiadom ości  i  w y j a ś n i ć  duzo sp raw .  

Bardzo mi zalezyjkby h i s t o r j a  b y ł a  p r z e d s t a w i o n a  na ź r ó d ł a c h  p r a w d z i ­

wych i  r z e c z y w i s t y c h . J e s t e m  p rz e k o n a n y  ze P a n ,P a n i e  B o k to rz e  d o lo z y  

w s z e lk i c h  s t a r a ń  aby h i s t o r j a  AK.Okręgu Pomorze b y ł a  P rawdziw a.

Od Ewy dostałem o d p i s  p ism a  w y s l a r e  do Tana w sp ra w ie  ^gonu sp ."M ichał?

I j a  podałem Panu w t e j  sp ra w ie  j a k  z g i n a ł  * M ic h a l* -

Z w ro c i l  s i e  do mnie M g r ,W ,F r a n c u z ia k - n i e  znam-z p r o z b a  o u m ie s z c z e n i e  

^  ęjv-—w i e r s z a  P 0Vezykownej w t u t e j s z e j  p r a s i e  i  wspomienia  o s p .P p l k . B c z g u  

' 'G i l ' '  z u p e ł n i e  mi n i e  z n a n y .K to  On-Tacy l u d z i e  z a jm u ja  mi moj cenny 

 ̂ c z a s  t a k i e m i  b la c h e m i  sp r a w a m i . J e s t e m  doprawdy b a rd z o  z a j e t y - s p r a w y

b i e ż ą c e , t e r m in o w e , g o s p o d a r c z e - j e s t e m  sam i  w szy s tk o  j e s t  na m o je j  g l o  

w ie —zajmuja. sp o ro  i  g r o s  c z a s u , r e s z t e  d n ia  p o z o s t a j e  na  z a ł a t w i e n i e  

k o r o s p o n d e n c j i  w k / o r e j  mam z a l e g ł o ś c i . Dla s i e b i e  mam b a rd z o  mało-  

g a z e t e  czytam n i e  omal w nocy a w iadom ości  na  t e l e v > i z j i  ogladam o 

p o ln o c y .C z a s  u c i e k a  n i e s a m o w i c i e , l i c z ę  t y l k o  m i e s i ą c e . -  

Bardzo s i e  zm artw iłem  s tanem  z d ro w ia  P ł k „Sano jcy .O  w s z e l k i c h  zmianach 

p r o s z ę  mnie pow iadom ić0
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Zamówiłem d l a  Pana n a l e p k i  i  j a k  otrzymam t o  p r z e s l e . p r z y  zamó­

w ie n iu  poinformowano mnie ze musze c z e k ać  dwa m i e s i ą c e  zanim 

otrzymam n a l e p k i .

C iesze  s i e  ze r ó a ż i n a  Pańska  j e s t  p r z y  zd row iu  i  m lo d z i e r z  

z a j ę t a .

Ja  na o g o l  c z u je  s i e  dolarze t y l k o  reumatyzm i  a r d r e t y z  d o k u o ^ .

Zalaczam b a rd z o  serdeczi>ę z d r o w ie n i a  d l a  Pana 

i  c a l e  1 r o d z i n y

X' t o : 
I

r ■ on 
j r  i o  o h  ■

■no r

f>

•to

n n r5T ob s n ś Z a r - f  3 r ra l ' -  a t -  ' o n o l i , t a o O  -rw^ fi

: ; 3f, j.t . \  .7 irr ■ . : /  • o :■’* i

o o- O' ■ l i r o

• .

o <ó'

f:
•• l

- r '■ r • 'u  i  1 .. i.. I I -
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■ s  r o

i: ul gj . ' ■ X X
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J.Chylinski Dnia 1.11.1984 y , /  , ■-
19 Paulson Rd. ////}rTToront*,M6M 2H2 yV
—   ------- ----------------------------------------------------------------------------------------------- -o W
Dane do hist.AK. g/vWeryfikacje. * .

\ qv>Droga Pani Elżbieto, ^  ^

y  ^

W zalaczeniu przesyłam zaswiać«z«nifc « jirŁyiialezaołti £o
, i c 3 ono ■ r:>i o o h  o*Tcr f  ̂■ ~ fo y *-* 'i 

hK "kre^u Ponorfc* dla 'Juy Ja,ji*ł*fc.i6j i dla Bronisławy Jagielskiej dla
weryfikacji.
Dla ułatwienia w uzyskaniu Karty Kombatanckiej mogę dac Pani upoważnie­
nie do wystawienia zaświadczenia o przynależności do AK.Okregu Pomorze 
dla czlonkin WSK.Warunkl tak sie zlozyly ze nie mogę osoblscie pomoc 
wszystkim tym ktorjp naleza sie prawa weryfikacji 1 przynaleznesc do 
Kobatantow.Jednak zawsze chętnie pomogę tym którzy tego potrzebują.
Autor Ruch Oporu na pomorzu Gdańskim 1939*45 przygotowuje drugie wydanie 
poprawione i zbiera i kompletuje materiał do tego wydania.Ja mu daje 
cały material-kopje«z mego archiwum .Pros ze Jemu pomoc odnośnie W>SK AK 
Okręgu Pomorze.Mam nadzieje ze drugie wydanie bedzie oparte na prawdzlwy< 
źródłach i osobach które brały osobisty udział w tym ruchu Oporu.
Do Studium Pplski Podziemnej wysyłam kopje mego archiwum i Jestem w kon­
takcie z Pania Czarnocka.
PrzyJecie Papierza w Kanadzie było wspaniale,wiecej jak Królewskie. 
Wszystkie narodowości a Jest ich ekolo 55 i religje przyjmowały Papierza 
z wielkim entuzjazm a my Polacy byliśmy bardzo dumni.- 
Ja na ogol czuje sie dobrze tylko artretyzm ml dokucza.PlanuJe na zime 
wyjazd do Mexlka na kuracje-sa tam naturalne gorące zrodla które bardzo 
pomagaja na leczenia artretyzmu.-
Prosze pamiętać ze Jestem zawsze pomocny w wszystkich sprawach dotyczą­
cych historji AK Pomorze.
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■ n ■■ r r r a

■

Ja^ widzę ze Pani od czasu do czasu* łypnie ,łswierzegp i zdrowego j>o
wietrzą a to bardzo dobrze wpływa na zdrowie i samopoczucie

Załaczam bardzo serdeczne pozdrowienia
zyczliwy

o o ’ nr J_XT".r rr o r y ifPrzy okazji proszę o wiadomości.
I  : v  r r :

:n A-*-r-o--fcr- xizżr; 

:• o 'o , :.r

*Xr"':X

t= 'x 2 lR lO i  Rb v.'.rc- 3 I 0 U

. 1 r  r

i r —A -TTBii;

, o lonon I :rrrv q o -i' of:r-x r> ■: Ain 1 ’. i . o i i 
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Z r- i ifos:’i' n ’-r^ t ą ox ;o ;x--.
o i « 9 .
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J .Chylinski 
19 Paulson fid. 
Toronto M6M 2H2
Dotyczy historji AKo

Droga i Szacowna Pani,

Od dłuższego czasu nie Ma* od Pani żadnych wiado*o3ci. 
Ponieważ jeste® hardzo zainteresowany Pani pract̂ ffofcec teg* pro­
szę o pcinfor®owanie mnitw jaki® stanie i jakie postępy osiagne- 
ła Pani w zbieraniu Materiału do historji WSIUAi. Okręgu Po®orze. 
Otrzy®uje listy od *oich podwładnych którzy infoneuja *nie/ ze prze­
kazali Pani materiał potrzeliny do Pani pracy*.
Bydgoskie Towarzystwo Naukowe opraoowu je sl-Historje Bydgoszczy,
2-Bydgoski Słownik Biograficzny*
Dajê  i® ®ateriał do tej pracy.
Mozę Pani skorzysta z ich zrodłao Adres;Dr«aoj£abaciński 
85-102 Bydgoszczsul« Jezuicka 4.
Jeśli Pani czas pozwoli proszę o wiadoKosci.

-> Łącze wyrazy szacunku i serdecznie Panis*, pozdrawia-*'

/  /
J«. Chyl ins

20.a.1977

"Un
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Dnia 16.6.1979 'y

Szanowna Pan i

.z''"-

vV końcu k w i e t n i a  w róc i łem  z Ale^syjca i  n a g le  zaaifrowalem na 

z a b u r z e n i e  k r w i - 1 e u k e m je - i  l e k a r z e  s p e . u m i e ś c i ł i  mnie w s z p i t a l u  d l a  

wyrównania czerwonych c i a ł e k  krwi .W  czerwcu zw oln iono  mnie z s z p i t a l a  

z tym ze j e s te m  na l e c z e n i u  k l i n i c z n y m  i  pod s t a ł a  o b s e r w a c ja  ł e k . s p e c .  

Przeprowadzam s p e c i a l n a  k u r a c j e  pigulKowa k t ó r a  wyrównuje  b a la n s  k r w i .  

Czuje  s i e  ju z  z n a c z n i e  l e p i e j  i  powoli  p r z y c n o d z e  do s i e b i e .

Teraz  na odmianę moja zona j a s t  w s z p i t a l u  na s c h o r z e n i e  r d z e n i a  p a c i e r  

zowego i  p r z e c h o d z i  l e c z e n i e  i  roczne z a b i e g i . J a k  P a n i  w id z i  s y t u a c j a

# e s t  u mnie n ien a d zw y cz a jn a .k a m  n a d z i e j e  ze s i e  w s z y s tk o  u sp o k o i  i  be -
(j 1 f 

de mogl dac P a n i  w y j a ś n i e n i a  i  u z u p e ł n i e n i a  do P a n i  p r a c y .
« f

Czy k o r z y s t a  P a n i  z osob k t ó r e  a d r e s y  Pan i  p r z y s ł a ł e m  j a k  i  ro w n ie sz

p r z e s i a n a  Pan i  p r z e z  "Ewe"Ugwakowa z A n ? l j i .

J e s te m  ba rd zo  c iekawy j a k  wyglada  Pan i  p r a c a  i  j a k i e  sa  o s i a g n i e c i a .  

Zawsze j e s t e m  gotowy dac P a n i  w s z e l k i e  w y j a ś n i e n i a  i  u z u p e ł n i e n i a  p o ­

t r z e b n e  do sk om ple to w an ia  h i s t o r j i  s73K«0kr9gu Pomorze.
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Dnia 15.4. 196G

Szanowna i  Droga Pani  E l ż b i e t o ,

Dnia 3 1 .2*1960  z m a r ła  moja  żona po d ł u g i e j

i  c i e z k i e j  c h o r o b i e • 3 y ł a  w s z p i t a l u  od s t y c z n i a  

o rze w a zn ie  n ie p rz y to m n a  &- o s t a t n i  m i e s i ą c  pod 

t len em  *

S t r a c i ł e m  b a rd z o  d o b ra  z o n e ,v / ie r n a  i  madra  to w a ­

r z y s z k ę  i  oddana mi o so b ę .T ru d n o  mi s i e  w tym w i e ­

ku i  tu  na o b c z y z n ie  zr tym  p o g o d z i e , j e d n a k  n i e u ­

b ł a g a n e  prawo n a t u r y  zmusza mnie do p r z y j ę c i a  t e g o  

l o s u . T r z e b a  poddać s i e  w o l i  Bożej*

Okre pobytu  J e j  w s z p i t a l u  ba rd zo  mnie  w y c ze rp a ł  

s z c z e g ó l n i e  o s t a t n i e  d n i  J e j  k o n a n ia * W s z y s tk i e  s p r a  

wy zw iazane  z pogrzebem i  p og rzeb  był  d lam nie  b .  

c i e z k i  i  b* m eczący .

Obecnie s ta r a m  s i e  p r z y j ś ć  do row now ag i , wypoczac

i  u z t s ^ a c  s i ł y  do normalnego t r y b u  ż y c i a . J a k  t y l k o  

bede w s t a n i e  pracowac z a b i o r ę  s i e  do z a ł a t w i a n i a  

z a le g le ®  k o r o s p o n d e n c j i  i  p r z y s t ą p i ę  do k o m p le to ­

wania  m a t e r i a ł u  h i s t * d o  Pan i  p r a c y .
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D n i a l d . 7 . 1 ydG , I j\ O

. *  i f t y Ą  b"  * i lc^ ~  '*'**
« r . IQ* . - • ! ) /  C K l f a  -X j J O O

r i  - „ ■ -  ̂_ - i •: „ i  ' I ■ ;. u . i ' ' [c ” „ c o

• ic  c-onJc .. e r i  - i  I' o
- Jt ; ' . I . o o '• i  - « . o

Droga Pani  E l ż b i e t o ,  . r a • 0

i*  '  i  -. i  r - ' l  o

-   ̂ - - a ....... . r  . I n  I

Po moich  p r z e j ś c i a c h  zaczynaa  powoli  przjŁ&ncdz-ic -da.,,^isa.je»

V7 związku z zgonem m oj^ j  z o n y  z a ł a t w i a ł e m  b a rd zo  duzo spraw f o r ­

m alnych i  urzędowych * Teraz  z a ła tw iam  w y s l a o i e  prochow do 7 /a rsza -  

wy i  p r z y g o to w a n ie  z l o z e n i a  i c h  w g r o b l e  rodzinnym na Powazkach.

7 w rz eśn iu  w y jeżdża  z U.;>.-4<>sio~trzenica m o je j  s p .z o n y  do ,<arsza-> _\  ^  ^
wy i  na m ie j s c u  w szy s tk o  z ą ł a t w i .

Zaczynam o d r a b i a ć  z a l e e - lo s c i - k o r o s o o n d e n c  j e  a j e s t  teg:o s t o s y -
' ' -  '

aby cyc na b ie z a c y m .£ a z d a  wolna c h w i le  chee w y k o rz y s ta ć  d l a  o p r a ­

cowania  mat . h i s t  .AiL*Pomorze i  p r z e s i a n i e  Pani  i  Dr.Chrzanowskiemu 

w c e lu  w y k o r z y s t a n i a  d l a  7/aszej p r a c y .
\  ' V V >JrC S A ' \ . V • \ '

W p i e r w s z e j  k o l e j n o ś c i  chce dac odpow iedz i  i w y j a ś n i e n i a  na p y t a ­

n i a  k t ó r e  otrzymałem w p o p r z e d n ic h  ] i s t a c h . K a t e r i a l  ik tory  bBde 

p r z e s y ł a ł  do Dr«Ghrz«kopje  p r z e ś l e  ro w n ie s z  i  P a n i . J a k  t y l k o  bede 

m ia ł  cos gotowego t o  c h o c i a r z  czę śc iow o  oede Pani  p r z e s y ł a ł .

Lam j e s z c z e  p a re  'wyjazdów do U„3 . a* i  M o n t re a lu  .T e ra z  z a ł a t  wiam 

sprawy spadkowe i  czekam na icfc z a k o ń c z e ń ie .S p r a w y  b i e ż ą c e ,d o m  

oĄrod z a j m ^ a  mi ro w n ie s z  c z a ^ p J e s t e m  wiec j a k  z t e g o  p a n i  w idz i  

b a rd z o  z a j ę t y * -

2 P o l s k i , A n g l i , A f r y k i , Europy i  t e g o  k o n ty n e n tu  d o s ta łe m  bardzo  duzo 

l i s t ó w  w związku z zgonem m o je j  zony t a £  od p r z y j a c i o l , podw ładny jch
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^ 1# Dnia 24.11.1980
/  IDane do hist.

Pomorze

Droga Pani Elżbieto,

Dopiero teraz Jestem w stanie wysiać Pani czesc opracowanego 
materiału do Pani pracy*Gały materiał prześle Pani w paru listach aby 
w drodze niezaginelo i na pdwno Pani otrzymala.Zalaczam rowniesz czesc kop 
F -orginal otrzymał Dr „Chrzanowski.
Dopiero w końcu pazdziemika udało mi sie wysiać urne z prochami do Warsza­
wy gdzie zostały pochowane w grobie rodzinnym sp.zony.Tak długo trwały za­
łatwienia rożnych formalności i zezwolenia na wysianie urny,- 
Nie wiem czy Pani sie orjentuje w tutejszych warunkach i sposobie życia.

AJesle ma sie jakaś nieruchomosc i nie Je st̂ b,, bogaty^ to bardzo duzo spraw 
trzebayzalatwiao Jak np.drobne naprawy9utrzymanie w dobrym stanie domu, 
ogrodu itd.Duzo prac trzeba przed zima wykonczyc.Robotnik Jest nlesamo-

CŁ/wicie drogi i nle^gwarancJi dobrej pracy.Wszystkie czesci zapasowe można 
tu dostać co ułatwia reperacJe,Wszystko to pochłania bardzo duzo
czasu i zachodu.
Moi przyjaciele którzy maja dom na FJiorfê dzle zaprosili mnie na okres zimy 
do siebie.Bardzo mi to odpowiada ponieważ lekarze bardzo zaleczJa mi spe- 
dzfcaifce zimy w ciepłym klimacie.W połowie stycznia wyjadę na południe i 
sped^ tam do połowy kwietnia«Moze uda mi sie tam odrobić moje zaległości.
W wielkim napięciu siedzimy wydarzenia u Was.Martwi nas bardzo ze zbiory 
sie nie udalji i sa takie duze braki żywności.

Jestem ciekawy co slychac u Pani?Jak zdrowie i Jak sie Pani czuje? 
Zalaczam bardzo serdeczne pozdrowienia i zypze dOyDrycĥ  
wyników w Pani pracy SZGZerze życzliwy.
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Zal. A 9Bti lacie # 1.
WTK otrzymuje regularnie.
Proszę o podtwierdzenie każdego listu.
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Dnia 27.2.1981 l]j

Droga Pani Elżbieto,
"  -■ ) j_  { ' »» •> w '«'! J  j  f ;K ł •» J  --ii .1 ■'* ■. .4. ’ - < • 1 V Cj,

- " i i  ■ -

Na slecenie-lekarzy którzy zalecili mi 
spedzenie zimy w ciepłym klimacie znalazłem sie 
na Floridzie.Wybrałem Floride ponieważ zostałem 
zaproszony przez moich przyjaciół którzy maja tu
- * « 
dom i spędzaJa zime w ciepłym klimacie.- 
Jak nic nie stanie na przeszkodzie to zamierzam 
pozostać tu do końca marca.Miałem zamiar poswiecic 
gros czasu na prace związana z hisyorja AK i ao- 
starczĵ c Pani i Dr.Chrz.nieśtety nie mam tu wa­
runków spokojnej pracy.Zrobiłem dyspozycje 1 plan 
Jednak wykonczac beae w Toronto.Przed moim wyjaz­
dem na Floride wysiałem Pani materiał i przypusze«» 
czalnie Pani otrzymała.-
Jsest tu dosc duza Polonia byli wokskowi-oflc.- 
ktorzy po przejściu na emeryture sie tu osiedlili. 
Każdy z nich ma ładny dom 1 wszyscy utrzymują zyci< 
towarzyskie.Spodkalem tu nawet moich młodszych ko- 
łegow.Miedzy nimy Jest MJr.Tonn cichociemny,może
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1 m i i  f
Pani go zna. W końcowej wazie wojny byl- Brygadzie

\
spadochronowej i brał udział w desancie. 
Przeglądałem tu dozo książek wydane w Polsce i 
zagranica.Jest w nich duzo bledow i niescislosci 

V Czy korzystała Pani ze zrodla Dr.R.Kabacinskiego 
Bydgoskie Towarzystwo Naukowe wydało ksiazke 
*łBydgoszcz Zarys DzieJowrt-Kabacinekl,Kotowski, 
Wójciak.Ja dostarczyłem im materiał o Inspekto­
racie Bydgoskim.Mało z tego umieścili i mnie 
przepraszali ze to nie z ich wlny.- 
Pisal mi wKortumHo kościele sw.Jacka przy ul 
Freta.Ja przeznaczam pewna sume na witraże.Na 
pewno Pani o tym wie,Jest tam tablica "Cicho­
ciemnych"-

' - - * •Po powrocie do Toronta po załatwieniu wszystkich 
spraw bieżących i zaległości postaram sie znow 
przesłae Pani uzujbe-jnienla do Pani pracy.
Jak sie Pani czuje?Jak zdrowie?oaic postępuj 
Pani praca nad nistorja WSK.

Zalaczam bardzo serdeczne/ po^d
i .  / z południowej Florldy/
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Dnia 20.5.19*1

Droga Pani Elżbieto,

' Przedewszystklem pragnę Pani podziękować 
za YJTK.który co tydzień otrzymuje „Mam przynajmiej 
•>sadomosci z prasy PolskieJ.Korzysta z tego duzo 
osoo-moi przyjaciele i znajomi.- 
Doprawdy nie wiem co i czy Pani otrzymała z mat. 
i listów które do Pani wysiałem.Mam na warsztacie 
materiał w opracowaniu dla Pani i dla Dr.Onrzanows- 
kiego który po skompletowaniu przesle.- 
Po powrocie z Floridy odrabiam moje zaległości 
i Jak zwykle Jest duzo spraw bieżących k&re nlezy 
w terminie załatwić.A teraz na wiosnę prace przy 
domu i ogrodzie. Sta ram 3ie wszystkoito co mog^sam 
-klątwie ponieaz robocizna Jest tak doga ze tnddno 
sobie na to pozwollc-10-1500 dol.n^/godz.MMm wraże­
nie ze Pani 3l^>rientuje Jkl̂ iasze zyc&^tu emigra- 
cji wygląda.Każdy stara sie samemu sobie radzie 
aby uniknąć szalonych kosztow i wydatków.
Florida nie byłem zachwjcony-caly styczeń do poło­
wy lutego było zmno i w nocy przynrozkl.
Florida Jest na ogol wilgotna 1 na moj artretyzm
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W y f  X
n i e  b y ło  k o r z y s t n e . J a  uważam ze Meksyk ma 

i d e a l n y  k l i m a t  na  t u t e j s z y m  k o n t y n e n c i e .  

S ł o n e c z n i e , g o r ą c o , s u c h o  i  zima bez  d eszczów .

Sa tam n a t u r a l n e  g o r ą c e  k ą p i e l e  s i a r c z a n e  k t ó r e
ę ' ■' : ■ J  . - -

d ob rze  r o b i ą  na a r t r e t y z m  i  reumatyzm , ------

S iedz im y  w s z y s t k i e  w iadom ości  z K ra Ju .M a r tw ia  

n a s Wasze duze b r a k i .
.

do s l y c h a c  u . P a n i ? J a k  d a l e c e  J e s t  P a n i  w p r a c y
• * ■ . O — * ■ • •' .1

WSK?

Zalaczam s e r d e c z n e  pozdrow ię
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J . C h y l i ń s k i  
19 P a u l s o n  Rd 
Toronto,M6M 2H2 
Dane dp h i s t . A K  
Pomorze .

S n ia  1 0 . 4 o1984

Droga P a n i  E l ż b i e t o

S e r d e c z n ie  d z i ę k u j ę  za " P o l k i  T o r u ń s k i e ” I  gJfSZgfilA Noworoczne.

W p o c z a tk a c h  1984r  wyjecha łem  na p o ł u d n i e  na k u r a c j e  mego a r t r e t y z m u  g d z ie  

b ra łem  g o r ą c e  n a t u r a l n e  k ą p i e l e  k t ó r e  mi b a rd z o  p o m a g a Ja . -

Po p r z e c z y t a n i u  P a n i  p r a c y  s tw ie rd z a m  ze z a d a ł a  s o b i e  (.'Wielkiego t r u d u  i  wy­

s i ł k u  do z e b r a n i a  m a t e r i a ł u  w t a k  s p e c y f i c z n y c h  warunkach  i  po t y l u  l a t a c h  

z a k o n c z e n ia  w o jn y * Skompletowanie  t e g o  m a t e r i a ł u  do wydania  P a n i  p r a c y  wymaga- 

l ^ b a r d z o  dużego p o ś w i e c e n i a  i  w kładu  o r a z  p o k o n a n ia  w w sz y s tk ic h  p r z e s z k ó d  do 

wydania  h i s t o r j i  WSK na o k ręg u  Pomorza „Stwierdzam ze p r a c a  j e s t  b a rd z o  d o b ra  

rzeczowa u j ę t a  i  w y c z e r p a ł a  P a n i  w s z y s t k i e  możliwe z r o d l a  za co n a l e ż y  s i e  

P a n i  w i e l k i e  uznan ie .M a P a n i  w i e l k i e  z a s ł u g i  d l a  h i s t o r j i  AK,WSK O kr ,Pom orze .  

" G r a t u l u j e " -

Po skom ple tow aniu  m a t e r i a ł u  h i s t o r y c z n e g o  AK Okręgu Pomorze w ys ła łem  do S t u ­

dium P o l s k i  Podziem nej  do Londynu i  J e s tem  w k o n t a k c i e  z P a n ia  C zarnocka .

K. C iechanow ski  p r z y g o to w u je  d r u g i e  wydanie  '*Ruch Oporu na Pomorzu Gdańskim 

1939*“4-5,łi  z w r ó c i ł  s i e  do mnie o m a t e r i a ł , p o p raw k i  i  u z u p e ł n i e n i a  do t e g o  wyda 

n ia .W y s ła łe m  mu w i e k r z o s c  m a t . h i s t . d l a  j e g o  pracy,Uważam ze n a l e ż y  w m ia rę

m o ^ l iw o sc i  pomoc i  dac  mu w s z y s t k i e  z r o d l a  z k t ó r y c h  może k o r z y s t a ć .W s p o m ia -
o

lem o P a n i  p r a c y  j a k o  a u t r y t a t y w n e  z r o d l o  h i s t o r j i  WSK.-.

Do Chrzanowskiego w ys ia łem  o s t a t w i o  u z u p e ł n i e n i a  do j e g o  p r a c y  h i s t o r y c z n e j .  

Wozniakowi d a j e  w y j a ś n i e n i a  o d n o śn ie  h i s t . f tK . O k r ę g u  Pomorze i  Z ac h ó d .O b sz a ru .  

Dla Ewy z a ł a t w i ł e m  w e r y f i k a c j e  w K o m is j i  W e r y f i k a c y jn e .P o k w i t o w a ł a  o d b i o r .

Ja  j a k  zwykle j e s t e m  b a r d z o  z a j ę t y , od rab iam  z a l e g ł o ś c i  i  s t a r a m  s i e  byc na

b ieżącym .A t e r a z  w iosn a  t r z e b a  tfoche c z a s u  p o s w i e c i c  p r z y  domu i  o g r o d z i e .
'U 7

Co s l y c h a c  u P a n i - J a k  zdrow ie  i  j a k  s o b i e  P a n i  r a d z i -

Zawsze c h e t n i e  s l u z e  pomocą i  w y j a ś n i e n i a m i  o d n o ś n ie  h i s t . A K . P o m o r z a .
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o J n -i
Czy ma Pani w pracy nowe wydanie.Czy sa jakieś nowe wydania odnośnie. . ' . O  n
AK-Bede bardzo wdzięczny jeśli takie otrzymam, — -—----- ■=>

t o. l  i r o ,  = , 0 , .

Zalaczam bardzo serdeczne pozdroWieh&a oraz sXczesl7̂ wego ''AlleLuja,ł
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r ssz-fr.: -r<̂ t
J . C h y l i ń s k i  
19 P a u lso n  Rd. 
Toronto  M6M 2H2 
Canada

Dane do h i s t o r j i  AK. 
Okrfig Pomorze

2 1 . 9 .  1977

Szanowny P an i9  Doktorze

W z a h a c z e n i u  p r z e s y ł a m  Panu m a t e r i a ł  do h i s t o r j i  Ak« Okręgu 

Pomorze d l a  w y k o r z y s t a n i a  go p rz e z  Bydgoskie  Towarzystwo Haukowe.

P r a c ^  t a  opa r łem  na posiadanym archiwum i  na w ł a s n e j  pamięc i  

Sa t u  pewne l u k i  k t ó r y c h  n i e s t e t y  n i e  da 3 i e  u z u p e ł n i ć  na s k u te k  

ubytku i  r o z p r o s z e n i a  l u d z i . z n i s z c z o n y c h  dokumentow i  t r a k u  d o k ł a d ­

nych sprawozdań i  o s o b i s t y c h  k o n ta k to w .
/

Po up ływ ie  p r z e s z ł o  20 l a t  od z a k o n c z e n ia  wojny z d o b y c ie  wiadomości 

i  m a t e r i a ł u  z czasów o k u p a c j i  j e s t  d l a  mnie tu  w K a n a d z ie  bardzo 

t r u d n e .

Spotyka s i e  t e r a z  b a rd z o  duzo l u d z i  k t ó r z y  n i e  w y k a z a l i  żadnych wyn: 

kow w k o n s p i r a c j i . S a  t a c y  k t ó r z y  b y l i  sk o a p ro m i to w a n i  i  t a c y  k t ó r z y  

n i e  n a l e ż e l i  do sze re g ó w  AK.Ci w ł a ś n i e  s t a r a j a  s i e  dawać wiadomości  

n i e p r a w d z i w e  i  b i e d n e  .Każda wiadomość i  s p r a w o z d a n ie  podane  p rze z  

n i c h  n a l e ż y  d o k ł a d n i e  sp ra w d z ić  i  d o p ie r o  w y k o r z y s t a ć  do p r a c y .  

P r o s z ą  o p o t w i e r d z e n i e  meso l i ;

Zal

p . 3 .Po wydaniu  k s i ą ż k i  
p r o s z ę  o p r z y s ł a n i e  m i .

Zal .A, B4 Ct D*E .F .G  ^ f o t o g r a f  j a

’ /  * j

jto
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Ż y c i o r y s - p p a c a  o r g a n i z a c y j n a  na Okręgu 

J o z e f  C h y l iń s k i  uro20«.IÓ,1904

Po u z y sk a n iu  m a tu ry  w s tą p i ł e m  do S z ko ły  Podchorążych  
w Warszawie 1 9 2 5 r 0Po skor iczen iu  S z k o ły  O f i c e r s k i e j  w 1928 
otrzymałem p r z y d z i a ł  do #Spp Wlkp(4 P u łk  S t r z e l c ó w  f l ie lk o -  
po lsk ich l l^P oznanoPo  skor iczen iu  r ó ż n y c h  ku rsó w -R eaoer to w -  
CIWF Warszawą awansowałem do s t o p n i a  k a p i t a n a  w 1 9 3 6 r 0 
W 1938robylem p r z y d z i e l o n y  do S z tabu  I n s p e k t o r a  ArmjJ-  
Generaara K u t rze b y  do s p e c j a l n y c h  p r a o  t e ren ow y ch  i  p r a c o ­
wałem do momentu wybnchu wojnyo
W C z a s ie  Kampanji  w rz eśn io w e j  dowodziłem 4 Baonem S t r z e l c ó w
w s k ł a d z i e - 3  K o n p o 8 t r z e l e c k i e #KompoC]aaoKompoprzec iw p a n c e rn a ,
K om p oT an k ie tek /P łu t  ołfacza o P lu t  oSapo-
Walczyłem na o s i : S z u b in - S k u l s k - K ie r n o z ia o M o d l  in
0s ł a n i a ł e m  odwrot o d d z i a ło w ,n a  ł i n j i  Bzura  i  j ak o  o s t a t n i
o d d z i a ł  p rz e b i ł e m  s i e  p r z e z  P u szc ze  K a m p in o s k a  do Modlina
g d z i e  walczyłem w o b ro n ie  M od l ina  do momentu k a p i t u l a c j i ,
W p a ź d z i e r n i k u  1 9 2 9 r z n a l a z łe m  s i e  na t e r e n i e  Warszawyo
2 9 olQol9Z9 podczas  s p o t k a n i a  z GenoHoweckim "Hakonian” z o -

'^Tałem"mianowany Szefem S z tab u  i  z a s t ę p c a  Komendanta Okręgu
ZWZoPomorzeoKoaendantem Okręgu z o s t a ł  mianowany P p łk o J o z e f
R a t a j c z a k  "K a ro lc za k "  o J a  p r z y j ę l e m  pseudonim 'LKamień" o .
P r z y s t ą p i ł e m  n a t y c h m i a s t  do u z y s k a n i a  k o n tak tó w  t a k  na t e r e n
T.Varszawy j a k  i na t e r e n i e  PoaorzaoZmontowałem s i e ć  k o n s p . ł a c
do W łoc ław ka-T orun ia -B ydgoszczy  i  G ru d z ią d za c
W j s c c z ą t k a c h  s t y c z n i a  1940r  w y jecha łem  _pa t e r e n  Pomorza g d z i
zacze łem  nawiażywac k o n t a k t y  i  o rg an iz o w ać  p r a c e  K o n s p i r a c ją
Napotkałem na w i e l k i a  t r u d n o ś c i  pon iew aż  b y ła  p rzeprow adzana
a k c j a  w y s i e d l e n c z a 9b«dużo k o n ta k tó w  s p a l o n y c h « ? r z y  zachowani
dużo o s t r o ż n o s c i  i  c i e r p l i w o ś c i  z d o ła łe m  nawiazaó  k o n ta k ty  i
z i c z a l e m  montować i  o rg a n iz o w a ć  3 z ta b  okręgu na t e r e n i e  Toru
n i a  i  Bydgoszczy.Mawiazalem k o n t a k t  a o r g a n i z a c j a  Grunwald
M ańkow sk i-S chne ide r  i  3zaremi_ Sz e r  egami DroPaszkowslcaTźof j a
S t r z e l e c k a  w Toruniu«W Bydgoszczy  naw iaza łem  k o n t a k t  z Fr*
Hoffmanęm-Były k i e r o w n ik  w a r s z t a t ó w  k o l e j o w y c h 8z ToZbikowski
z SU o Ppor  o J a s i n s k  i*  ?L e o n ja  To jzV ,I ) r  o K ^ o r s H m ;  "  ------
Po s k o n ta k to w a n iu  s i e  Z Wacławem C i e s i e l s k i m  z SU*Wyznaczyła
Go na 3z®fa I - o r g a n i z a c y j n y  i  p e r s o n a l n y  ok ręgu^R om an"
Był b a rd zo  dob rze  z . -o r je n to w an y  i  m ia ł  b .d u z e  zna jom ośc i  i  k
t a k t y  na t e r e n i e  Pomorza.Dałem mu i n s t r u k c j e  i  z a d a n ia  1*?o 
d z i a ł u  o
Z o S t r z e ł e c k a  o r g a n iz o w a ła  WSK.Wojskowa S łużba  K o b i e t ,

W p i e r w s z e j  f a z i e  o r g a n i z a c j a  k w a te r  k o n s p , d l a  sz tabu  o k r .  
Eacznośc  k o n s p , p k t , k o n t a k t o w e , k u r i e r k i  d l a  s z t a b u .  wyw.

Dr«Paszkowska o r g a n iz o w a ła  s l u z a e  s a n i t a r n a ,
</ lu ty m ^ ls 4 0 r o z a m e l io w a ł  s i e  K p t o J o z e f  Gruss  " S t a n i s ł a w "  i -i 
s z e f  I I  okręgu r o z p o c z ą ł  o rg an iz o w ać  wywiad i  kon t  rwyy/iaiSw" 
mysi i n s t r u k c j i  i  zadaa  o t r z y m a n e j  od s z e f a  s z t a b u  o k ręg u ,  
v. Bydgoszczy po o t rzym an iu  w y ty c z n y c h , i n s t r u k c  j i  i  zadań od 
s z e z a  s z t a b u  okr . r o z p o c z ę t o  p r a c e  konsp , -naw iazys ran ie  k o n tak  
t  ow, o rg  o wyw o i kontrwyw„pkt  k o n ta k to w y c h  i  ł ą c z n o ś c i  k o n sp .

e>

P o m o rz a -k o n sp i r a c  j a - 1 940-4 54 Oj 
Jab łonowo wo jo P o m o rsk ie .
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Dane do h i s t o r j i  £K#Okreg Pomorzec - 2 -

/? / 3
W Włocławku n a w i a s e m  k o n t a k t  z W.Guzowskia k t ó r y  o t r z y m a ł  z a d a n ia  
n a w ią z a n ia  kontakto 'w  i  o r g a n i z a c j a  ł a c z n .k o n s p o  do E#G#Warszawyo 
W Włocławku9N i e s z a w i e 9 T o£ u n iu 9 G r u d z ia d z u #Bydgoszezy z o s t a ł y  z o r g a ­
nizowane pkt# i  k w a to k o n s p .  d l a  k a d t a  i  s z a f a  s z t a b u  oksęgu#
W lutym 1949r s z e f  s z t a b u  wyjechał"  do KoGoWarszawy i  p r z e d s t a w i ł  s y ­
t u a c j ę  i  s t a n  o r g . n a  t e r e n i e  Okręgu Kmdtowi GloRakoniowi i  kmdtowi 
OkręguoPrzygo tow ar  w yjazd  Kmdta Okręgu na  Pomorze o 
Z organ izow ał  3Taezn#konsp#z K^Godo O k ra g u = p k t .k o n ta k to w e #p k t o p o c z t y ,  
p k t  •alarmowe o
W p o c z ą tk a c h  marca__łi4 JBr_ s z a f  s z t a b y  w r ó c i ł  na t e r e n  okręgu  i  r o z ­
p o c z ą ł  in ten syw ny  p r a c ę  nad organizowaniem s z ta b u  i  t e r e n u #
Prowadzi  k o n t a k t y  z o rg # " G ru n w a ld " S z a re Sz a r a g i  ^Związek J a s z c z u r c z y  ? 
Gryf  P om o r s k i  °^s«Węyczao Wy dawa3T i n s t r u k c j e , w y t y c z n a  i  r o z k a z y  d l a  
p o sz c z e g ó ln y c h  d z i a ł ó w  s z t a b u  i  i n s p e k t  o r a t  ów o

(Sze f  I? "Roman" o r g a n i z o w a ł  t a r e n - i n s p e k t  oraty#Hawiazywal  k o n t a k t y  
z p o sz ez eg d ln e m i  o r g a n i z a c j a m i #
(Szef I i ) " S t a n i s ł a w "  o r g a n i z o w a r  wywiad i kontrwywiad  na Okrąg u a 
(Szef "Michał  "o rga to izow al  J f i e c  b a c z n o ś c i  konsp#do ;

1-do KoG«Warszawa
2 - s i a e  t e r e n o w a  na  p o s z c z e g ó ln a  i n s p e k t o r a t y
3 - k u r i a r k i  aJ°do K«G<> b>»sztabu o k r ę g u , o - t a r  a nowe#

Y/SK o o t rzym ał  a  i n s t r u k c j a  i  z a d a n i a  org.WSK#
l “ o rg« p k to k on tak to w y ch »k ??a te r  konsp o
2 -Tacznosc^.  konspo  k u r i e r k i #
3-wywiad ^kontrwyw# 

j i - B I P .p r o p a g a n d a  i  o św ia ta#
* 5 - d z T a X ^ s a n l ^ z a .o p a t r z e n i a  san i t « s p r z a t - l e k a r s t w a .
4 - p k t o i  p r z e k u t y  z ag ro z o n y c h .
7 - d o j s c i e  do o b o z o ^ - a - p r a c y j a - j e n c o W j a - k D c e n t r o d - w i a z i e n o  
8 «=0 p i e k a  s p o ł e c z n a ©- ry 

WSK.na p o d s ta w ie  i n s t r u k c j i  r o s p o c z e ł ' a  o r g a n i z a c j e  t e r e n u  i  wykazy~ 
wał'a dobra  w yn ik i#

W marcu JLjKOj^jarzyjechał* Komendant^ Okręgu " K a ro le z a k o S z e f  s z t a o u  
p rz e d s ta w ić - s ta n  org#Okregu i  zorieytowai go w s y t u a c j i  o k r a g u - k o n t a k t  
wysied lan ia ,o rg< .3A©SSoGestapo  i  z a r z ą d z e n i a  okupanta#
Ha wniosek  s z e f a  s z t a b u  okręgu z o s t a ł  mianowany D e lega tem  Rządu na 
Okr_ęg Pomorze Wacław Ci e s i e  1 k k i  "R o m a n J ^ ^ to ^ ^ q 'W o .a ^ a n - i3 -  . . p e łn i ł  
f u n k ° 2  9 sz_ef_I_ o r  g o i  p e r  j| o o u.. ^
P ra ca o rg o  z o s t a ł a  p rz e rw a n a  na s k u t e k  a re sz to w a ń  j a k i a  o b j p ł y  w paz~ 
d z i e r n i k u  i  l i s t o p a d z i e  194Q_r p omorski  r u c h  o p o ru » A re sz to w a n ia  dotk.n 
ł y  wówczas p rzedew szys tkTem  d z i a ł a c z y  J£0 P . i  g r u n w a l d ó w  tym c z a s i e  
ZWZ#posiadal pęwne k o n t a k t y  z t y n i  o r g a n i z a c j a m i  na Pomorzu (.Jednak 
d e k o n s p i r a c j a  ZWZ a z w ła s z c z a  Komendy O k re g u faa s tap i ła  n i a  t y l e  w wy­
n ik u  t y c h  k o n ta k to w  , l e c z  b y ł a  r e z u l t a t e m  zd rady  ł a c z n i k a  z Okręgu 
pod nazwiskiem j J d z e f ^ l ^ s ^ i ^ k i ^  k t ó r y  z d r a d z i ł  I.ljr . R a t a j  c za k a  "Karole?, 
k a " p r z e b y w a j a c e jo  w '" a r s z a : / i e  na Pkt#u D r . E . C z u p e r s k i e g o . Z o s t a l i  a r e  
t  o wan i  i l ^ i l ^ ^ w r a z j ^ o n ^ _ G z u  p e ^ k a »
Został^ a r e s z t o w a n y ^ a z e ? - 1 o k r ę g u W .C i e s i a l s k i  "Roman" z zona« 
A re sz to w an ie  zahamowały na iseWien .' 'prace konspo
Sze f  Sztabu i  z a s t ę p c a  Kmdta Okręgu obj alr obowiązki  Kmdta Okręgu.  
Z m ien i ł  p k t .  k o n t a k t  o we. Z a r z a d z i ł 1 wzmoza^ia kon trwywiadu  .L u d z i  z a - r c  
zonych p r z e i u c i ł  na  i n n y  t e r e n - i z o l o w a r .
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Dane do h i s t o r j i  AKoOkręg Pomorze - 3 -  11 j  ^  J  7 /£?
/  , j

Sze reg  d z i a ł a c z y , ż y j ą c y c h  d o ty ch c za s  na s t o p i e  o k u p a c y jn e j  l e g a ln o ś ć  
p r z e s z ł o  do p o d z ie m ia  i ro z p o c z ę ło  p r a c e  na nowych. t e r e n a c h *  ”—"* 
W-ł ^ l u k ^ z t a ł t  owała  s i e a s t r u k t n r a  o r g a n i z a c y j n a  OkregUo 
Był zo rg an izo w an y  s z t a b  okręgu«0kręg  b y ł  z o rg a n izo w a n y  na
3 p o d o k r e g i i ł - P o d o k r e g  pó łnocny  " B u r s z ty n "  Kmdt oKpt o " A n d r z e j " 

2«Podokrąg  środkowy "Ido s t y "  Kmdt*Ivljr*"Piotr"
3 -P o d o k rę g  p o łu d n io w y " G ła u s " K m it .K o t . " S t a n i s ł a w "

7 końcu 1942rKjrat«G1« Z7,’Zo.wyznaczył nowego Komendanta Okręgu P i k .  
H « O st ry h ań sk ie g o  " A u r e l i u s z " , j y l e g o  &sdta*Okręgu P o z n a ń s k i e g o , k t ó r y  
u n ik n ą ł  a r e s z t o w a n i a *

_ais.j u _194 3 r «P ł k  * O s t ry h an sk  1 z o s t a ł  a r e s z t o w a n y  p r z e z  p o l i c j e  g r a n i  
nsf^w Nowym Dworze k o ł o  M o d l in a ,
S z e f  s z t a b u  p r z y j ą ł  obowiązki  Komendanta Okręgu i  w da lszym  c iągu  
k i e r o w a ł  o r g a n i z a c j a  i  p r a c ą  k on sp i racy* ' -' ą na Pomorzu „Prusach. Tscho
n i e h ,P o m e r a n j i  i  
S i  eg&ła ro wc i  e f  z

:r |giem<•poza Cl:
i, okręg  i  p o w s ta ł a  n-i s k u t e k  s p e c j a l n y c h  o k o l ic :  

n o ś c i  w k t ó r e j  b r a ł y  u d z i a ł  rożne  narodow ośc i  na w y d z ie lo n y c h  o k e e -  
gach  i  o b s z a r a c h « P r a c ą  t a  k i e r o w a ł  s z e f  s z t a b u  okręgu  p rz y  pomocy 
i  w s p ó łp ra c y  s z e f a  IX^ixe£uJIStaa4s. laES-!!*■ S £ e f a ^ ^ e d y w u ^ A ^ J J J ! ^

o f e r e g ^ " ^ u ^ a ń k a ^ * - t i y ł a  to  ą k c j a " G o t in g e n "  "V u lk a n " I r t o r a  obe jmowala 
7ch=Wywiad"~i d y w e rs jao A k c ja  t a  p r z y c z y n i ł a  s i e  do z n i s z c z e n i a  p rz  

A k c j a " B l y s k a w i c a " “P e n e m u n d e ~ w y rzu tn ie^ rak ie t  "Vl iV2 o ś ro d e k  doswia. 
c za ln y o A k c ja  t a  p r z y c z y n i ł a  s i e  do b o b a rd ow an ia  Penemunde i  opóźnię  
n i a  u ż y c i a  r a i e t o
Na wniosek  s z e f a  s z t a b u  okręgu z o s t a ł  mianowany PjDlkoPałuliicki_,
" Jan u s  z " Konendantem ^Js r  e gu® j l i s  to p a d  194.£r,
Na S k u t e k  "choroby ^ a ^ u s z a " ( S z e f  Sz tabu  Okręgu z o s t a ł  mianowany 
komendantem Okręgu v l p ą c z a tk a c h _ 1 9^4r _ o i k i e r o w a ł  i  dowodził  
Okręgiem do końca  wojny*
Uwagi: Wczasie m o je j  p r a c y  k o n s p i r a c y j n e j  na  o k r ę g u , p r z e c h o d z i ł e m  
o k re s y  a r e s z t o w a ń  i  wsyp*3ylem r o z s z y f ro w a n y  p r z e z  G e s t a p o , p o s z u ­
kiwany i  b y ł a  nawet  wyznaczona n a g ro d a  p r z e z  H im le ra  za moja  głowę 
UJrarlo s i e  p o w ie d z e n ie  w G es tapo"E r  k o a t  und r e r s a ^ w in d ^ e ^  wie_^in_ 
N t fe b e l " - sp ra w o z d a n ie  FroGendaszek«
Nie u lek łem  s i ę  i  p o z o s ta łe m  na tym odcinku g d z i e  stałbji z r ę b y  t e j  
p r a c y  k o n s p i r a c y j n e j  i  w a lk i  na m o je j  r o d z i n n e j  z iem io  
Aby b e z p i e c z n i e  p racow ać  zmien ia łem  k r a t e r y  k o n s p * , dokum enty , wygląd 
Od p o c zą tk u  19 4 4 r  podrozowałem t y l k o  rowerem w p r z e b r a n i u  k o m in ia rz  
( w i e d z i e l i  t y l k o  p k t ^ k o m i n i a r s k i e , g d z ie  s i e  p r z e b i e r a ł e m ° T o r u n ~  
D o b rz y ń -G o łu b ^ B ro d n ic a^ G ru d z ia d z -B y d g o szc z - )  
aby  p r z e p r o w a d z ić  k o n t r o l ę  i  odprawy w t e r e n i e *
Każdy mój r u c h  b y ł  p r z e m y ś l a n y , dro&a z ^gó ry  p l a n o w a n a 0n i k t  n i e  znal  
moich o s o b i s t y c h  k w a te r  i  zawsze miałem w iadom ośc i  o obławach,ruch& 
Jagdkomando i  p o l i c j i o  
D z ię k i  b e z p i e c z n e j  i  p lanow ej  p r a c y  z 
byłem od z a r a n i a  p r a c y  Ł c g a n iz a c y jn e j  
kim o
Zachowałem w p a m ie a i  w s z y s tk i c h  moich 
i  podwładnych k t ó r z y  o d d a l i  ż y c ie  w 
rowskiaa i  k t ó r z y  w a ł c z y l i  o wolność

zachowaniem zasa d  
do koń ca  wojny na

konspraoy  jr. 
Okręgu Pomc

p r z e l  oz onyc h 9w s p o lp ra c  ownikcv. 
wa lce  z s t r a sza m m  okupantem h i t  
n a s z e j  P o l s k i o
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19 Paul son R4o 
Toronto 15 
Kanada
Dotyezy"badan historycznych"

/

Jozef Chyliński Toronto,28ol0.1971.

Szanowky Pasie Magistrze

List Pana z dnia 12.8*1971 otrzy*ałe*.Byłe* około 2 *iesieey
po Toronto i dopiero dzis jeste* wstanie dae pana odpowiedz.

/ - i i wstępie pragnę Pana wyjaśnić ze,niedużo bede nogi Pana dac materiału
jrracy kospiracyjnej i osob zwiazanuch z terene* Okrega Poznanskiegoc
Postara* sie jednak przedstawić Panu pewne fakty i osoby które były zwia
zane z d̂ ic.l»li.0tjcLi. -Z . CLr;~r. Vt’*H~-.3ki*-*olbrzy*ia lukę stwarza sieV-
przez ubycie osób którzy byli zwiazani z pr»ca Lcoŝ .AA-acjrjna-Kpt «Łlazany
Mjr.S.Lukowicz,PlkeOstyychanski i innie

* i / » ł Pragnę rowniefcz Panu wyjaśnić ze,ze względów konspiracyjnych nie saielisi/
1   ̂ • f / i nie utrzy*ywalis*y żadnej łączności z CkroPoznan<>Były pewne luźne kon- .

/ &-«->' / ! takty który utrzyjrywal Szef ł-ł- dział kotrwy77i a du —z e względu bezpieczeństwa

\

Jak jyłe* w KoGoW Warszawie to infor*owałe* sie o terenie PoznansŁl*.Zasad 
niczo dostawało* inftfr*acje od PIkcHataja Haliny Stabrowskiej ps. "Mariaż 
.e względów bezpieczeństwa nigdy niejjez^ziłe* na teren P.-byłe* b.znany©
Z kolegami Pulk.nie ciałe* scisłych kontaktow.Jedynie z Płk.Jc3ata.1 czakle* 
ps."Karol"który był pierwszy* ko*endate* ZoWoZcPoŁorzecRostrzelany w 1942 
na Pawiaku,jako Bofhater.
KptodyplcTolfojciechowski-był^w KoG.A.K.ktory sginał jako szef sztabu Okr. 
Lwów-rozfctrzelany w 1943*
Kpt.JoSłaboszewski który był w K.&.A.K.y/ie* ze powojnie 1945 był na tereni?

298



tVi
- 2 -  ^

Gdynie-Puck.Z względów zasadniczych nie utrzymywałem z ni* żadnych kontakt
Od 1939-1941 emisariuszem z K.G.Z.WoZci A.K.do K.Ckr.poznan była irena- 
Chylinska ps *"Bystra"-"Jadwiga"cPo wsypie aresztowani w 1941 na terenie 
Warszawy osadzona na Pawiaku.1* rozkaza Kom.Glownego A.K."Jana"Rakon" była. 
Tio*aczka w Kanc.Gestapo.Przekas^frala wszystkie wiado*osci-listy areszto­
wany eh ,Wywoźonych9rozstrzelanych,podejrzanychi sypiących.Wykupiona przez 
K.G.A.K. w 1942roZginei'a w czasie Powstania.Odznaczona Srebrnym Krzyze* 
Zasługi z Mieeza*i-podstawa rozkaz KcGo/B.P./l 1942.-VoM* V klePodstawa 
»c :az KoGo/BoPe/l 1943»
^Sia 20.10*1939 zostałe* mianowany szefe* SztąbtL_i_jzast̂ pca Komendanta 
Okręgu ZoW.Z. osobiseie przez K»G1 «Z .WoZ.-AoIc Gea.Roweckiego pSonJann- 
■Jakon” na Ckre^ Pomorze.

/Przystąpiło* natychmiast do roz^racw.^-lw jb>renu,ludzi .Kontaktów,Łączności 
konspiracyjnych.przerzutów,pkt.kontaktowych i legalizacji♦Zorganizowałem 
Ha tereoie Warszawy Odz.ll Szab-Kier.Mjr.J.Gruss pse"STanislaw"-?/ywiad- 
Kontrwywiad który został przerzucony na teren lomorzeoZorganizowałe* iaezr 
"»ose konspiracyjna z K.G.Z.W.Z* na terea Pomorza.
Pkt .Konspiracyjne Ha Terenie Warszawy-Aleje Jerozolimskie #70-K«Ealkstiea-

w/coloska ps£Weroaika" 
iwiązale* kontakty na terenie Warszawy i Pomorza z organizacjami- 

.J!GruBwald,,-nZwiazek Jaszczurczyn~3zare Szeregi"-Zwiazek Barodowy"-. 
Zorganizowało* pkt. legalizacji aa terenie Warszawy w opareiu o Halinę 
Stabrowska ps."Marcia"
Przygotowane* Kadry do przerzutu aa teren*
Przygotowało* trasy przerzutów aa Po*orze-a/kolejowe^-b/saKoahodowe,-^
c/zieloaa granica-Łodzkie ̂ Kutao,Łowickio,Modlia*-
/ / ! Moj wyjazd na teren Posorza nastapił bezposrieanio do torunia samochodem

ciężarowej który przewoził' meble dla_Gestapo-szofer z Z»W«Zł~
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* PC ***?-2-k.
i /W luty* 1940 nawiazałe* osobiscie kontakty/z wszystkiti organizacjari 

wojsko .paramilitarne,poiityczne-"Grunwald""Związek Jaszczurczy""Sfcare Sze 
T^r egi " " Zwi a z ek Bar od owy ""Gryf"~"Ks o Wry c za" - 
Zorganizowało* Sztab Okręgu-I-Pers*. W.Ciesielski ps.nBo*an"
II-W.-Mjr.J.Ca.uad iZ .”ZtzzLzls%

IIIo-^eCoJoOlszewski ps."Andrzej"
IY.-Por AoGrycnacher psSliichal" -Kolej-Inz.Paszkowski ps.’'£azi*ierz

vRoln. JoSteneel ps."Kociwiak"
O

-Por*§«01szewski ps."GUcion 
/Io-KptoLoPiutowski psEBrody"—
/Ic-HoStrzelecka ps?Zofjan- SanoDroPaszkowska ps.Teresa"
Do specjalnych zleoen-SierzoLo^ojza ps."Kiliński"
Delegat Rządu-Wojewoda Po*orski-Red.t .Ciesielkki ps o"R0Łan"«-Szef Stron­
nictwa Narodowego.
Podzieliłeś teren na dwa Podokregi-a/Polnocny-b/PoIudniowy-Bydgoskio 
Podokręgi podzielili* na Inspektoraty-dwa lub trzy Powiaty, jako Obwody*
W pierwszej fazie organizacji zwroco*o przedewszystkie* na organizacje 
1 / jrywiadu-a/wojskowego»b/politycznego,c/gospodarczego.....

/Kontrwywiadu-bezpieczeństwo pracy konspiracyjnej. ________________
.łączności konspiracyjnej.Pkt• konsp.-kwater konspiracyjnych.

/ , /2/Organizacja a/szabow InsT)ektor»tow-obwodow.
b/Kadr na wszystkich aZC-w^U5"3ho

Delegate* Rządu-Wojewoda Konsp. Red.W.Ciesielski ps. "Ro££JI"-redaktor i
szef Stronictwa Narodowego Po*orze«By2r On na odprawieb^ u Delegata ]̂ zadu

/Obszaru Zachód w Poznaniu w 1940(nazwiska dzis dokładnie nie pa*ieta* zda 
I* sie ze Biskup Glaubic,lib Biskup PradzynskiJprosze sprawdzi# w Kurji 
Biskupiej w Poznaniu.Był aresztowany w 1940 lub 1941r.po wsypie w okręgu
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—4** 2 ? c Q to
PozBanskiŁoJestem przekonany ze tu bedzie Pa* miał a obrm/informacji i wia
domosci.fta pewno ktoś żuje z Jego bezpośredniego otoczeaia.
Ifcisarjnszem do DelcRządu Obszopozaaa byl pediyszard nazwiska niepsucietam
który kontaktował sie ze ima i W.Ciesielskim ps o " H u m b "  oprzyj ezdzał od

i /  !/Delegata Rządu aa Kraj -Rajajski-z Warszawy®
W.Ciesielski pso"Roman"byl w pierwszej fazie organizacji szef et I w szu­
bie OkręgucAresztowaay 1941 i osadzony w ob.koncc w Stutthof pod Gdańskim 
zgiaał w 1942rn
Delegatem aa Pomorzu został po ubyciu Ciesielkkie&g Aatrzak ze Stroaaictw 
Lud0*veg0c-

i  terenie Poznania jest zona speWaclawa Ciesielskiego„pracuje jako aau- 
^zycielkA-Eoze c i e c  j a k i e ś  konkretne wiadomości«>Proszę powołać sie na mnić 

Ua t e r e n i e  Warszawy byl  PłkeRataj p s . ”J a n"Który przerzucał ludzi na teren 
Okręgu Poznać.Kie wiec  co s i e  z r-i» dzieje,i czy żyje.
Ljr.FcEawella byl szefem wywiadu nu tu.';.,.; Niemiec ?. K*G«AoKoJego pra«a 
działalność i wyEiki były wybitne i faBtastyczne«v.ifeł  kGZ^akty w Sztabie

<Głównym Armji Niemieckiej w B e r l i a i e c W  przejesdzie z Warszawy do Berliaa 
î jodjrrotnie każdorazowo zatrzymywał sie aa terenie Pomorza-przekazywał mi 
wiadomości i rozkazy z KoGoAoK.Przy tej okazji ja dawałem mu meldunki do
FoGoi informowałem i przekazywałem ma pkt«>wywiadu aa tereaie NiemieCo
•   ~~~ -yyia.
resstuwaay aa terenie Warszawy,osadzony na Pawiaku bez zarzutU/oWycł^ay

tdo obokoacoOswiecim gdzie zt?iaał w 194SoWskazane było by odszukanie Jego
'  Szony,ktora by dała szalony materiał,osoby i dokładne dane dzialnosci-o 

lyla głęboko zakonspirowana i pracowała w sztabie Gauleitera Fartegau*
Kpt.WoMazany przed wojnâ  b«dobry ofieerd? konspracji nie znam Jego działa 
aosci,aa pewao byłf dobry*
Łljr eSeLukowicz-przed wojna dobry oficer „W koapiracji nie zaameUa pewno by« 
dobryoTrzeba sprawdzić na miejscuoWedłcg mojej oceny popełnioao zasadBicz

M a d  k o . s p l r a c j r j J  ^  ‘ M  t j & f
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A s  <aKie wolno im było pracowac na terenie gdzie byli znani z przed wojny* 

łatwa dekonspiracjai narażanie innych°»inę ponosi EoCkregu eilogli byc bard^ 
pozyteczni na inny* terenie®
Płk. Ostryhanski pso"Ludwik""Aureliusz" byl komendanteE Ckregu Poznano 
Po wsypie wvPoznańskin przeszedł 'Pomorze gdzie był zaledwie 2 miesiące
Został aresztowany w 1. do Warszawy na skutek posiada
nie złych dokurrentor osobistych wystawionych przez K«GoU^L’zednio aresztów
no juz szereg osob i b»eposrednio przed Jego aresztowanie* zatrzymano -łącz, 

/ i ■i .ke^która posiadali identyczne dokumenty jak Ostryhanskio
oGoAoEo-BcPolegalizacja-zaopatrywała hurtownie ludzi w dokumenty nie

/ ' « zwracajac na bezpieczeństwo.szczególnie tych którzy musieli wyjeżdża® na
isren Hz eszy»Płk o Ostryhanski byl w ŁcCoStudiiof i w 1945 zostałrprayjety 

^irzez psoKilinskiego.od^zywiony,ubrany i zaopatrzony w Bydgoszczy o Wyjechać
po kilku dniach do rodziny do LałopolskicO Jego działalności nie *oge nie

/ r / powiedzieć ponieważ znałem bokrotko-na okręgu Pomorze byl nieczynnyo
Por.Jan Kołodziej psoDrwal"-staram sie go umiejscowic*Jeśli jest w Angli

flub gdzieś na zachodzie to jak tylko uzyskam Jego adres zaraz pana powia­
domię*
łragnałby* dac Panu jaknajwięcej materiału .nazwisk,pseudonimow.emisariu-

j /szyi ich działalności.Jest jednak tak szalony ubytek ludzi tak w czasie 
okupacji w konspiracji jak i po wojnie naturalna śmiercią a ci eo jeszcze

/  -w i *  • ** rzyja; sâ  £łL *o~y±'ęzzzzL trudno do nich dotrzeć,
Kie mniej bede miał' zawsze n a  uwadze potrzebne I-.au u *i.n e  do opracowania 
historii i jakiekolwiek zdobycie nazwiska i zrodła bede eie starał" panu
przekazać

/

G
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r
2ycze  Panu j a k n a j ! e p f z y c h  wyników w p r a c y  d o k t o r s k i e j  i  k t ó r a

utrwali prawdziwe historie organizacji wojskowych w Wielkopolsee 
w latach okupacji hitlerowskieje

t fBećLe Panu bardzo wdzięczny jeśli prześle ni Pan 1 ogz* uznanej 
pracy doktorskie~"Historia organizacji wojskowych r. Wielkopolsee 
w latach okupacji hitlerowskiejo

Panu Kilińskiemu dane do werifikacji juz wysiałem i jeste* 
przekonany ze wszystko jest pomyślnie załatwione*

W.Pan
Lgr. Marian Wozniak

P 0 2 E M  
ul .InŁyniersLa 1 ź  Z. w
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Dni a  20 ] i s t o p a d *  1 9 7 2 . £ X
X/)H)g

iSzanowny Pan ie  M a g i s t r z e i

D opiero  t e r a z  pozwala  mi c za s  na d a l s z a  f r a c e  w opracow ania
v 5

"dane  do h i s t o r j i  Ai£«Pomorze.

W s i e r p n i u  otrzymałem l i s t  £ . C iechanow sk iego  a u t o r a  k s i ą ż k i , p r o s i  mnie

0 m a t e r i a ł "  i  poprawki p o t r z e b n e  do d r u g ie g o  w y d a n ia -O d p isu j^ c  mu z a z n a ­

czył^® ze j e s te m  od pewnego cza su  w s c i s ł ^ c  k o n t a k t c i e  z Panem*

Dla o r i e n t a c j i  P a a a ( w ł ą c z n ie  do P a ń s k i e j  w ia d o m o ś c i ) P p łk » P a łu b ic k i  od p a lu it(/b _ _
/  / 

końca  194 S r ._ m ia ł  o t  jawy zab u rzeń  p s y c h ic z n y c h  k t ó r e  3 i e  s to p n iow o  po­

g a r s z a ł ^ .  Obławy t e  t y ł y  widoczne p rzy  rozmowach i  odprawach.Otrzymałem 

t e  same uwagi od s z e f a  11 o k r e g j " S t a n i s ł a w a " , s z e f a  V okr o"IvllchałśinM a r ta "  

s z e f a  "H"2umianka" i  od wszys t k i c h  ty c h  k t ó r z y  sie^ z nim t e z p o s r i e d n i G

s t y k a l i ^ ^ a u l z  z o r i e n to w a ł '  s i e  i  w y k o r z y s ta ć  to  d l a  w łasnych  c e l  ow.prowa^SWi
/ !

d z i l  podw o jna ro bo te .P o za tem  P p ł k . P a ł u b i c k i  cy ł  n i e l o j a l n y ^ d o  s z e f a  s z t a p

1 szefów d z ia łó w  okręgu .Wydajał '  pewne z a r z a d z e n i a  i  ro zk a zy  cez po rczum i  

n i a  i  u z g o d n ie n ia  z szefem sz ta b u  k t ó r e  c z ę s t o  cy ły  b ł e d n e . S z e f  s z t a b u
r

lowiadywał s i ^  j a k  mu t e  r o z k a z y  z t e r e n u  p r z d s t e w i a n o . L u s i ^ ł  wówczas
/ / . _ f — * 

yj^-jasniac i  proslfowac p o p e łn io n e  b łęd y  t?J a n u s z a " - B i e  by ło  ż a d n e j  wspol

p r a c y  i  t o  na sk u te k  j eg o  c h o r o b y . D l a t ego sp o tyk a  s i e  j e s z c z e  d z i s i a j
f  t 

r o z k a z y  " J a n u s z a "  o k t ó r y c h  n i e  w ie d z ia ł e m .T ia d o m o sc i  zd o b y te  od " J a n u s z
/

i  S z u l c a  t r z e b a  podwojn ie  s p r a w d z ić .

Podpis  _ " 0 t tk a r ą "  t o  P a łn t i c k ie g o ^ .  ( to  są  wyz'ej wymienione r o z k a z y ) .  O tfciA lart 

W z a h a c z e n iu  p rzesy łam  Panu odpowiedzi  i  'w y ja śn ien ia  na pisma o t rzym ane  

w oiezącym r o k u .

O s o b i s t e :  mam zam ia r  w po łow ie  s t y c z n i a  w yjechac  na k u r a c j e  do L e k s y k a .

W związku z wojna I z r a e l - A r a b i , z a r z a d z e n i a  Państw A r a b s k ic h  o g r a n i c z e n i a
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expo»tu  benzyny i  p a l iw a  d l a  USA i  Canfiy j e s t  br&£ benzyny w USA*

Sa d r a s t y c z n e  z a r z a d z e n i a  d l a  w s y s t k i c h  pojazdow m echan icznych  a j e 3 t
/ *

i c h  t y l k o  w USA 96 m il ionow .P on iew aż  j a  zawsze jade^ własnym sąmochodem 

a d o ja z d  do Leksyka  j e s t  p r z e z  U3A(2000 m il  do g r a n i c y  K e k s y k a ) n ie  wiem 

*4k to  bedzie .W  każdym r a z i e  bede w k o n t a k c i e  z Panem z L e k s y k a . -
*

? m ia rę  op racow an ia  m a t e r i a ł u  bede Panu kazdorazowo d osyca ł ' .

- 2 -

Jracze  wyrazy szacunku i  poważania

//
0 Z Z F /  C h y L I y" s K I/

/

P s .
P ro szę  o p d t w i e r d z e n i e  odb io ru  l i s t ó w , w  jakim s t « D i e . p / [ j y ^ / . v 2

'Aszyetkie  moje l i s t y  p i s a n e  do r o d z i n y  3a o tw ie r a n e
/

i  ok radane .w  głównym u r z e i z i e  pocztowym w Warszawie j e s t  

zo rgan izow ana  s z a j k a  z ł o d z i e j i  k cK radaniu  l i s t ó w  i p a ­

czek .C zyżby  za p c r o z u m i s n i e i  r z ą d u ? ? ? ? . L i s t y  po leco n e  do ­

chodzą z urzędowa p i e c z ą t k ą  ' 'Uszkodzony’.’ W międzynarodowym 
____ i ____________i _________________

praw ie  pocztowym n i e d o p u s z c z a ln e  i  k a ry g o d n e .
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Droga P a n i  Ewo,

D z i s i a j  o t rzym ałem  l i s t ; P a n i  z d n i a  9 01 083 za. k t ó r y  s e r d e c z n i e  d z i e  

■kuje .Równie sz  p o tw ie rd zam  o d b i o r  l i s t ó w - j e d e n  po w y j e z d z i e  Z a w a c k ie j  od 

P a n i  wraz z J e j  l i s t e m ^ o t r z y m a le m  p r z e d  św ię ta m i  a  l i s t  p i s a n y  4 . 1 1 . 8 2
C U /ot^tc,

ofcEaymjLLemj 15.1.83 ??“.Uwazam ze należy dac nalepke lub koperte ,łAir Mail“ 
to wówczas idzie normalnie.-
Prozbe Z aw ack ie j  -  wAalaczonym p a n i  l i s c i e - z a l a t w i l e m - n a p i s a l e m  do N ie j  

do L o n d y n u ,o t rz y m a la  i  p o d w i e r d z i l a  'O d b ió r .B a n d zo  s o b i e  c h w a l i  p o b y t  u 

P a n i  i  -ma o P a n i T ja k n a  J l e p r z a  o p l n j e - ^ S u p e r ’1* t a k  j a k  P a n i  z a s ł u g u j e .  

Dlaczego d o t y c h c z a s  n i e  o d p i s a l e m - p r z e d  św ię ta m i  mia łem k o n t r a k t o r a  i  by ­

łem b a rd z o  z a j ę ty .W  czasćie ś w i a t  s i e  p rz e le z a le ^ -b y le m  b a rd z o  p r z e z i ę b i o n y .  

T eraz  c h o d z ę -n a  g e n e r a l n y  check  up do s z p i t a l a  p r z e ś w i e t l e n i a , t e s t y -  

w szy s tk o  p r z y k r e  i  b a rd z o  n i e p r z y j e m n e . P o t r w a  t o  j e s z c z e  n a j m n i e j  2 t y g 0 

Wracam do domu wykonczony .Trudno  a l e  t r z e b a  t o  p r z e j ś ć  s z c z e g ó l n i e  w moim 

w ie k u 0Spedżam wiec  zime w k a n a d z i e  pomimo ze mam z a p r o s z e n i e  na Pldiuide 

i  do M e x ic a . J a k  t y l k o  s i e  u l o z e  t o  dam P a n i  odpowiedz na  w s z y s t k i e  l i s t y 0 

Z P o l s k i  j e s t e m  w k o n t a k c i e  z Cr„Wozniakiem h i s t o r y k i e m  , D r0C h rz a n o w s k ie  

i D r e.Z aw ack a„D os ta łem /zyczen ia  od Tojzowej  , B a s i  i  H a n i , M i e z a c k i e j  i  i n n y c h .  

Odnośnie  p a s z k w i l u  P a ł u b i c k i e g o - c z l o w i e k  p s y c h i c z n i e  ch o ry  i  n i e p o c z y t a l n y  

Pozatem -Szulc w id o c z n ie  z u r o d z e n i a  i n t r y g a n t  o podłym c h a r a k t e r z e  wyko­

r z y s t y w a ł  cho robę  J a n u s z a  i  p r o w a d z i ł  i n t r y g i  i  i  r z u c a ł  k łam s tw a  i  o b c z e r
k i i - '

n i a l  l u d z i 0Poza."tem wie. ze j a  j e s t e m  za  g r a n i c a  i  \ / j e s t e m 'w ' s t a n i e  d ac  mu
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s o l i d n&l odprawy lu b  sprawę oddać do sadu*O czyw is ta  P a l u b i s k i e g o

z r o b i ł o  by s i e  o f i c i a l n i e  n i e p o c z y t a l n e g o  i  p s y c h i c z n i e  c i e z k o  c h o -

r e g o 0N l e s t e t y  n i e  mam m o ż l iw o śc i„ Jy d y n e  w y j ś c i e  t o  m u s i a ł  by  k t o s

w P o l s c e  n a p i s a ć  l i s t  o t w a r t y  w o dp o w ie d z i  na  t e n  p a s z k w i l  i  p r z e d s t a

wic t a k  j a k  t o  r z e c z y w i ś c i e  b y l o „ - J a  t e g o  w y d a r z e n ia  do koń ca  ż y c i a

n i e  zapom ne-to  b y ł a  t raged ia„M am  t e n  o b ra z  p r z e d  s o b a - j a  j a d e  i  n a g l e

widzę «7agtkomando,s- z a t r z y m u j a  m n ie , l e g i t y m u j ą  i  z w a l n i a  j a  „Widzę j a k

M ichał  j e d z i e  w o d l e g ł o ś ć i _ 2 0 0 m t  za  mna0Z a t rz y m u ja  i  l e g i t y m u j ą  Go0

Ja  s i e  za t rzy m ałe m  i  u d a je  ze poprawiam ł a ń c u c h  w ro w e rze  iO b se rw u je

j a k  G-o żandarm i  l e g i t y m u j ą  i  j e s t e m  gotowy w r a z i e  n i e b e z p i e c z e ń s t w

M ichała  do p ó j ś c i a  mu z pomoca-mam p i s t o l e t  go tow y„M icha ł  w i d z i  m n i e i

j e g o  z w a l n i a j a  i  M icha ł  s k r ę c i ł  w prawo i  p o j e c h a ł „ J a  wówczas p o j e c h a -
-j- y  d o b rz e

lem moja d r o g a . R e s z t e  P a n i  w i e j Z a s t a n a i a m  s i e  czy  n i e  b y ł o  by  gdyby

Dr0Zawacka n a p i s a l a vw p r a s i e ,  w t e j  sp ra w ie  - lub Dr „W c^zniak-^k  z g i n a ł

M ichał  odpowiedz na  p a s z k w i l  p p ł k  P a l u b i c k i e g o - s w i a d e k  z a j c i a  i  wyda-

r z e n i a 0N a j ł e p i e j  j a k  by P a n i  n a p i s a ł a  do Z aw ack ie j  i  do Dr„Wozniaka

i  o p i s a ć  j a k  t o  r z e c ż y w i s c i e b y ł o „ P a n i  p a m ię t a  t e n  p k t „ s p o t k a n i a  P a n i
c

M ichała  i  mni&Pani p a m i ę t a  t e n  moment j a k  P a n ia  w y s ła łem  d ro gę  skad  

M ichał  m ia ł  ao n a s  d o la c z y c  i  sp ra w d z ić  co z nim d z i e j e . G d y b y  P a n i  

zdecydowała  s i e  t o  n a p i s a ć  i  p r z e s ł a ć  do do Z aw ack ie j  czy  W ozniaka  do­

b r z e  by b y ło  do o b u - t o  p r o s z ę  o o d p i s ,

Tyle  na d z i s i a j „ P r o s z ę  znow o w ia d o m o sc i -

Poda je  P a n i / L i g i t y m a c j e  o d z a k i  p a m ia tk ow e j  AK Nr„3001 z d n i a  2 5 .5 . 1 9 4 9

Zalaczam s e r d e u e  p o z d r o w ie n i a  d l a  o b o jg a
/  /  /j

Państwa

A d e rss  -
Dr.M„Wozniak-

6 1 -7 2 7  P o z n a n , u l „ I n ż y n i e r s k a  13 m6
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D nia 1 7 .6 .1 9 8 3

Droga P a n i  Ewo,

D z ięku ję  za l i s t  i  w iad o m o śc i ,
W z a l a c z e n i u  p rz e s y ła m  P a n i  z a ś w ia d c z e n ie  p r z y n a l e ż n o ś c i  do AK.Okręgu Pom© 
morze„Dane p e r s o n a l n e  P a n i  z a t r z y m u j e  w a r c h . p ^ r s o n a l n y m  0Ko 
J e s t e m  b a rd z o  zdz iw iony  ze d o t y c h c z a s  n i e  j e s t  Pan z w e r y f ik o w a n a . J a k  byłem 
w S z w e c j i  p ro sz o n o  mnie o P a n i  dane i  u d z i a ł  w p r a c y  k o n s p i r a c y j n e j - A K .  
Wypełn i łem f o r m u la r z  i  wy s i a l e m  do Gen Bora (na je^o  p r y watny  a d r e s  )z p r o z b
o P a n i  w e r y f ik a c j e „ N i e  m n ie j  t e r a z  wyś le  z a ś w ia d c z e n ie  p a n i " d o  S tud ium  P o i  

V ’ s k i  Podziemnej  na  r e c e  P a n i  C z a r n o c k ie j  z p r o z b a  o w e r y f i k a c j e  PanioPgrsdam 
P a n i  a d r e s  aby z a ś w ia d c z e n ie  w e r y f i k a c j i  P a n i  p r z y s ł a l i . J a k  P a n i  t a k i e  o t s  

^  ma to  p r o s z ę  mnie pow iadom ić .*= >
¥  ty c h  d n i a c h  o trzym ałem  k a r t k ę  od D r„Zaw ack ie j  i  p o d t w i e r d z e n i e  o t r z 3>-manji 

N dokumentow z czasów o k u p a c j i  k t ó r e  d o s t a r g z y l a  J e j  T o jz o w a . -
| D r  Wozniak rozm aw ia ł  ss S c h u ł tz e m  w sp ra w ie  p ism a  k t ó r e  s k i e r o w a ł  do P ł k .
I Radosława o d no śn ie  mego w n io sk u  o z w e ry f ik o w a n ie  B„AK~cow o k r ę g u  Pomorze,

W ZBQwiDzie„Plk„Radosław n a l e ż y  do z a e z a d u  ZBOWiD,
W o z n ia k  o s k a r ż y ł  go o p o p e ł n i e n i e  z b r o d n i  i  w^rrzadzenie krzywdy b .AK-ca  
na  s k u t e k  jego  i n t e r w e n c j i  w s t r z y m a n ia  w e r y f i k a c j i  p r z e z  P łk „ R a d o s ła w a .  
Niewiem dŁ lczego  i  na j a k i e j  p o d s t a w i e  P łk .R a d o s ła w  n i e  p o p a r ł  mego w n i ó s ł  
Czy bDd.1 pod uwagę moja z l a  o p i n j e  w M i n i s t e r s t w i e  UB/. .Mogl s p r a w d z ić  mni 
u P ł k .  Sano jcy -"K or tum a"b„  s z e f a  I  KG„z k t ó r y  j e s t e m  w k o n t a k c i e  „Wozniak udo 

\ X  w o d n i l  S c h u l t z o w i  ze j a  byłem wlasciwem komendantem Okręgu i  m ia łem prawo - 
\  i  obowiązek p r z e d s t a w i ć  t a k i  w n io sek  do ZBOW lS u j
J Musze t u  Pan i  wy j a ś n i e  ze w p o ło w ie  1 9 4 4 r 0na  odpraw ie  s z t a b u  na  k t ó r e j  b y ł  

" s ta fa ia law ,M i  cha ł ,R um ian ek "  Dr „ G ó rsk i  p o ru s z o n o  sprawę choroby  J a n u s z a .
D r .G ó rs k i  wysunął  w n io sek  o i z o l a c j i  J a n u s z a  na  s k u t e k  p o g a r s z a j a c e j  s i e  
choroby  p s y c h i c z n e j  i  ze  w z g lęd u  b e z p i e c z e ń s t w a  p r a c y  k o n s p i r a c y jn e j„ W s z y s ,  

^  cy j e d n o m y ś ln ie  w n iosek  p o p a r l i  i  J a n u s z  z o s t a ł  izo lo w an y  na  t e r e n i e  B y l - /  
goszczy„Ze  względu  b e z p i e c z e ń s t w a  p r a c y  i  n a s t r o j u  powyzsze z a r z a d z e n i e  zo 
s t a ł o  zachowane w t a j e m n i c y .O  powyzszym z a r z a d z e n i u  " S t a n i s ł a w 1*zameldował 
"Borowi" i  na  s k u te k  t e g o  z o s t a ł e m  mianowany Komendantem O k r ę g u . J a k  ?*Siaw-* 
b o r " s k o n t a k t o w a ł  s i e  ze mna w 3 y d g o sz cz y  t o  w i e d z i a ł  ze j e s t e m  Komendante® 

^  Okregu-gpoczatki  1945r„To ju z  n i e  b y ło  t e j e m n i c a .
A  Dr„Wozniak p i s z e  ze j a k  kuzy n  M ic h a ła  ro zm a w ia ł  z Januszem w s p r a w i e  j a k  

z g i n e l  M icha ł  t o  t e n  t w i e r d z i  ze t e j  sprawy d o k ł a d n i e  n i e  zna  i  b l i z s z e g c r  
4 n i e  może mu dac^Podobno S c h u l t z  t a  rosmowe p r z e r w a ł . J a k  z t e g o  w id a ć  ze t o  

r o b o t a  S c h u l t z ^ W  t e j  sp ra w ie  p i s a ł e m  do D r„Chrzanowskiego p o n iew aż  r o d z i n  
j e g o  j e s t  b l i s € j  z r o d z i n a  S c h u l t z « t a k  t w i e r d z i  D r„ W o z n ia k . -U p rz ed z i łe m  
Chrzanowskiego ze z z r o d l a  S c h u k tz a  n i e  można k o r z y s t a ć  jak®prawdziwego 
z r o d l a  do h i s t o r j i * p r o s z e  p r z y  o k a z j i  podać  im P a n i  o b s e r w a c j e .
30 czerw ca  wyjeżdżam do Navy Academy do A n a p o l i s  na  g r a d u a c j e  s y n a  s i o t r z e  
ca  O l e s i a  Tańsk iego  k t ó r y  kończy  z p i e r w s z a  l o k a t a  i  z w y r ó ż n ie n i e m .

^  Otzymalem o f i c j a l n e  z a p r o s z e n i e  p r z e z  The U n i ted  S t a t e s  Naval  Academy i  
bede  gośc iem  Academy„Przy o k a z j i  odwiedze  T a ń s k ie j ,B i e g ó w  i  G rz y b o w sk ic h .
U n a s  z a c z ę ł o  s i e  u p a ln e  l a t o „

& J a  n a  o g o l  c z u j e  s i e  dobrze„W p r z y s z ły m  t y g o d n i u  i d e  na  moje 3 m i e s i e c z n e  
badania„Mam n a d z i e j e  ze b a d a n i a  wypadna d o b r z e .

/ yV Co s l y s h a a  u Pan i  J a k  s i e  P a n i  c z u j e  J a k  m ałżonek 
Zycze  dobry ch  i  pomyślnych w a k a c j i „ T 

£  , . e P ° 2drow3-e n i a  d l a  P a ń s tw a
tf (f]H. [

A
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Dnia 1 0 .1 0 .1 9 'D3 
o : ' y iu T b  1$£*M

n . 2 .• i  r  i  I  -  - •  1 c -

o i< Ł
Droga P a n i  Ewo,

I I  > i  ' 1  x x -1

• r '•,'■■■■ rir ■ r n oi: o
S e r d e c z n ie  d z i ę k u j ę  P a n i  za o b sz e rn y  l i s t , k o p j e  o z g o n ie

■f
■ p  - cr o h  n ;n  —* r . . ri
M icha ła  i  l i s t  C iechanow sk iego  „P rzep raszam  ze d o p i e r o  t e r a z  o d p i s u

_ 1 , o r r O •. ":v o ^  j J
byłem bowiem dluzfezy c z a s  poza  S o ro n to  i  po po w roc ie  z a s t a ł e m  s t o s ;

V - r n  - - o  ■ X '  r  °  , x ' '  ; Cr o  o
p o c z ty  .W p ierwszym r z e d z i e  P a n i  o d p i s u  je  „Dzie Im je  za  w y s ł a n i e  l i s t !

- - + • r. ‘ r Xf X ' r I  o r 
z * r e l a c j a  ś m i e r c i  rtM l c h a l d rtdo D r„W ozn iaka ,C hrzanow sk iego ,SA w ack ie j

f 11  1 •  •" T  1
i  C iechanow sk iegooJak  o s t a t n i o  p& sa l  mi Wozniak t o  d o b rz e  r o z g r y z i

C n
S c h u l t z a  i  p r z e k o n a ł  s i e  j e g o  p o d ły  c h a r a k t e r ,k ł a m c a , c z l o w i e  bez

o / r; X X ' 0 O i! O Or
h o n o ru  i  am bic j*  k o m p le tn y  b r a k  p o c z u c i a  odpowiedz i a l n o s c i .T J p r z e d z :  

Chrzanowskiego zeby n i e  k o r z y s t a ł  z S c h u l t z a - z r o d l o  k ł a m s t w a , i n t r y ]

i  ó s z c z e r s t w a „PowoTi w szyscy  s i e  p sz n ^ a  na  n i m , -

Jak  b e d z i e  P a n i  p i s a ł a  do C iechanow skiego  t o  p r o s z ę  podać  mol adre* 

c h e t n i e  mu dam w y j a ś n i e n i a  i  opracowany m a t e r i a ł  h i s t o r y c z n y  Okręgi 

Pomorze-prawdziwa h i s t o r j e „ W y j a ś n i e  mu p r z y  t e j  o k a z j i  d l a c z e g o  ze: 

walem ^him k o n t a k t „—-

Otrzymałem od P a n i  C z a r n o c k i e j  r e g u la m in  K rzyza  AK i  a d r e s  Kom ite t i  

nadaw ania  Krzyza„W y s l a l e m  w n iosek  o p r z y z n a n i e  Krzyza  AK d l a  b .  

Ak-cow z t e r e n u  T o ro n to  i  d l a  mnie„Czekam na odpow iedz .

Czy o t r z y m a ł a  P a n i  z a ś w i a d c z e n i e  w e r y f i k a c j i  na  moj w n io se k  k t ó r y  

wys ła łem  do P a n i  C z a r n o c k i e j  i  k t ó r y  p fcekaza ła  do K o m i s j i  w e r y f i k a  

c y j n e j - p o  o t r z y m a n iu  p r o s z ę  mi n a p i j a ć „

Je s te m  w k o n t a k c i e  Z D r„Chrzanowskim ,W ozniak iem ,Zawacka,Sadowskim ,  

Coraz t o  nowi t z n ,A k - c y  z ok rego  Pomorze z w r a c a j a  s i e  do mnie i  pr:  

p o m in a ja  s i e  ze ze b y l i  w n a s z e j  p r z a c y „N aprzyk lad-K om endan t  Obwód- 

P łock  p r z y s ł a ł  mi l i s t ę  odznaczem-VM,KW,KZ0zebym z a tw ie r d z i ł „ O b w ó d  

t e n  n a l e ż a ł  do Okręgu W arszaw a ,—
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• . r - .
Podobnych i  w ie le  in n y c h  spraw o trz y m u je  b .d u z o  p r z e c i e s z  

n i e  byłem KG .-M usia łb ym  miec b i u r o  i  i  s e k r e t a r k i  do z a l a t  

w ie n ia  ty c h _ jsp ra w .-
^  I ślS <

Od W ładzi m iałem  w ty c h  d n ia c h  l i s t - w y s i a l e m  J e j  paczk ę  zyw 

nosc iow a z Londynu p r z e z  t u t e j s z a  a g e n c j e .

Ja  t e r a z  je s te m  zahukany  p r a c a -p r z y g o to w a a le  domur i  o e ró d u
o n ' _ J - -  -  -L

na o k re s  z im y -a  j e s t  t e g o  b a rd z o  d u z o 0O d ra b ia n ie  z a l e g ł o ś c i
f -i r- o  ' 1 o  - r o O n ■ ■ -  ±

k o r o s p o n d e n c j i , r o ż n e  spraw y b i e ż ą c e  k t ó r y c h  zaw sze n i e  b ra k  

Tak na o g o l  c z u je  s i e  n i e  z i p , t y l k o  a r t r e t y z m  d o k u c z a .
•) ' n 2 .n . O X X. x -
C iesze  s i e  ze- Państw o m i e l i ś c i e  w akac ie  p rzy jem n e  i  c i e c i en o  ~ . 1  ^ .o _ r x -
s i e  d o b r z e .

- - - 1  o ■ o X  I r n- ' K *■
P ro szę  znow o w iadom ości i  n o w o ś c i .  -
o . : .1 O o X -CO - r . r o -  -c r o

r - o ' - -- - 1 x o // °
Zalaczam  s e rd e c z n e  p o z d ro w ie n i^  d l a / o b o j g a  Par^st-wa
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o o;~ „ 3X8 u. c l o - o -1/.
Droga P a n i  I r e n o , ■ ...

S e r d e c z n i e  d z i ę k u j ę  za  z y c z e n l a  i  wiadomości ,,

"Na w s t e p i e  p rag n ę  w y j a ś n i ć  sprawę Ciechanowskiego„W o s t a t n i m  l i ś c i e
•V ' r  - r, r - i  r,

z S z w e c j i  p i s a ł  mi ze z e b r a ł  duzo dokumentow wraz z wywiadem ze 

'‘■Stanisławem"„Wobec t e g o  p r o s i ł e m  go o p r z y s ł a n i e  mi abym mógł pfczej 

r z e c  i  e w e n t u a l n i e  p r z e s ł a ć  do " s tu d iu m  P o l s k i  P o d z ie m n e j rtj e s ł i  s i e  

n a d a j a 0Nigdy g o yn i e  p r o s i ł e m  o w y s ł a n i e  co k o lw ie k  do " s t u d i u m  Po®o,ł 

P r o s i ł  mnie o a d r e s  j e d n a k  p o s ta n ó w i łe m  Jemu n i e  dac  z p r o s t e j  p r z y ­

czyny ze. j a  musze w i e d z i e ć  co s i e  w ysy ła  i  czy s i e  z g a d z a  z p rawda„ 

Moga t o  byc  b a rd z o  b l a c h ę  sprawy k t ó r e  s i e  n i e  n a d a j a  do Studium,, 

Poco r o b i e  z am ie sz a n ie „ G o s  mi s i e  t u  n l e z g a d z a - d ł a c z e g o  s i e  C iechano 

p o w o łu je  n a  mnie i  p r o s i  P a n i a  o a d r e s cP r o s z e  mu t e g o  a d r e s u  n i e  d a ­

wać i  p o z o s t a w i ć  m i lc z e n ie m , , -

J a  k i e d y ś  t e n  wywiad o S t a n i s ł a w i e  c z y t a ł e m  n i e  pamiętam n a z w i s k a
m  ur*. ?

t e j  k o b i e t y „ B y l o  tam duzo  n i e s c i s l o s c i  i  duzo b r e d n i „ -

___ Sprawa adw0E d o M u s l a k a - Z b ik o w s k i - P a l i c k i  i  adw „C iszew sk i  n a l e ż e l i

do D e l a g a t u r y  Rządu Pom orze-Z aw lazek  a d m i n i s t r a c j i  W o je w o d z k ie j„ 
R e s z t e  w y j a ś n i ę  w n a s tęp n y m  ł i s c i „

L i s t  t e n  p i s z e  w s k r ó c i e  poniev;az  chce P a n ia  u p r z e d z i ć  aby  C ie c h a ­

nowskiemu n i e  dawać a d r e s u  P a n i  C z a r n o c k ie J „ ~

Od G rud n ia  j e s t e m  b a r d z o  z a j ę t y  z a ł a t w i a n i e m  sp raw ’* T r a d e ’* f inansowe

i  j e s t e m  s t a l e  w ru c h u „ P o  z a ł a t w i e n i u  t y c h  spraw bede w i e c e J  swobo­

dny „»
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Styczeń i luty dal nam szkole-straszne mrozy i duzo opadow śnieżnych,,

Kanada a s z c z e g ó l n i e  T o ro n to  n i e  p a m i ę t a  t a k i e j  c l e z k i e j  zimy„

Na o g o l  c z u je  s i e  dobrze„S p raw y  handlowe n i e e  p o z w o l i ł y  mi n a  w yjazd

do c i e p l e g o - s l o n e c z n e g o  M4xlka70 

Tyle  u m nie .

Zmartwiłem s i e  P a n i  s e r d u s z k i e m cMusi p a n i  b a rd z o  uwazac n a  s i e b i e

i  u regu low ać  swoje ż y c i e  i  p r z e s t a w i ć  s i e  ze w zg lędu  na  s e r c e 0 

Zycze p a n i  o s i a g n i e c i a  d o b reg o  z d ro w ia  i  s i l  do n o rm aln eg o  z y c i a 0

Miałem z ty ^ d u s o  p r a c y  z o d g a r n i a n ie m  ś n i e g u  i  byłem doprawdy

P S . J e ś l i  P a n i  c z a s  p o z w o l i  p r o s z ę  m ośc i .

* i  ... , r .......  . . .  ^  ^ ... ,....., . r- ^ , t ..... , r z ..........
Zalaczam s e r d e c z n e  p o z d ro w i  a  o b o jg a  Pańs tw a
’•• • ■ ' •- r - • ’i  pe lnegor  z d ro w ia  d l a  P a n i

i;
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'b zĄ  <h> tf o
Sprawa P a l u b i c k i e g o -  ~ |j | a ^ t J U  w   ̂ -  W f t ^ a 4 * Ł \ 0

5  |  ,  - ,
^  I^Przez  p i e r w s z a  3 l a t a  P a l u b i c k i  b y l  na k w a s a c h  izo low any ch  w o k o l i c a c h  
^ 3  $

J^ W lo c aw ek ,N ie sz aw a ,T o ru ń ,B ro d n ic a ,B y d g o szc z  ze w zg lędu  na  t ó  ze b y l  z a g r o -

y ^ n y  i  d l  jego  b e z p ie c z e n s tw .W ie c  n i e  b r a l  u d z i a ł  w p r a c y  konsp„

^ _|Lw końcu  1943r  na  odpraw ie  s z t a b u  Okręgu na  k t ó r e j  b y l i - 2 s t a ń i s l a w , M icha ł  , 
~3 v'iK
^  ^  G r a c j a n , Z i o l k a r z  i  Dolega b y ł a  p o r u s z o n a  sprawa Komendanta O k re g u 0

^  ^ S t a n i s ł a w  zap roponow ał  mnie na  Komendanta i  wszyscy  j e d n o g ł o ś n i e  p r o s i l i
t> „ -  - , - 

^ v  mnie na o b j e c i e  t e g o  s t a n o w i s k a  z tym ze S t a n i a s ł a w  p o j e d z i e  do Bora
6  .

do z a t w i e r d z e n i a  i c h  w n io s k u cJa  s i e  n i e ż g o d z i l e m  ze w z g lęd u  n a  J a n u s z a

^  k t ó r y  j e s t  s t a r s z y m  o f i c e r e m  i  s t o p n i e j P o s t a w i ł e m  w n io sek  j eg o  n a  Komen-
ry i ^

\  ^  d a n t a 0V/szyscy b v l i  p r z e c i w n i  tem u,  j ed n a k  j a  n i e u s t a p i l e m  i  S t a n i s ł a w  p o -  

|  ^  j e c h a ł  z moim wnioskim do Bora „Bor po rozmowie z S ta n i s ła w e m  ( d l a c z e g o  

j a  n i e  mam bjtgac K om endy-S tan is law  w y j a ś n i ł  ze Cni w y s u n ę l i  w n io se k  żebym
V
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objal komende na co sie niezgodzilemO wówczas Bor zatwierdzi! moj
•S î Ni ?V

w niosek  i  P a l u b i c k i  z o s t a ł  K t d . 0 k r e g u oTc b y l  n a j w i e k r z y  b l a d  j a k i  p o -  

o  p e n i l e m ,z a  mało znalem P a l u b i c k i e g o » P ó ź n i e j  w ysz ło  i  p o k a z a ł a  s i e  jeg o

r f  p s y c h i c z n a  c h o rob a  k t ó r a  s i e  s to p n io w o  p o g a r s z a ł a „ W s z y s c y  t o  z a u w a z y l i  

P  ^  I  S t a n i s ł a w . Z i o l k a r z , M icha ł  i  G r a c j a n  r o b i l i  mi wymówki ze n i e  o b j ą ł e m  

w po łow ie  1944 na  o dpraw ie  s z t a b u  na  k te ry m  b y l i  wyżej  o b e c n i  z a d e c y d o -
w  * i -  a

Vv^v Wano ze <5a obe jm oje  Kornend^eOkrsgu i  S t a n i s ł a w  z a m e ld u je  o s o b i s c i e

^  Borowi o zm ian ie  „Bor mianował mnie Komendantem 0 k r e g u oZe w z g lę d u  na
^  k ^  ■^  b e z p ie c z e ń s tw o  p r a c y  k o n s p . i  o r g a n i z a c  j i  ( e w e n tu a ln e  t a r c i e  i  g r y )  o

\  zm ian ie  w i e d z i a ł  t y l k o  s z t a b  i  n a j b l i s z e  o t o c z e n i e . P a l u b i c k i  b y ł  i z o l o -

^ ^ " ^ , w a n y  na t e r e n i e  Bydgoszczy „Tu -Szulc s i e  z o r i e n t o w a ł  i  p o z n a ł  s i e  n a  cho
l  V  *

% r o b i e  P a l u b i c k i e g o  i  w y k o r z y s t a ł  d l a  sw oich  o s o b i s t y c h  celów i  p o d s t a w i

rt-£4N\ K  swoja  s io fc t r e (w  wieku  c ó r k i  P a lu b ic k ie g o © J a n u s z o w i  k t o r e y  s i e  z n i a  oze 
^  ^  -  o

n i ł c R e s z te  P a n i  wie „.Szulc n i g d y  n i e  b y l  kom dt„Podokregu-sam  s i e  mianow
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Kochana Ao,
Bardzo Ci dziękuję za list,ale z moim przyjazdem jest taki problem.Dostałam 
ro-wniez list od Haneczki,?; którym pisze,ze właśnie we wrześniu jedzie do 
H-olandii,a to jest jedyna data kiedy mogę przyjechac.W październiku i listo­
padzie musze byc w domu,mam miec usuwanie jakiejś plamy z oka lesserem a to 
zdaje sie jak wszedzie,czeka sie na zabieg kilka miesiecy a później dwa dni 
i do szpitala,nie zgłasi sie pacjent to daja go na koniec kolejki, 
ja sie z Hanka umówiłam w mysi przysłowia “kochajmy sie jak bracia ale liczmy 
sie jak £ydzi ,nie mogę wymagać bym sie komu zwaliła na kark za dziękuję. 
Ponieważ projekt ten upadł,a trudno spodziewać sie,zeby .tkanka odwołała swoj 
wyjazd.Wiem,ze Helka Augustowska by sie zgodziła ale nie chce jej tego 
proponować.Ja musze do połowy lipca zarezerwować sobie miejsce w autobusie.
Wiec napewno wpadnę do.Torunia na dwa-3 dni i zamieszkam w hotelu,to bedzie 
najlepiej.z, Poznania prosto jade do Bydgoszczy,potem na Wybrzeze,mam bardzo 
serdeczne zaproszenia od Kuby i dr.Chrzanowskiego,który zapewne bedzie chciał 
mnie meczyc pytaniami,potem do znajomych do Tczewa,którzy przenieśli sie do 
Kraju z Anglii i do Torunia,reszte spedzgs* u Hanki w Poznaniu.Tak uważam bedzie 
najlepiej.

Przywiozę ui rożne odznaki wojskowe od adka,nawet jego Krzyz Mt.Cassino 
nie ma co tego trzymać,bo nikt nie jest wieczny a poco maja to kiedyś wyrzucie 
na śmieci,jeśli inna osoba zbiera.

a teraz sprawy służbowe.Myślałam,ze masz odpis listu Pali.Mnie przy­
słał dr.Chrzanowski a ponieważ odpisałam moje uwagi na temat tego listu,wiec 
otrzymana kopie przesyłam xobie.Pismo jest niewyraźne,czasem nieczyxelne, 

mo-rze on ma lepsza kopie.Przed 2-3 laty otrzymałam kilka listów od osob mi 
zup^ełnie nieznanych z zapytaniami o sprawę pala-ftekin,ponieważ nie znałam 
tych osob a nawet nie podali skad maja moj adres,wiec nie odpisałam,uważam,ze 
jesl— i historycy c^ca opracowac ten temat to maja dostęp do rożnach pism 
w Archiwum,a takie pisanie o tych sprawach każdemu stwarza niepotrzebne pro­
blemy ,zwłaszcza,ze spotkałam sie z rożnymi zdaniami jeśli chodzi o Rekina.
Ja mam dla jego pracy i wysiłku bardzo duzo uznania.Rekin miał trochę wybu­
chowy charakter.Trzeba zawsze brac pod uwagę lata przebywania na stopie 
nielegalnej,wielka odpowiedzialność za prace w Okręgu i za bezpieczeństwo 
ludzi itd.Dam Ci taki przykład,kiedyś jadać rowerem z Bydgoszczy dał mi 
rozkaz odebrania poczty od Nałęcza z Kowalewa.Kiedy tam przyjechałam,Nałęcz 
powiedział,ze kurier przyjedzie za 3 dni.Rekin wówczas przebywał w Golubiu 
u Grajewskich.Pierwsze zapytał o pocztę,wiec powiedziałam,ze dopiero za 3 dni 
bedzie kurier,nawymyślał mi,na moje zapytanie czy mam jutro jechac do Białkowa
i Gizynka jak było w planie,odpowiedział bym mu głowy nie zawracała.Wyszłam 
do kuchni,pomogłam p.Grakowskiej przy kolacji.Po poł godzinie Rekin wyszedł
i jak to było w jego zwyczaju jak sie udobruchał to zaczynał zdanie od Ewa 
a nie pani.Dał mi rozkaz wyjazdu ranem do Gizynka i Białkowa,zapytałam czy 
mam wstąpić do Nałęcza po pocztę,odpowiedział "proszę".Przywiozłam mu 
pocztę,odrazu zabrał,kiedy weszłam do pokoju gdzie siedział zobaczyłam go 
siedzącego z głowa oparta na dłoniach i oczy miał zaczerwienione,odrazu 
wyszłam,nie chciałam by wiedział,ze widziałam jeszcze łzy spływajace po jego 
twarzy.Niedługo później zawołał mnie,zmienionym głosem powiedział,ze przygotuje 
mi pocztę do Włocławka i Lipna.Dopiero po dobrej chwili powiedział mi,ze 
otrzymał bardzo zła wiadomość,zona i syn zostali zabici w Powstaniu.Rekina 
trzeba było znac,nawet jak wybuchnął w pierwszej chwili,to później,żałował, 
jak by każdy odrazu obrażał sie to byśmy wszyscy byli w stałej wojnie.
Załaczam również list dr.Ciechanowskiego.Mimo zastrzezenia dr.Ciechanowskiego 
ze jestem pierwsza osoba,której wyjawia nazwisko i role p.Szyperskiego,uważam 
ze dobrze robie przesyłajac to do Ciebie,przeciez z Archiwum korzystaja histo*y 
rycy.
Ja relacji z Ą 6 r nie mam poza tym pisałam ja wtedy kiedy inni siedzieli w wie­
zieniu, nie wszystko mogłam napisać i nie wszystko chciałam,nigdy nie wiadomo 
w czyje rece to sie mogło dostać,wtyczek nie brakowało w tym czasie.

Leicester,17-6-95
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Droga Elu,Kochana ZO,nie wymagaj ode mnie bym pisała własny biogram.
Mnie wiecej zalezy na tym by inni figurowali w Słowniku.Kie chce sie znowu 
spotkać z powiedzeniem jako to powiedziała Jadzia Derucka,ze w mojej relacji

z tym zarzutem.W przypatkowej rozmowie ktos powiedział,ze to jest nieprawda 
ze zdobyłam 12 pistoletow.Od kogo wiec dostał Michał,Rekin,Zbyszek,Ksawery, 

Paweł,reszte Kajtek zawiozła do Bydgoszczy do przerzucenia do Borow.Jest 
w teczce Ksawerego kartka na ten temat.Michał mnie zapytał czy wiem skad 

pochodzi nazwa Równe,na moje zaprzecze^^gpowiedział,ze kiedy Potocki kupował 
wsie i kupił setna,miał rzekomo powiedzieć równe sto,wiecej nie kupuje.
Wtedy Michał rzekł równy tuzin wiecej nie wolno,bo dopoty dzban wode nosi.
Al e to nieważne.
Biogram matki i Kajtka wysłałam i uważam,ze one zasługuja na to by figurować 
w Słov/niku,tak samo jak Zakrzewscy,którzy sa bardzo skromni,Hanka Dulska, 
p. K.H ofmannowa.W biogramie Myszki(Z.Raszownej)z Włocławka,nie zostało nic 
wspomniane o tym,ze u niej znalezli kwatere ludzie przybywający z W-wy,
o komorce dla poczty z KG.
Uważam ze należy umiescic biogram Jadzi Deruckiej,Marii Białej,Kuby,.
Pytałam Wojtka kto to był Hermann,ale on nic na ten temat nie wie.
Spotkałam sie z tym u Myszki,jak również tam zawoziłam pocztę dla Hermana 
ale jego nigdy nie widziałaj.Po mojej ucieczce z domu,kiedy byłam u Myszki, 
ona przyszła i powiedziała do mnie,ze został aresztowany Hermann,dlatego by 
jej nie narażać wyjechała.

Załaczam kartkę dla Haneczki.
Całuje Ciebie 1 ’ Edek przesyła usciski
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mjr.Trojanowski Franciszek ps.Trojanczyk,Fala

W sierpniu 1944r dostałam rozkaz od mjr.Chylińskiego Jozefa ps.Kamień, 
Wicher,Rekin,szefa sztabu KO Pomorze pilotowania Fali z Brodnicy do Bydgoszczy 
Na dworcu w Brodnicy,kiedy czekaliśmy na pociąg,Fala wyciągnął z kieszeni 
munduru notes,otworzył go i poprosił bym mu podała adres kwatery Rekina 
w Brodnicy,bo zapomniał.W notesie zobaczyłam adresy Wróblewskich,Zakrze­
wskich oraz W.Zieleniewskiej.Mimo,ze znałam adres kwatery odpowiedziałam,ze n\& 
znam.Ogarnęło mnie przerazenie,co by sie mogło stac gdyby ten notes wpadł 
w rece Gestapo.
W pociągu Fala zdjął mundur,było bardzo gorąco i położył go na ławce obok 
siebie.Po godzinie podroży wyszedł do ubikacji,a siedział przy oknie.
Wstałam wówczas i udajac,ze patrzę przez okno,zabrałam ten notes i wsadziłam 
do kieszeni.Kiedy Fala wrócił po jakimś czasie ja wyszłam,zobaczyłam wówczas 
poł notesu zapisanego rożnymi adresami miedzy innymi był tam adres Zofii 
Raszownej ps.Myszka z Włocławka oraz Haliny Krzeszowskiej ps.Zofia,k-dtki 
WSK KO i inz.Br. Pietkiewicza ps.Zbik z Torunia.Wyrwałam kartki z adresami 
spaliłam je w ubikacji i wrzuciłam do ubikacji,zatrzymałam tylko okładkę 
z polskim napisem “kalendarz-notatnik"tby go oddać Rekinowi,on znał ten 
notes,widział go u Fali,nawet zwrócił mu uwagę by nic nie nosił przy sobie 
z polskimi napisami.Kiedy Fala przed dojazdem do Bydgoszczy załozył mundur 
nawet nie zauwazył,ze brak mu notatnika.Przeciez mógł mu wypasc.

L e i c e s t e r ,17-6-1995 Irena Nowakowa-Jagielska 
ps. Ewa,Mira, J anka, Wanda 
kurierka sztabu KO Pomorze
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r, , n. , . Gdańsk, 1994-o5-1 o.Bogdan Chrzanowski *
8o-462 Gdan3k-Zaspa
ul. Burzyńskiego 8 "G"/21.

Szanowna Pani ! {ĵ JQ 
Serdecznie dziękuję za list i życzenia świąteczne. Przesyłam nad­

bitkę swojego referatu wygłoszonego na sesji w Toruniu. Książkę K.Komo- 
, rowskiego znam i czytałem.Autor popełnił oczywiście błąd pisząc ,że ś.p. 
"gamień" stanął przed WSS, Sprawa "Pali" jest nadal nie zbadana^ Stara­
łem się wyjaśni© ją w tym referacie. Nie pisałem o wszystkim. W jednym 
z listów Pani także wyjaśniła mi wiele spraw za co jestem bardzo wdzięcz­
ny. "Kamień" nie stanął przed sądem ,natomiasz "Pala" skierował sprawę 
do sądu. Mam na to dokument, którego ni^ijawniłem, ale jest on w Archi­
wum Państwowym , więc ktoś inny może. go ujawnić * Jeżeli znajdzie Pani ja­
kieś błędy merytoryczne w referacie, to będę wdzięczny za wszelkie g& uzu 
pełnienia. Dziękuję też w Imieniu Kol. A.Gąsiorowskiego za wyrażenie
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zgody na udzielenie Mu wyjaśnień.

Załączam wyrazy szacunku i  serdeczne pozdrowienia
dla Państwa.

/ ?  ' 

* z .  ■ y o c H /W e  , -
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F U N D A C J A
ARCHIWUM I MUZEUM POMORSKIE ARMII KRAJOWEJ 

ORAZ WOJSKOWEJ SŁUŻBY POLEK

BIURO FUNDACJI • 87-100 TO R U Ń  • UL. W IELKIE GARBARY 2 • TEL. (0-56) 65-22-186  
http://www.um.torun.pl/archAK, e-mail: AK@um.torun.pl, fapak@wp.pl

KONTO: WIELKOPOLSKI B A N tf ■ NR RACHUNKU 82 1090 1506 0000 0000 5002 0244

/  J a  - A M - l T t o -

Urząd Gminy 
ul. Główna 28
87-330 Jabłonowo Pomorskie

Szanowni Państwo !

W imieniu Zarządu Fundacji uprzejmie proszę o rozpatrzenie naszego 
wniosku o nadanie w Jabłonowie Pomorskim ulicy imienia tu urodzonego 
śp.ppłk. Józefa Chylińskiego, wielkiego patrioty, organizatora Związku Walki 
Zbrojnej-Armii Krajowej na terenie Pomorza, potem szefa sztabu Komendy 
Okręgu, pełniącego także funkcję Komendanta Okręgu. W załączeniu 
przesyłamy biogram śp. J.Chylińskiego, który został opublikowany w cz. 3 
„Słownika biograficznego konspiracji pomorskiej 1939-1945 „. Jesteśmy także 
otwarci na współpracę w zakresie realizacji naszej propozycji.

Będziemy zobowiązani za odpowiedź na naszą propozycję.

Z wyrazami szacunku i poważania

............ .............................................................................
mgr Elżbieta Skerska dokumentałistka

załączniki:
-informacja o działalności Fundacji, 
-"Biuletyn „ Fundacji,
-kserokopia biogramu Józefa Chylińskiego
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